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sh nakład po Koniiskacie 


Dodatek Społeczno-lltaracki 


S$Samobólstwo Kr 
Król CACY owal wią Żyć i z rewel- 


Przyczyną rozpacziiwego kroku byla nieuleczalna choroba nerwowa 


PARYŻ, 12 marca. (Tel. wł. | weru, który leżał obok łóżka na 
„Głosu Porańnego*) == Dzisiaj | podłodze. 


rano popełnił tu samobójstwa 


Według jednej wersji, przy- 


słynny w całym świecie król za | Czyną samobójstwa bylo 


pałczany, Ivar Kreuger. 


Znaleziońo go zrana nieżywe 
go 
NA ŁÓŻKU W POKOJU 

HOTELOWYM. 


Kreuger zastrzelił się ż rewol 


DZIS NIE 


ZACHWIANIE SIĘ INTERE- 
SÓW; 

związane z kryzysem. Kreuger 

wrócił właśnie ze Stanów Zjed- 

noczonych, gdzie prowadził 


Natomiast inna wersja opie- 
wa, że przyczyną samohójstwa 
był rozstrój nerwowy, wyw ała- 
ny nieuleczalną chorobą. Na 
dowód tej wersji przytaczają, 
że zmarły zostawił 
LIST DO JEDNEGO Z DYREK- 

TORÓW ` 
swego koncernu, w którym tę 


PERTRAKTACJE FINANSOWE | właśnie przyczynę samobójstwa 


BEZ POWODZENIA. 


podaje. 


Dodać należy, że istotnie w 
Stanach Zjednoczonych  zwra- 
cał się Kreuger do lekarzy 0 po- 
rady, ale ci 
LEKARZE ŻADNEJ POMOCY 

UDZIELIĆ MU NIE MOGLI. 

Samobójstwo króla zapałcza- 
nego wywołało w calym świe- 
cie piorunujące wrażenie. 
Szczególnie są” 

W SZTOKHOLMIE ZAPANO- 


WAŁA POPROSTU PANIKA. 


Rząd zwołał natychmiast nad 
zwyczajne posiedzenie rady 
ministrów, która uchwaliła wy- 
stąpić do izby z wnioskiem © 
udzielenie jej pełnomocnictw do 
zarządzenia 
1-MIESIĘCZNEGO MORATOR- 
JUM DLA PRZEDSIĘBIORSDV 
KREUGERA. 


MCY ZDECYDUJĄ 


Prognoza 


Niemcy są pod względem po* 
litycznym o wiele mniej obli- 
czalni, niż większość innych na- 
rodów. Na wiosnę 1925 róku, 
gdy Wilhelm Marx, jako kandy- 
dat bloku ludowego na stano- 
wisko prezydenta Rzeszy, miał 
nieomal zapewnione zwycięstwo 
Emil Ludwig oświadczył: 

„Jestem nie politykiem, a po- 
etą, mieszkam w Szwajcarji, 
nie mám ani szczegółów nić- 
mieckiej polityki, ani nastro- 
jów w Niemczech. Ale znam 
niemców, ich romantyzm i ich 
wiarę w autorytet, Mogę się za- 
łożyć, że Hindenbury będzie wy 
brany*, Ludwig wygralby, jak 
wiadomo, zakład. Te rezultaty 
nakazywałyby właściwie ostroż 
ność przy przepowiedniach na 
temat dzisiejszych wyborów. A 
jednak właściwie możnaby się 
założyć, że Hindenburg zostanie 
definitywnie wybrany już dzi- 
siaj, w pierwszem głosowaniu, 
acz niewielką większością gło- 
sów. 

Z pośród pięciu kandydatów 
do godności prezydenta Rzeszy 
właściwie wchodzą poważnie w 
rachubę tylko dwań a młanowi 
cie Hindenburg i Hitler. Pozo- 
stali są kandydatami statystycz- 
nymi. Najważniejszy wśród nich 
przedstawiciel komunistów 
Thälmann, jest osobistością © 


| 


bardzo niewysokim poziomie in 
telektnalnym, nie odgrywającą 
w partji komunistycznej żadnej 
roli. Jeśli mimo to posiada on 
widóki powiększenia 4 miljo- 
nów głosów, użyskanych pod: 
czas ostatnich wyborów «do 
Reichstagu w roku 1030, do 6 
miljonów, to jedynie z powodu 
olbrzymiiego wzrostu hezrobo- 
cia w całych Niemczech. 

Gdyby nie kandydatura Thil- 
manna, wybór Hindenburga w 
pierwszem głosowaniu nie ule- 
gałby najmniejszej wątpliwości. 
Thälmann jednak daje drobne 
widoki Hitlerowi, że dojdzie do 
drugiego płosowania za cztery 
tygodnie między nim i Hinden- 
burgiem. 

Kandydatura pułk. Diisterber 
ga, wystitniętego przez Stahikelm 
którego jest on wieeprzewodni- 
czącym, i niemiecko = narodo- 
wych, których prezes w osobie 
Hugenberga dość jest rozsądny, 
aby wozwolić się innemu skomi- 
promitować, — ta kandydatura 
wogóle się nie liczy. Diisterberg 
będzie musiał być bardzo zado- 
wolony, jeśli uda mu się zdobyć 
półtora miljona głosów. 

Żartobliwą wogóle kandyda- 
turą jest pan Adolf Winter, na- 
zywający siebie adwokatem 
przemysłowym, Jego miejscem 
zamiieszkania jest chwilowo 
więzienie, gdzie odsiaduje on 
karę półtoraroczną za oszustwo, 


Biorąc pod wwagę dane sta- 
tystyczne z ubiegłych wyborów 
i zmiany, jakie zaszły pod 
względem politycznym w Niem- 
czech, moża na dzień dzisiej 


szy zaryzykować następującą 
prognozę: 
Hindenburg 18 milje gł. 
Hitler 9—10 milj. gł. 
Thälmann 6 milj. gł. 
Diisterberg 1,5 milj gł. 
Winter 60 tys. gł. 


Wynika z tego, że Hinden- 
burg zostanie juź dzisiaj defint- 
tywnie obrany, acz otrzyma nie 
o wiele więcej, niż połowę 
wszystkich oddanych głosów. 

(M. D.) 


Ostatnie potyczki 
bojówek skrajnych 
skrzydeł 


BERLIN, 12 marca. — Całe 
Niemcy żyją pod znakiem ma- 


szym wyborów prezydenta Rze- 
szy. Agitacja przedwyborcza dð- 
szła w ciągu dnia wczorajszego 
i dzisiejszego do punktu kulmi- 
ńacyjnego. Nocy dzisiejszej w 
całym kraju zanotowano nië- 
zliczoną ilość bójek i starć, któ- 
rych inicjatorami są przede- 
wszystkiem hitlerowcy i komu- 
niści, 

Narodowi socjaliści publikują 
komunikat, stwierdzający, że 
na terenie wschodnich Niemiec 
rozrziicańe są 2 samolotów u- 
lotki, donoszące, jakoby Hitler 
po dojściu do władzy zamierzał 
wydać Polsce Prusy Wschod- 
nie i jakoby w tej mierze pełno- 
mocnik Hitlera konferował kil- 
kakrotnie z ambasadorem fran- 
cuskim w Berlinie. Władze 
stronnictwa Hitlera zaprzeczają 
fym twierdzeniom. 

Front Hindenburga prowadzi 


jących się odbyć w dniu jutrzej-. |również ożywioną  kampanję. 
PAZ UE BUTE WTZ YTY AE ERREA RAAE AZT 0 


W zapieczetowanej kopercie 


zostawił marszałek 


Warsz. koresp. „Głosu Potanne- 
go” telefonuje: 

Już od pewnego czasu krążą po 
głoski o rekonstrukcji gabinetu. 
Wezoraj jedno z pism stołecznych 
zanotowało wieść o zamiarze iustą- 
pienia z gabinetu min: Piłatdskie- 
go. „Głos Poranny” podawał rów- 
rież szereg tych poglosek. W każ- 
dym razie ustalonem jest, że pre- 
mjer Prystor otrzymał od marsz. 


Piłsudski dyrektywy 


Piłsudskiego przed wyjazdem tego 
ostatniego do Egiptu określone 
wskazówki i dyrektywy co do re 
konstrukcji gabinetu. Wskazówki 
te znajdują się podobno na piśmie 
w zapieczętowanej kopercie, którą 


premjer ma otworzyć w pewnym 
określonym dniu, 


Za kilka dni najpewniej tajemni 
ca tej koperty zostanie wyjaśniona. 


Kanclerz Briining wygłosił wczo 
raj w pa'acu sportowym wielką 
mowę agitacyjną, transmitowa- 
ną przez radjo. 

Dziś od półńocy na terenie 
całych Niemiec zarządzono 0- 
stre pogotowie policji i żandar 
merji: 

BERLIN, 12 marca. — Prezy» 
dent policji,  Grzesiński, w 
związku z zapowiedzianemi na 
dzień jutrzejszy wyborami pre- 
zydenta Rzeszy niemieckiej, wy 
dał zakaz urządzania jakichkol 
wiek zgromadzeń oraz zbiera- 
nia się na ulicach w grupy, li- 
czące ponad 8 osoby. Wykto- 
czenia przeciwko tym przepi- 
som będą.karane bardzo suro- 
wo; 


Jeśli nie, fo 


sprzedaż daru naró» 
dowego . 
KRÓLEWIEG, 12 marca. (P. 
A. T.) — Jedńo z pism króle-) 
wieckich przynosi wiadomość, 
pochodzącą rzekomo ż kół, zbli- 
żonych do prezydenta Hinden- 
burga, że w razie nieuzyskania 
większości głosów w Prusach 
Wschodnich, Hindenburg po- 
zbędzie się majątku Neudeck 
w Prusach Wschodnich i osią- 
dzie na wsi w Niemczech ża- 
chodnich. Majątek Neudeck o+ 
trzymał Hindenburg jako dar 
narodowy. 


13. ITI — .GŁOS PORANNY" — 1932 


Nr. T? 


Hindenburg czy Hitler 


Wojna światowa zastała ge- 
nerała von Hindenburga von 
Beneckendoria w stanie spa- 
czynku. Uczestnik wszystkich 
wojen. jakie Niemcy prowadzi- 
ły w ciągu ostatnich lat 50-ciu, 
poprzedzających krwawą łaźnię 
międzynarodową 1914 —- 1918, 
Hipaeskurg należał już do re- 
zerwy, gdy znowu rozległ się 
zuk armat. Narówni z innymi 
wyższymi oficerami, którzy za- 
służyli sobie jnź ma adpoczy- 
nek, 67-letni generał przebrał 
się w polowy mundur i zamie- 
nił spokój w rodzinnem mie- 
ście Hannoverze na niewygody 
wojny, która szybko wyniosła go 
na szczy* sławy i zapisała po 
wsze czasy jego nazwisko w 
rocznikach historji wojen. 


Rzeczą fachowców będzie o0- 
eena jego roli, zasług i talentów 
wojennych. Oni podzielą laury 
między nira 


Dla tych, którzy przeżyli woj- 
nę, Hindenburg pozostanie za- 
wsze symbolem i r:zrsonifika- 
eją gigantycznej walki, jaką to 
czyły narody środkowej Euro- 
py przeciwko entencie, wzmoc- 
nionej armjami Rosji, Serbji i 
Rumunji. 
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Hindenburg 


I-szy Kino-Teatr Dźwiękowy 


SPLENDID 


Film ten nie będzie 
wyświetlany w żadnem 
innem Kinie 


Dźwiękowy Teatr Świetlny 


Dziś i dni nastepnych! 


Dźwiękowy Kino-[ealr 


CAPITOL” 


Dziś i dni nastepnych! 


DŽWIĘKOWE KINO 


Dziś i dni nasiępnych! 


Dźwiękowy 


PALACE 


aiva 


i jego generalnym ` 
kwatermistrzem Ludendortem. | 


W rolach gł.: 


W świadomości całego świa- 
ta Hindeuhburg był przez ezte- 
ry lała feldmarszałkiem o sta- 
lowych nerwach, bajecznej 
wprost pracowitości, uporze i 
wytrwałości, która mogła roz- 
bić się jedynie o niewzruszoną 
siłę świeżych, nie znających 
zmęczenia tragedji wojennej 
pułków amerykańskich, 


Gdyby w fc dni, gdy feldmar 
szałek zwrócił się do człowieka 
z innego Świata, a mianowicie 
do siodlarza Eberta, z propozy 
cją odesłania wielomiljonowej 
armji do domów, spokojnie, 
bez wstrząsów, związanych za 
wsze z powrotem rozbitych na 
polu walki pułków, gdyby wte 
dy powiedział ktoś Hindenbur- 
gowi, że odegra on wyjątkową 
rolę polityczną w życiu swego 
narodu, a dodał przytem, że bę 
i dzie to rola prezydenta republi- 
ki niemieckiej, stary geveral 
prawdonodohnie rozchmurzyt- 
by czoło i na tej surowej twa- 
rzy pojawiłby się serdeczny uš- 
niech, 

Ale los rheiał nrzeczywistnić 
rujtantastyezniejsze przypu- 
szezenie; gciierał - feldmarsza- 
„lek Wilhelma II został prezy- 
dentem republiki niemieckiej. 
Z historji wojny nazwiskn Hin- 
denburga endównym sposobem 
przeniosio się do historji poli- 
| tyki. 

Życie zewnętrzne generała u- 
| testo zasadniczej zmianie: za- 
miast białej willi w Hannove- 
rze — pałae pierwszego obywa 
tela republiki w Berlinie na 
Wilhelmstrasse: Zamiast cichej, 
niezmąconej starości — kipiący 
kocioł przyjęć, raportów, ofi- 
cejalnych śniadań, zmian gabi- 
netów, konferencji % mężami 
stanu, brzęszenie intryg zaku- 
lisowych. I tylko wieczorem wy 
godny fotel, dokoła którego gro 
madzą się wnuki, zarzucając 
dziadka dziecinnemi pytania- 
o wiele ważniejszemi dla 
niż przesupięcie koalicji 


mi, 
nich, 


Dziś | dni następnych! 


Dramat wielkiej miłości i bez” 
granicznego poświęcenia p. t. 


Jadwiga Smosarska i Witold Conti 


rzadzącej na lewo, czy nā pra- 
wọ. 

Jednak ambicja skłoniła ge- 
nerala, który jasnemi oczami 
patrzał już na ostatnie godziny 
ósmego dziesiątka lał, do wzię- 
cia na swe krzepkie, ale jednak 
Już starcze barki, odpowiedzial- 
ności za losy swego narodu (9 
ile eczywiście taka odpowie- 
dzia'”neść spoczywa na prezy- 
dencie republiki). Na Hinden- 
burga, u2 jego sumienie żoł- 
nierskie, na jego bezgraniczne 
umiłowanie ojczyzny wywarto 
aacisk. I oto przemówił do mi- 
ijonów niemców przez radje 
człowiek, który przywykł w o- 
kresie wojny zwracać się do 
mas jedynie z rozkazami, lub 
„wyjaśnieniami*, nie różniące- 
mi się w grancie rzeczy ni- 
czem od rozkazów. Przemówił, 
aby opowiedzieć milionom, jak 
nafmuje on, stary generał, kwe 
stje żywotne, w obliczu któ- 
rych .znajduje się jego naród. 
Zens tej mowy by! jasny i pro- 
sty: kło zgadza się z tem, co 
mówię ja, ten odda mnie swój 
gins. 

Ale słowo „republika“ nie by- 
ło wymieniane, jak zresztą nie 
wspomniano go w żadnem prze 


ace | aaa 
Met. BERLITZA? 
Grupy jęz. anglelskie- 

go, francuskiego I nie- 

mieckiego. 
Zapisy codziennie. * 
Dyr.: James W. Anderson. 
Piotrkowska 39 


mówieniu, w żadnem oficjal- 
nem powitaniu w ciagu lat, któ 
re minęły tak szybko, stano- 
wiąe jedyne w swoim rodzaju 
przedwyborcze wystąpienie 
nie-republikańskiego kandyda- 
tą na prezydenta republiki. 

Wybór Hindenburga żo nan» 
ły jego osobiste zwycięstwo, 
tryumi jego osobistej popular- 
ności, ostatnie echo szerokich 
mas, edczuwających potrzebę 
posiadania bohatera narodo- 
wego. 

I o9 zamieniwszy mundur 
felimarszałka, w którym poja- 
wia się obeenie kardzo rzadko 
na  urorzystośriach  wo'sko- 
wych, na ezarny tużurck i cy- 
tinder, Hinderhurg stanął na 
straży powierzonej jego pieczy 
republiki z tą samą surową dy- 
sevptna, z jaka budewał i pro- 
wadził wojującą za cesarstwo 
arm ję, 

Socjalistyczny kanclerz, de- 
mokrat"rzni ministrowie, nie 
posiadający nawet skromnego 
szlzcheekiego dodatku „von*, 
leaderzy partyjni; premier pru- 
ski z szeregów robotników - 
metaloweów, a jednocześnie do 
Yury sąsiad do polowania, s2- 
siad, z którym się tak przyje- 
mnie grywa w skata; Gocial- 
demokratyczny szef prasowy, 
pojawiający się codziennie ra- 
no z raportem; rastrojony de- 
mokratycznie sekretarz stanu, 
który służył za czasów Siodla- 
rza Ebert? i pozostał na siuż- 
bie przy byłym feldmarszałku 


++%000%4060%04000%40%+20 |— zunełule nowy Świat otoczył 


HELENA FINKLERÓWNA 


właścicielka MAGAZYNU MÓD 


ostatnie modele paryskie 


ŁÓDŹ, AL. 


1-go MAJA Nr. 9. 


TELEFON NR. 108-54. 


ROK 1914 


Bilety wolnych wsiść, passe-partouts i kupony ulgowe bezwzgł. 
nieważne. Pocz. seansów o g. 
Od 12 do 3 ceny miejsc znłżone, Apar. Western Electric. 


80-letniego generała w mundu 
rze, zasyparym wojennemi or- 
derami. Stary feldmarszałek i 
nowy śrdat doskonale się z 50- 
bą zżyli, wypełuiając uezci- 
wie swe ohowiązki. A ponie- 
waż uczciwie wypełniali óha- 
wiązki, więc mogą i dalej stu- 
żyć odnowionej ojczyźnie. 
Wprawdzie odnowiona, ale jed 
nak ojczyzna. 


I dzisiaj ten wiekowy mąż, 
który potrafił skupić wokół sie 
bie cały naród, całą demokra- 
cję niemiecka dla obrony przy- 
szłości Niemiee i republiki, sta 
je do walki z „nuworiszem* i 
karjerowiczem Hitlerem. Czło- 
wiek, który posiada wielka kar 
tę w dziejach Rzeszy spotyka 
niehezpiecznego rywala w mło- 
dym dorohkiewiczu, który jesz 
cze wezoraj był niczem, nie po 
siadającego nawet obywatel: 
stwa, a dzisiaj stoi na czele wie 
lomiljonowego stronnictwa 
partii szowinizmu narodowego, 
ndweiu i wojny. 


Dzisiejsze wybory zadecydu- 
ją, czy u naszego zachodniego 
sąsiała przeważy rozsądek, u- 
grunłowany na ciągłości rozwo 
fu dziejowego, czy też zaufa a- 
wanturnikowi, żerującemu na 
chwilowej nędzy i niepowodze 
biu wielkiego narodu. 


Hitler 


„PEZET EZR DEB 


Djalogi i piosenki w języku polskim 
rosyjskim i niem*eckhim. Chóry: Dana 
i Kubańskich kozaków. Reż. H. Sza- 
ro, wg. scenariusza: Wacława Siero- 
szewskiego i Anatola Szterna. 

W rolach głównych 


4 pp., w sob. i nieda. o g. 12-ej 


Ceny na wszystkie miejsca | seanse Znacznie Zniżone: ZŁ 4, 1.50 i 2.50 
„UocwRaju” "7 Anny Ondra 


reżyserja: Karol Lamać. |-szy film z Anną Ondry produkcji RE t 
Początek o g. 4, w sob, i niedz. o g. 12-ej. 


Urozmaicony nadprogram, 


Dziś od 12—3 
ceny miejsc od 


50 Ir. 


Pierwsza polska mówiona komedja dźwiękowa, osnuta na tle życia wojskowego, wg. scenarjusza FERDYNANDA 


GOETLA i GEN. WIENIAWY 
DŁUGOSZOWSKIEGO p. t gy 


i «Wdzięk młodości” 


ULANI, UŁANI, CHŁOPCY MALOWANI" 


Werwa! Humor! Śmlech! Dowcipy!— Obsada ról głównych: Wojskowość reprezentują: Dymsza, Krukowski, Waltar, Lenczawski. 
nicypalne: Misezysław Frenvie|, Czesław Skonieszny. „Kwiat uczuć" 


Władze mu- 


Zula Pogorzels«a, Marja Snavaau, Loda Niemi- 


rzanka. — Sceny wojskowe przy łaskawym współudziate 1-go pułku szwoleżerów. 


Pocz. w dni powsz. o g. «30, w soboty i niedziele o 12.30. OCENY MIEJSC POPULARNE Sala mocno ogrzana. 


Szczyt pomysłowości, techniki, reżyserji i gry 


Dzi 


Awanturniczy, zdobywczy, niepoha- 
mowany, a jednak wytworny i przemiły 


NADPROGRAMY. 


i dni nastsenych! Film rozwiązujący problem 


„Czy morderstwo popełnione przez nieszczęśliwą 
dziewczynę na osobie uwodziciela jest karalne?" 


m SONI V. Eyck, Hans Stiiwe, Adalkert Schleffow, Albert Bassorman. 


Uwaga! Film íyiko dla dorosłych! 


Arcydsieło dźwiękowe wg. powieści Fr. Reck-Malleczwena. 


| BOMBY na Momie Cario 


Hans Albers 


Początek o godz. 4, w sob. i niedz. o g. 12-ej w poł. 


Osąciźcie sami... 


i prześliczna młodziutka, 
nieśmiała królowa 


Produkcja Eryk Po Eryk Pommer 


Reżyseria Hans Szwarc. 
e 


Sari Mariíza. 


Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 gr. i 1 ał 
Dziś poczałek o godz. 12 w poł. 


kiaka TA 


Nr. r 


18.101 — „GŁOS PORANNY" — 193% 


Szwęryniak i Konarzewski 


wyśrali wczoraj swoje walki w Poznaniu 
Telefonem od specjalnego wysłannika „Głosu Porannego" 


Wczorajsze półfinałowe spotka- 
nia o bokserskie mistrzostwo Pol- 
ski uplynęły pod znakiem dwuch 
niezmiernie krzywdzących orze- 
czeń sędziów. Jedno z nich dotknę 
ło niestety łodzianina Klimczaka, 
który mając nad swym przeciw- 
nikiem  Białasem zdecydowaną 
nrzewagę w trzech rundach, ku 
wielkiemu zdziwieniu całej sali u- 
zyany został za pokonanego. Pomi 
nąwszy przewagę Zaznaczyć nale- 
ży, że Kołodziej walczył nieczysto 
i otrzymał dwa napomnienia od sg 
dziego. 

We wspaniałej formie wykoń- 
czył Seweryniak swego przeciwni- 
ka Arskiego, któremu bardzo nie- 
wiele brakowało do k. o. Wielką 
sertsację wzbudził występ na ringu 
Grossa, który od czasu Śmiertelne- 
go nokautu we Lwowie, startował 
poraz pierwszy. 

Konarzewski zareprezentował 
się z jaknajlepszej strony, pokazał 
ładną walkę i zmusił Finna do áwu 
krotnego dotknięcia desek. 


Wyniki poszczególne brzmią na 
stępująco: 

WAGA MUSZA: Wieczorek (W.) 
— Moczko (Śl.) — wygrywa na 
punkty mistrz Polski Moczko. 


WAGA KOGUCIA: Kazimierski 
(War.) — Polus (Poz.). Wysakie 
zwycięstwo Polusa na punkty. 

WAGA PIÓRKOWA: Goss (W.) 
— Wagner (Lw.) Wygrywa na 
punkty Goss. Rudzki (Ś1.) — Wró- 
blewski (Pom.). Zwycięża na pun- 
kty Rudzki. 

WAGA LEKKA: Klimczak (Ł.) 
— Kołodziej (Lw.). Mimo silnej 
przewagi łodziańina, tak taktycz- 
nej jak i fizycznej zwycięstwo przy 
znają sędziowie Iwowiakowi, ku o- 
gólnemu oburzeniu całej publicz- 
ności, Sipiński (Pozn.) — Białas 
(Śl). Druga  krzywdząca decyzja 
Mimo iż Białas miał więcej z wal- 
ki, zwycięstwo przyznają sędziowie 
Sipińskiemu, 

WAGA  PÓŁŚREDNIA:  Plinik 
(Wilno) — Studnicki (Kr.). Wygry 


s 


Tajemnica Gorgo- 
nowej 


Ze Lwowa donoszą: 

Sprawczyni potwornego mor- 
du w willi w Brzuchowieach 
pod Lwowem, Rita Gorgonowa, 
zapadła na chorobę płucną i 
wczoraj odesłana została do 
szpitala więzien. Wówczas do- 
piero przy badaniu lekarskiem 
wyszedł na jaw sensacyjny fakt, 
że Gorgonowa jest w piątym 
miesiącu ciąży i tem się praw- 
dopodobnie tłomaczy nie dość 
jasne zachowanie się inż. Za- 
remhby w śledztwie po zamordo- 
waniu jego córki przez kochan- 
kę inżyniera. 

Fakt, iż Gorgonowa spodzie- 
wa się potomstwa zgóry przesą 
dza, że nie będzie ona mog a 
być skazana na karę śmierci, je 
śli proces jej odbędzie się w 
kwietniu, przed rozwiązaniem. 


Syn minisfra 
w służbie sowieckiej? 


„Prager Presse” donosi, że Ro- 
bert Lamont, syn amerykańskiego 
ministra- handlu, udaje się w tych 
dniach do Z, S. R. R, gdzie ma 
objąć naczebte kierownictwo hodo- 
wii bydła. Rząd sowiecki ofiarowu- 
je mu podobno roczną pensję w wy 
sokości 50,000 dol. 

Rotart Lamont jest znanym fa- 
chowcem w dziedzinie hodowli i 
posiada w pobliżu Denver- duży 
majatek ziemski, w którym utrzy- 
muje wzorową hodowlę bydła, 


wa Pilnik przez techniczne k. o. 
Arski (Poznań) Seweryniak 
(Łódź). Pierwsza runda wyrówna” 
na, druga łodzianina, a w trzeciej 
Arski jest groggy. Zwycięża wyso- 
ko na punkty Seweryniak. 

WAGA ŚREDNIA: Karpiński 
(War.)a — Zieliński (Poz.). Wygry 
wa na punkty Karpiński. 

WAGA PÓŁŚREDNIA: Mizerski 
(War.) — Gross (Lw.). Wygrat na 
punkty Mizerski, 


WAGA CIĘŻKA: Wocka (Ś1.) — 
Krenc (Pozn.). Wygrywa Wocka 
przez poddanie się przeciwnika. 
Konarzewski (Łódź) — Finn (War) 
Finn idzie dwukrotnie na deski do 
4i9. Wygrywa wysoko na pnukty 
łodzianin. 


Jak więc widzimy, Łódź desy- 
gnuje do finałowych walk dwuch 
tylko zawodników: Seweryniaka w 
półśredniej i Konarzewskiego w 
ciężkiej. 


Podziękowanie. 


Wielce Szanowni Panowie! 


Od lat kilkunastu strasznie cierpiałem na reumatyzm 
nabyty podczas wojny światowej, a następnie do reszty 


zostałem. zgnębiony reuniatyzmem, 
Państwowej w Łodzi od lat 13. Myślałem, 


służąc w Policji 
że już niema 


dla mnie ratunku, ponieważ wszystkie środki i rady wy 
czerpa!em. Przeglądając miejscowy dziennik znalazłem 
ogłoszenie o pewnym środku Togalu, który mia być ra- 


dykalnym środkiem na reumatyzm. Z 


niedowiarą zary- 


zykowałem i kupiłem pudełko Togalu, a następnie dru- 
gie, po którem odczułem pev:ną ulgę. Widząc, że środek 
ten jest wprost idealny, kupiłem jeszcze dwa pude'ka, 


dziś czuję się już lepiej i nie mam 


słów podzięki dla 


Panów za Ich idealny i niezastąpicnw środek przeciw 
reumatyzmowi. Każdemu cierpiącemu na reumatyzm po 
lecam bez żadnych wahań tylko Tega. 


Łódź, ul „Wysoka 33. 


Z poważaniem 
Jan Rojewski 


Pracownicy samorządowi są upośledzeni 


$twierdził to wczoraj na plenum sejmu pot. Pacholczyk z B. B. 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go“ (Fr.) telefonuje: 


Sejm załatwił wczoraj ustawę 
o zaopatrzeniu inwalidów, 
przyczem doszło do incydentu 
między przedstawicielem chade 
cji, a ukraińcami, hstawa bo- 
wiem zalicza tych, którzy pro- 
wadzili walkę orężną z pań- 
stwem polskiem w oddzia ' ach 
ukraińskich, do kategorji in- 
walidów, przyznając im 

rentę narówni z inwalidami 

wojsk polskich. 


Wywołało to uwagę posła Car 
diniego z Ch, D., że 


ukraińcy wcale nie byli woj- 
skiem, 


Z powodu tej uwagi bardzo 
gwałtowne przemówienia wy- 
głosili przedstawiciele ukraiń- 
ców, Wełykanowicz i Zahajkie- 
wicz, poczem, po przemówieniu 
wiceministra Starzyńskiego, któ 
ry analizował poszczególne po- 
stanowienia ustawy 


projekt rządowy przyjęto. 


Ożywioną dyskusję wywołała 
kwestja stosunków służbowych 
w instytucjach  ubezpieczenio- 
wych. Chodzi o to, iż w kasach 
chorych niektórzy pracownicy, 
przedewszystkiem lekarze, ma- 
ją 

umowy dożywotnie. 

Projekt ustawy pragnie‘ zre- 
widować i zanulować te umo- 
wy. 

W dyskusji pose? Żuławski 
stanął energicznie w obronie za 
wartych umów, oświadczając 
co następuje: 


— W interesie dobra publicz- 
nego wywłaszczenie jest do- 
puszczalne, ale przy calym mo- 
im postępie jestem człowiekiem 
bardzo konserwatywnie usposo- 


bionym i uważam, że ksiądz 
powinien odprawiać mszę, 
szewc robić buty, a złodziej 
kraść. 


Gdy ksiądz idzie kraść, a £zeEwe 
edprawia mszę, 


to powstaje zupelny chaos. Ro- 
zumiem, że wywłaszczenia mo 
że wymagać klasa robotmicza, 
ale pojąć nie mogę, gdy do wy- 
właszczenia idzie p. Hołyński z 
p. Radziwiłłem i p. Wiślicki z 
p, Minkowskim. 

W odpowiedzi mos. 
skiemu przedstawiciel 
zwraca uwagę, że 


Żuław- 
B. B. 


robi się gwałt o kilkudziesięciu 
ludzi, którzy nie dostaną od- 
szkodowań po 100 tysięcy zł. 


Zdaniem pós'a  Rybarskięgo 
sprawa, jako umowa prywatno- 
prawna, nie powinna być unie- 
ważnianą przez ustawę, lecz 

kwalifikuje się do sądu, 
który w razie nadużyć dożywot 
nie umowy pracy może rozwią- 


zać. Przecież swero czasu B, B. 
uznało umowę prywatno -praw- 
ną ze spółką drzewną „Centu- 
ry* za niesłychanie szkodliwą, 
a mimo to nie zmieniło jej u- 
stawą, ponieważ 

za panami z „Century“ stała 

potęga angielska. 


Wolano więc zapłacić kilka- 


cholczyk z B. B. wygłosił wła- 

Ściwie referat, wysuwający 

szereg zastrzeżeń przeciwka u- 
stawie, 


którą poleca do przy jęcia. 
wiedział on m. in.: 


Po- 


— Gdy się mówi o uposaże- 
niu pracowników samorządo- 
wych, mą się zwykle na myśli 


dziesiąt miljonów za odstąpie- | pracowników elektrowni, tram- 


nie od umowy. 

Przy okazji ustawy o zasto- 
sowaniu plac komunalnych do 
państwowych referent poseł Pa- 


wajów, gazowni, a więc przed- 
siębiorstw, gdzie istotnie są pla- 
ce od 1 — 2 tysięcy złotych, a 
dozorca otrzymuje 450 złotych. 


„BASIA” 


SALON MóD, UL. ZAWADZKA Nr. 10 


TELEFON 191-54 


zaopatrzony w najnowsze -przepiękne 
modele kapeluszy poleca niezwykle 
—— bogaty i wspaniały wybór —— 


PO CENACH BARDZO ZNIŻONYCH 


Zabójca Kuruliszwiiego 


popełnił wczoraj samo: ó stwo 


Warsz. koresp. „Głosu Poranne- 
go” telefonuje: = 

W dniu wczorajszym w mieszka- 
niu znanego ekonomisty prof. Te- 
nenbauma popełnił samobójstwo 
Stefan  Lebrun-Likiernik, który 
przed kilku laty zastrzelił z rewol 
weru poetę gruzińskiego Sergo Ku 
ruliszwilego. 

Lebrun przyszedł do prof, Tenen 
bauma o godz, 5 min. 45 popol. Go 
spodarz zdążył zamienić z gościem 
zaledwie kilka słów, gdy p. Lebrun 


wyciągnął rewolwer i celnym strza 
iem pozbawił się życia. 

W portfelu denata znaleziono 
kartkę z następującem zdaniem: 
„Nie życzę sobie pogrzebu! Zwło- 
ki proszę oddać do prosektorjum 
na użytek medyków”. 

Przypuszczają, że powodem są- 
mobójstwa byla tęsknota za żoną, 
która, jak wiadomo, po zamordowa 
niu Kuruliszwilego, opuściła męża, 
skazanego na 2 lata twierdzy, 


Genewski teatr rozbrojen iowy 


— Nie niogę się przecież rozbroić, 
(Karykatura szwajcarska na stanowisko Franeji) 


molo, 


póki ten cham ma sa- 


Tymczasem ustawa fa ma regu- 
lować uposażenia pracowników, 
zatrudnionych w administracji 
samorządowej, w sejmikach, w 
biurach magistrackich, gdzie 
uposażenia nie są wielkie. 


Dodatek komunalny, który 
ma być obecnie cofnięty, był 
pomyślany jako ekwiwalent ko- 
rzyści, które mają funkcjonarju 
sze panstwowi, a nie posiadają 
pracownicy samorządowi. 


Pracownicy samorządowi są 
upośledzeni, 

co do czasu pracy, gdyż po ma- 
łych samorządach pracują na- 
wet do czternastu godzin na do- 
bę, mają ograniczoną pomoc le- 
karską tylko w kasach chorych, 
nie korzystają ze zniżek kolejo- 
wych, nie mają możności awan 
sowania, ich przenoszenia od: 
bywają się na własny koszt. 


Mimo tego wszystkiego poseł 

Pacholczyk popierał projekt rzą 
dowy, by znieść wszystkie do- 
datki komunalne. Warto przy 
tej okazji zwrócić uwagę, że 
podczas jego przemówienią ko- 
lega partyjny posła Pacholczy- 
ka, 
b. min. Miedziński, nie ukry- 
wał niezadowajcenia z referatu, 
co przejawiało sie w dosyć gwal 
townych gestach rak. 

Qozywiśċie’ ustawę uchwalo- 
no, — 


Zalewski powieszony! 


Prezydent nie skorzy: 
stał z prawa łaski 


Warsz. koresp. „Głosu Poranne 
go” telefonuje: 


W dniu wczorajszym sąd okre 
gowy w Warszawie  rozyfatrywał 
w trybie doraźnym sprawę Jana 
Zalewskiego, oskarżonego o mord 
rabunkowy na osobach  małżon- 
ków Kozłowskich i ich córki. Dru- 
gi podsądny niejaki Skrzypek, ©- 
skarżony był o namawianie Zalew 
skiego do zbrodni. 


Wieczorem zapadł wyrok, skazn 
jący Zalewskiego na śmierć przez 
powieszenie, Natomiast Skrzypka 
z braku dowodów winy sąd unie 
winnił,. 

Obrońca skazanego zwrócił się 
ie prezydenta Rzpiitej o ułaskawie 
nie, ale prezydent nie skorzystał 
z przysługującego mu prawa łaski, 


Wohec tego wyrok został o pół- 
nocy wykonany na podwórzu wię- 
zienia na Pawiaku. 


CETERI TORZE TZENYEZTN TESS TEA, 


Dr. med, 


l Dry Goldblum 


chor. kobiece i akuszerja 
przeprowadziła się na ul. Piłsudskie' 


go Nr. 69 (róg Narutowicza) i przyjm, 


od 3—5 pp. Telef. 113-63 


Maska pośmiertna Brianda zdję- 
ta przez rzeźbiarza paryskiego 
Gnilleaume'a. 


Dobrze się zasłużył 
ojczyźnie 

PARYŻ, 12, 3. — Wczoraj póź- 

nym wieczorem izba przyjęła je- 


dnogłośnie, 505 głosami, ustawę, 
stwierdzającą, że Briand dobrze 


się zasłużył ojczyźnie, ; 

Sala zegarowa w ministerstwie 
spraw zagranicznych, gdzie złożo- 
no zwłoki Brianda, będzie otwarta 
dta publiczności do południa, O go 
dzinie 2 zwłoki wystawione zosta- 
ną przed gmach ministerstwa. 

Na mocy zarządzenia ministra 
oświaty we wszystkich szkołach 
francuskich jedna godzina poświę- 
cona będzie dzisiaj przedstawieniu 
uczniom życia i pokojowego dzie- 
ła Brianda. 

Na znak żałoby zamknięte będą 
dziś wszystkie muzea narodowe. 


Zęby a życie.. 


Twardy orzech do zgryztenia.., 
Wciąż trudności nowe... 
Tylko ten wyłaska ziarne, 
Kto ma zęby zdrowe. 


Zdrowie i silę zębów zachownu+ 
je codzienne stosowanie pasty 


Dentosan 


Tardieu żegna Brianda 


PARYŻ, 12, 3. (PAT). Już na 
dwie godziny przed wyruszeniem 
konduktu pogrzebowego ze zwłoka 
mi Brianda, na ulicach, któremi 
przeciągnąć miał kondukt, poczę- 
ły ką rad się, mimo silnego 
wiatru niezliczone tłumy. 

Do gmachu min. spraw zagr. 
przybyli przedstawiciele państw 
obcych, większość mężów stanu, 
biorących udział w ostatnich kon- 
ferencjach genewskich, m, in. min, 
Simon, Benesz i Zaleski, przedsta- 
wiciele ligi narodów, korpus dyplo- 
matyczny. Nieco później przybył 
prezydent Doumer, premjer Tar- 
dieu w otoczeniu ministrów. człon 
kowie parlamentu i wyżsi wojsko- 
wi. O godz. 14 trumnę Brianda, o- 
krytą trójkolorowym sztandarem, 
ustawiono na katafalku. Po krót- 
kich egzekwiach, przemówił pre- 
mjer Tardieu. 

Omawiając działalność politez- 
ną zmariego Tardieu podkreślił m. 
in.: Po zawarciu pokoju Briand ro- 


zumiał konieczność przeprowadze- jg 


nia nowych zobowiązań pomiędzy 
narodami, starając się o zmianę 0- 
statnich układów gwarancyjnych z 
roku 1914, co jednak NIE UDAŁO 
SIĘ Z POWODU STANOWISKA 
AMERYKI Stanowisko Brianda 
charakteryzują projektu wyrzecze- 
nia się wojny i projekt unii europej 
skiej. Zmarły ciągle zmierzał do do 


13M. — „GŁOS PORANNY” — 1954 


Ostatnia wędrówka Brianda 


W pogrzebie wielkiego męża stanu wzięły udział nieprzejrzane tłumy 


prowadzenia do tego celu, mimo 
licznych rozczarowań. Prawdziwą 
tragedją pokolenia przedwojeńne- 
go, wojennego i powojennego jest 
riągła niemożność odnalezienia rów 
nowagi. Naszem zdaniem jest ule- 
czenie świata pogrążonego w 
straszliwej katastrofie, Zdarzało mi 


terenie parlamentarnym i na tere- 
nie ligi narodów. Dzięki niemu po- 
kojowe dążenia Francji zdołano 
przenieść do Zgromadzenia ligi, 
Pospołu z wami — zwraca się 
premjer Tardieu do obecrych przed 
stawicieli ligi — był on WYRAZI- 
CIELEM JEDNEGO Z NAJ- 


się niejednokrotnie nie zgadzać się | SZCZYTNIEJSZYCH DĄŻEŃ NA- 


z wieloma poglądami zmarłego, 


SZEJ EPOKI. Uchylam przed wa- 


jednak nie przeszkadzało to naszej | mi czoła, będąc przekonanym, że 


współpracy i naszej przyjaźni, 


Francja może sobie oddąć spra- | nowie 
wiedliwość, że od 13 lat czyniła ! poszczególnych 
wszystko dła zapewnienia pokoju. ; 


Wyrazicielem jej był stale Briand. 
Dalej Tardieu wspomina o auto- 
rytecie, jakim cieszył się Briand na 


postępuję po jego myśli. Niech pa- 
przedstawiciele delegacji 
narodów zechcą 
zrozumieć w obliczu tej trumny, 
że chodzi o to, aby zrealizować 
wielką ideę pokoju materialnego, 
realizując go PRZEDEWSZYST- 


KIEM W SERCACH UMY- 
SŁACH?”. 

Po przemówieniu Tardieu odby- 
ła się defilada oddziałów wojsko- 
wych, poczem kondukt przeszedł 
ulicami miasta, kierując się do 
Passy. 

W orszaku żałobnym po oddzia 
łach wojska, wśród których NIE 
BYŁO ANI JEDNEGO DZIAŁA, 
szły kolejno oddziały b. kombatan- 
tów, sztandary rozwiązanych puł- 
ków, za niemi karawan w 6 koni 
przybranych w żałobne czapraki. 
Karawan przykryty był cały kirem 
a na czterech jego rogach tkwiły 
pęki trójkolorowych sztandarów. 
Za karawanem postępowała rodzi- 


I 


Niema Brianda? 


Człowiek kńiórcźo będzie 


(Od własnego 


PARYŻ, w marcu. 

Briand est mort! Briand umarł! 
— rozlega się po ulicach Paryża. 
Pędzi szara masa sprzedawców ga 
zet — roznosicieli tej hiobowej wie 
ści, Przechodzień w pośpiechu 
chwyta pismo i — staje osłupiały, 
nie wierzy własnym oczom. Wszak 


wśród żyłących — apostoła pokoju. 

Był chory, przemęczfgy. Co kil 
ka dni — mówiono o jego cliorobie. 
Ale nikt mie mógł į nie chciał uwie 
rzyć, że Briand — ten potężny 
Briand — legnie w walce z choro- 
bą. Łudzono się, że po pewnym cza 
sie- — ujrzy się znowu jego zgar- 
bioną postać ma Quai d'Orsay. 
Briand est mort. Umarł jeden z 
najwybitniejszych mężów stant 
3-ej republiki, najznakomitszy dy- 
płomata ostatnich lat.  Zszedł ze 
świata w chwili — gdy krew leie 
się na Dalekim Wscnodzie, w cza- 
sie gdy rosną z dnia na dzień į za- 
ostrzają się konflikty między pań- 
stwami, gdy w Europie centralnej 
panuje widmo wojny, której no- 
wym apostołem jest Hitler. 

a z a. 


Dojeżdżamy do avenue Kleber. 
Przed domem, w którym mieszkał 
Briand — gromadzą się tłumy lu- 
dzi. Drzwi są otwarte, każdy wejść 
może — 'i sunie fala. Każdy prag- 


nie — ostatni już raz zobaczyć 


Brianda. W hallu — stosy wizytó- 

wek, — wszyscy wpisują słę do 

ksiąg. 
Pierwszym, 


który przyjechał 


korespondenta „Głos 


pożegnać się z Briandem — był 
prezydent Doumer, Długą chwilę 
spędził on przy zimnych zwłokseh 
Swego niedawnego rywala. Zjiwia- 
ją się kolejno dyplomaci, posłowie, 
senatorowie itd. Na twarzach 
wszystkich obeCnyCh wią*ć 
oznaki szczerego smutku i żalu 
— uczuć, które wzbudzić potrafią 
tylko wybitne indywidualności, za 
któremi kroczy się z entuzjazmem, 
lub zwalcza się z nienawiścią, ale 
które przywiązują do siebie, wnika 
jąc głęboko — aż do krwi. 

Wchodzimy do mieszkania. Po- 
koje o przyćmionem świetle — peł- 
ne ludzi, Widzimy wśród nich — 
kilku ministrów, cały szereg wy- 
bitnych senatorów — wszyscy oni 
zebrali się w skromnych, można 
nawet powiedzieć — ubogich po- 
kojach zgasłego premjera, W wie- 
lu oczach — kręcą się łzy. Kobiet 
nie widać. Wszędzie — tylko żal 
męski, żal wiernych przyjaciół. 
Można też zauważyć i cały szereg 
politycznych przeciwników zmarłe- 
go, których tylko łoże śmierci po- 
trafiło zbliżyć, U wszystkich ten 
sam wyraz — wyryty na twarzy: 
smutek i głęboka troska. Ciche za 
wieszenie broni. 

Rozgladamy się dokoła. Nagie 
ściany — gdzie niegdzie parę foto- 
grafji — przedstawiających Brian- 
da w młodości. W kącie szafa z 
ksiażkami. Wszędzie panuje pół- 
mrok. Jeden tylko pokój oświetlo- 
ny. Tam spoczywa Briand. Prze- 
stępujemy w głębokiem milczeniu 
— próg sypialni. Na dużem białem 
łóżku — spoczywa apostoł pokoju. 
Ubrany czarno. Biała głowa. Siwe 
włosy, które tak często spadały 


Trumna ze zwłokami Brianda na katafalku w sali zegarowej 
ministerstwa spraw zagranicznych w Paryżu, gdzie w swoim 
ezasie został podpisany pakt Kelloga. 


onegdaj czytaliśmy wszyscy, że 
Briand przybył na kilka dni do Pa 
ryża, by potem powrócić znów do 
swego majątku. A jednak — to 
prawda! Niema go już więcej 


brak ma świecie 


u Porannego”) 


na czoło — leżą rozrzucone na po- 
duszce. Na stoliku figurka z bron- 
zu, przedstawiająca Bianda przema 
wiającego. W kącie dwie po'amane 
szable — jakby symbol jego idei. 
Słyszy się zewsząd westchnienia i 
nieprzerwanie płyną te same słowa: 
„Co za strata dla Francji! Dla 
świata!” 

W przyległych pokojach panuje 
głęboka cisza — mimo tylu obec- 
nych, Wzrok wszystkich w jeden 
wpatrzony punkt, Duża, jasna, bla- 
da głowa — stanowi zda się ma- 
gnes, przykuwa wszyStkich. Czoła 
chylą się przed majestatem Śmier- 
ch 


Druty telegraficzne, kable telefo 
niczne, fale radjowe —  roznoszą 
po całym świecie — smutną nowi- 
nę: Arystydes Briand umarł. 
A tu — przed nami leży on. Je- 
den z trzech największych. Cle- 
menceau, Poincare, Briand, Jeden 
z tych, którzy potęgą swych osobi- 
stości — wplywali na losy świata. 
Tu spoczywa — Arystydes Briand 
— ten nieustraszony, niestrudzony 
bojownik pokoju. Karjerę swą roz 
począł w czasach burzliwych — i 
udało mu się zaprowadzić we Fran 
cji ład, porządzek i spokój. Karje- 
rę swą zakończył po wojnie Świato 
wej, czyniąc wszystko co w mocy 
jego leżało, by wprowadzić i utrwa 
pokój na całym świecie. 


Ktoś szlocha. Ktoś odwraca się 
i chusteczka wyciera oczy. Ludzi 
wciąż przybywa, wzrok wszystkich 
biegnie ku tej wielkiej postaci, spo 
czywającej w blogim śnie, 

Znajomy dziennikarz opowiadė 
mi. Jak imponująco wyglądał w 
chwili, gdy stał na trybunie w par- 
lamencie, a!ho w Genewie. Ile ży- 
cia, ile ognia biło z jego oczu. Wi- 
działem go — ciągnie dalej — we 
wspaniałej sali Quai d'Orsay. Pod- 
pisywano wtedy pakt Kelloga. 
Przedstawiciele wszystkich Prawie 
raństw— siedzieli dookoła zielo- 
nych stołów. A o Ściany ogromnej 
sali — odbijały się potężne echa 
słów Brianda: „Wojna — jest bez- 
prawiem”. Kosmyk białych jak 
len włosów _ zsunął się na czoło. 
Wzrok — dziwnie radosny — o: 
bejmował wszystkich zebranych, — 
Pociągał przekonywał i wpływał. 

* « s 


Dziś Francja cała  opłakuj: 
śmierć jednego ze swych _najlep- 
szych synów, jednego ze swych naj 
większych mężów stanu, którego 
polityka obejmowała cały świat. A 
Europa osierocona — wsStrząśnięta 
została do głębi — tem wielkiem 
nieszczęściem — jakie na nią spa- 


dio, 


* + s 


Nad zimnemi zwłokami Brianda 
— jakby dla podkreślenia ironii 
— dochodzą echa huku armat na 
Dalekim Wchodzie. 


Ry. 13 


na zmarłego w otoczeniu najbliż- 
szych współpracowników i przyja- 
ciół Brianda. Z kolei szedł przed- 
stawiciel prezydenta Doumera, a 
za nim korpus dyplomatyczny i wy 
bitne osobistości Francji i zagrani 
cy. W chwili, gdy czoło orszaku 
zbliżało się do Grand Place na Po- 
lach Elizejskich ostatnie szeregi 
orszaku, w których znajdowały 
się delegacje tysięcy inwalidów 
wojennych, znajdowały się jeszcze 
przed gmachem min. spraw zagra- 
nicznych. 

W ostatnich szeregach konduktu 
szły również delegacje prasy zagra 
nicznej. Zamykały orszak rzesze 
publiczności. 

Na ulicach, po których przecho 
dził orszak świeciły się latarnie, 
przybrane kirem. Na Polach Elizej- 
skich, w chwili, gdy przechodziły 
niemi delegacje organizacji pacyfi- 
stycznych, doszło do manifestacji, 
Z tłumu padły okrzyki: „Niech ży- 
je pokój” i „Rozbrójmy się”, podję 
te skwapliwie przez członków pa- 
cyfistycznych organizacji. Orszak 
żałobny przeszedł na Plac Troca- 
dero, gdzie w skupieniu i milczeniu 
rozwiązał się. Za karawanem po- 
stępowała dalej jedynie rodzina 
zmariego, przyjaciele, przedstawi- 
ciel prezydenta Doumera, premjer 
Tardieu wraz z członkami rządu, 
Orszak podążył do małego cmenta 
rza Passy, gdzie nastąpiło złoże- 
nie zwłok Brianda do prowizorycz- 
nego grobowca, do czasu przenje- 
sienia ich do Cocherel, 


PARYŻ, 12, 3. (PAT). Hender: 
son wystosował wczoraj do premja 
ra francuskiego list, w którym u- 
sprawiedliwia się, że lekarze, bio- 
rąc pod uwagę ciężką pracę i wiel 
ką odpowiedzialność, jaką pociąga 
sprawowanie przezeń funkcji prze 
wodniczącego konferencji rozbroje 
niowej, odradzają mu żywo podróż 
do Paryża celem wzięcia udziału w 
pogrzebie Brianda. Henderson jest 
bardzo zmartwiony, Że nie może 
oddać ostatniej posługi człowieko- 
wi, z którym za życia łączyły go 
więzy przyjaźni i który, w jego 
oczach, „będąc wielkim patrjetą, 
jest jednocześnie mężem stanu o 
charakterze międzynarodowym, u- 
cieleśnieniem ducha ligi narodów”. 


Hołd lofnictwa 


PARYŻ, 12, 3. (PAT). Dziś ra. 
no zrzucony został z samolotu na 
podwórze gmachu ministerstwa 
spraw zagranicznych wieniec, jako 
wyraz hołdu lotnictwa franeuskie- 
go dla Brianda. 


Turkof kól armatnich 


PARYŻ, 12, 3. (PAT). Organ 
francuskiej partji radykalnej „La 
Gauche” pisze z ironją © udziale 
wyższych oficerów sztabu general 
nego w pogrzebie,, męża z Locarna” 
Armaty, karabiny maszynowe, czoł 
gi — wszystkie narzędzia wojny 
przedefilują dziś przed „nieszczęśli 
wym pacyfistą”. Briand schodzi z 
Quai d'Orsay przy fanfarach wo- 
jennych. „Zmarły — kończy „La 
Gauche” — zasługuje na caś Ap- 
szego, niż na głośne hołdy wśród 
turkotu kół armatnich”, 


EO OR | 
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Powieszenie pofwora 


Z Białegostoku donoszą: 

Prezydent Rzplitej nie ułaska 
wił 24-letniego parobka ze wsi 
Horodeczno, Grzegorza Tomeza 
ka, który został skazany na po- 
wieszenie za zniewolenie 12-let 
niej dziewczynki, oddanej mu 
pod opiekę, za zamordowanie 
jej, powiesznie, podpaleenie do 
mu jej rodziców oraz usi'owa- 
nie spolenia ich żywcem. Egze- 
kucji dokonał kat Maciejowski 


Samgar.|0 godz. 5 rano. 


Nr. 73 


13 III. — „GŁOS PORANNY” — 1932 


Nowe prawa dla Świata pracy 


jakie zmiany w ustawodawstwie socjalnem 
przewiduje proiclcć rządowy przedłożony se€jmowi 


1) robotnik uzyskuje prawo |W CIĄGU DWUNASTU MIE- 
korzystania z zasiłków na wy-|SIĘCY, poprzedzających zgło- 


Na porządka obrad scjmu/ 
znajdą się cztery niezmiernie 
euiosłe dla świata pracy rzą- 
dowe projekty ustaw: 

1) o ubepieczeniu społecy- 
nem, 

2) w sprawie czasu pracy w 
przemyśle Í w handlu, 

3) w sprawie urlopów robot- 
niczych i 

4) w sprawie zabezpieczenia 
ta wypadek bezrohocia. 

Pierwsza z tych ustaw RE- 
DUKUJE ‘ISTNIEJĄCE JUŻ 
ŚWIADCZENIA, wprowadza- 
jae „wzamiau* w skromnych 
rozmiarach ubezpieczenia na 
starość I od inwalidztwa pracy, 
w czego rchotnicy będą mogli 
korzystać praktycznie dopiero 
po kilku iatach. 


Czas pracy 


Nową ustawa o czasie pracy, 
streszeza się w następująeych 
punktach; 

1) tygodniowy ezas pracy 
przeciuża się o dwie gdziny, in 
nemi słowy ZOSTAJE ZNIE- 
SIONA T. ZW. ANGIELSKA 
SOBOTA, tygodniowy +zas. hę- 
dzie wynosił 48 godzin przy 
zasadniczym 8-godzinnym dniu 
pracy; 

2) w przedsiębiorstwach 1 
warsztatach, w których praca 
odbywa się normalnie przez 
pięć dni w tygodniu, — CZAS 
PRACY MOŻE BYĆ PRZEDŁU 
ŻONY DO 9 GODZIN dzien- 
nie; minister pracy otrzymuje 
pod tym względem prawo zu- 
pełnie swobodnej decyzji, mo- 
że przedłużyć o godzinę dzień 
pracy  rawet w całych gale- 
ziach przemysłu; 

3) W PRZEMYSŁACH „SE- 
ZONOWYCH* (np. przemysł 
budowlany) czas pracy może 
być rsłalony przez ministra na 
10 GODZIN DZIENNIE; 

- 4) W ZAKŁADACH IECZNI- 
CZYCH czas pracy tygodniowy 
maże być przedłużony przez 
ministra pracy DO 60 GODZIN, 
nie wyłączająe niedziel i świąt; 
5) odpadają — rzecz oczywi- 


Już dziś 
zapowiadamy na święta Wiel- 


przebój 
sezonu o rozgłosie światowym 


kanocne niebywały 


Maurice Chevalier 
i Jeanętię Mac Donald 


w filmie reżyserji ERNESTA LUBICZA 


„lodzina 


sł — DODATKOWE  WYNA- 
GRODZENIA SOBOTNIE za 
dwie godziny nadliczbowe pra- 
cy w zakładach o ruchu tią- 
głym, w handlu 1 t. p; 


6) WYNAGRODZENIE ZA 
GODZINY NADLICZBOWE 
zmniejsza się do 25 proc. — za 
miast 50 proe., — oraz do 50 
proc. — zamiast 100 proe — za 
godziny nadliczbowe w nocy, 
w święta ponad 2 godziny nad- 
liczbowe dziennie; 


7) minister pracy otrzymuje 
prawo zezwalać poszczególnym 
zakładom (uh całym gałęziom 
przemys'a ng niestosowanie lub 
skracanie przerw w pracy dla 
odpoczynku, spożycia posiłku 
itp. 


Urlopy 


Nowa ustawa o urlopach prze 
widuje, że: 1) po roku pracow: 
nik otrzymuje TEORETYCZNE 
PRAWO DO URLOPU cztero- 
Tniowego, a nie ośmiodniowego 
jak głosiła ustawa z maja 1922 
roku; 

2) po trzech latach pracy, owe 
prawo przewiduje osiem dni ur- 
lopu zamiast dni piętnastu. 

3) Ponadto otrzymuje mini- 
ster pracy w porczumienin zZ 
ministrem przemysłu i handlu 
możność „w przypadkach spo- 
wodowanych  koniecznościami 
państwowemi lub gospodarcze- 

mi* ZAWIESZAĆ KORZYSTA- 
NIE Z URLOPÓW NA ROK KA 
EENDARZOWY lub ustalać wy 
jątki dla całych gałęzi przemy- 
słu. Przemysłowcy zaś uzyskują 
prawo domagania się od robot- 
ników PRZY ZAWIERANIU U- 


MÓW ZBIOROWYCH, BY CI| go 


WYRAZILI ZGODĘ NA „WY- 
ŁĄCZENIE STOSOWANIA UR- 
LOPÓW NA CZAS TRWANIA 
UMOWY ZBIOROWEJ“, 


Bezrobocie 


Nowa ustawa o bezrobociu 
zawiera następujące postanowie 
nia: 
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padek bezrobocia o tyle tylko, 
O ILE PRZEPRACOWAŁ W 
DANYM ZAKŁADZIE PRACY 


boto 


Suknie Okrycia 


ION 


Przejazd 30. Tel. 180-93 


+++ 


Powrgcita Z PATYŻA 


i poleca na!nowsze modele 
ma sezon wiosenny | letni. 


przyjmuje od 14 bm. 


szenie po zasiłek, przynajmniej 
30 tygodni, a nie 20 tygodni, 
jak wymagała ustawa  dotych- 
czas obowiązująca (z lipca 1924 
roku); 

2) przyznanie prawa do za- 
siłków półbezrobotnym zostanie 
utrudnione; 


3) prawo ministra pracy zwal 
niania od obowiązku zabezpie- 
czenią na wypadek bezrobocia 
ZOSTAJE ROZSZERZONE NA 
ROBOTNIKÓW ROBÓT MEL- 
JORACYJNYCH, trwających 
krócej, niż osiem miesięcy w 
ciągu roku; 

4) wysokość zasiłku zostaje 
zmniejszona, bo NIEDZIELE 
MAJĄ BYĆ WYŁĄCZONE Z 
LICZBY DNI W TYGODNIU, 
ZA KTÓRE SIĘ NALEŻY ZA- 
SIŁEK; 

5) robotnik może utracić pra- 
wo do zasiłków, jeżeli „dolmro- 
wolnie z przyczyn  nieuzasad- 
nionych rozwiązał stosunek naj 
mu pracy; 

6) przedłużenie czasu pobile- 
rania zasiłków do 17 tygodni zo 
staje utrudnione. 

Tyle mówią litery projektów, 
które wkrótce mają być uchwa- 
lone. 


Kochanowski, Czartoryski, Pilsudshi 


Ciekawe tematy odczytów radjowych 


„ Dzisiaj o godz. 17,15 nadany zo- 
stanie z Wilna na wszystkie stacje 
odczyt prol. uniwersytetu _ wileń- 
skiego p. Bronisława Rydzewskie- 
p. t „NA GRUZACH STA- 
RYCH PAŃSTW  AMERYKAŃ- 
SKICH”, Dzięki prelekcji tej cofną 
się radjosłuchacze do czasów, kie- 
dy kwitły wysoką kulturą pań- 
stwa Inków i Azteków, które po- 
tem uległy zagładzie  awanturni- 
czych przybyszów z Europy: Me- 
ksyk uległ Cortezowi, Peru zosta- 
ło zdobyte przez Pizarra. 


Jutro o godz. 15,25 Prof. Broni- 
sław Dunikowski wygłosi przed 
mikrofonem warszawskim odczyt 
dla maturzystów p. t. „RZYM A 
ŚWIAT GERMAŃSKP. © godz, 
10,50 odczyt następny. 


Tegoż dnia o godz. 17,10 prof, 


J| Marceli Handelsmanu wygłosi od- 


czyt p. t. „CZARTORYSKI I MI- 


Sj KOŁAJ I — pojedynek historycz- 


ny”, który bedzie nowym przyczyn 


A kiem do sprawy polskiej w okresie 


wojny krymskiej, 


Dnia 15.01 o godz. 15,25 prot. 
Konrad Górski mówić będzie w od- 
czycie z cyklu dla maturzystów 
szkół średnich o wielkim poecie i 
humaniście Wieku Zsotego  „JA- 
NIE KOCHANOWSKIM”. Następ- 
ny odczyt dla maturzystów o go- 
dzinie 16,20 z działu historycznego. 


O godz. 17,10 tegoż dnia dr. Ta- 
deusz Frąckowski mówić będzie 
przed mikrofonem krakowskim w 
odczycie p. t. „ROLA PODŚWIA- 
DOMOŚCI U CZŁOWIEKA” o wra- 
żeniaćh dochodzących do naszej 
świadomości, które częściowo po- 
zostają nieświadome ij dopiero špe- 
cjalne okoliczności _ ujawniają je. 
Pozatem prelegent  oświetli rolę 


Ej. wi iiss : podświadomych w 


a i szpieg” 


życiu Psychicznem człowieka, wy- 
wołujących nieraz stany chorobli- 
we. 


Dnia 16.111 o godz. 15,25 prof. 
Konrad Górski wygłosi drugi od- 
czyt o „JANIE  KOCHANOW- 
SKIM”, O godz. 15,50 zostanie wy- 
głoszony odczyt historyczny, 


Tegoż gnia o godz. 17.10 inż. Ja 
kób Bornstein mówić będzie 
O INSTYNKCIE ZACHOWAW- 
CZYM W PRZYRODZIE. 


Dnia 17.111 o godz. 15,25 odczyt 
dla maturzystów wygłosi prof. 
Konrad Górski, którego tematem 
będzie natchniona postać księdza 
PIOTRA SKARGI. 


Tegoż dnia o godz. 17,10 mów*ć | $ 


będzie przed mikrofonem [wc 
skim dr. Karol Kein, który Zajmie 
radjosłuchaczów PROBLEMEM 
TECHNIKI I MASZYNY W LITE- 
RATURZE WSPÓŁCZESNEJ. 


Dnia 18.III o godz. 17.10 mówić 
będzie przed mikrotonem krakow- 
skim dr. Witold Taszycki, prof. u- 
niwersytetu im. kr. Jana Kazimie- 
rza ”O0 NOWYM KALENDARZU 
IMION SŁOWIAŃSKICH”, Prelek- 
cja ta będzie genezą tego kalenda- 
rza, krytycznem jego rozpatrze- 
niem, uzasadnieniem zmian, jakie 
w nim należy przeprowadzić, by 
wykorzenić błędy, jakie się do 
imiennictwa polskiego przedostają. 


Dnia 19.111 o godz. 16.10 odczyt 
historyczny dla maturzystów p. t 
„KULTURA ŚREDNIOWIECZA”, 
który wygłosi prot. Henryk Pasz- 
kiewicz. 

Tegoż dnia- o godz, 17.10 dr. 
Jan Starzewski wygłosi odczyt 
przed mikrofonem warszawskim, w 
którym mówić będzie ©  „MAR- 
SZAŁKU PIŁSUDSKIM, a iStocie 
pracy państwowej”. (r) 


(Geheimdienst) 


Elm zawsze 
wypielegnowana 
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ELIDA KREM 


CO GODZINĘ ece 


Poradnia przeciw» 
gruźlicza 


otrzyma aparat 
Róntgena 


Pod przewodnitcwem d-ra Stan. 
Skalskiego odbyło się posiedzenie 
likwidacyjne Wojewódzkiego Ko- 
mitetu „Dni Przeciwgruźliczych”, 
na którem postanowiono przezna- 
czyć kwotę zł. 20,000.— na kupno 
aparatu Róntgena dla poradni 
przeciwgruźliczej, 


Jednocześnie uchwalono przekae 
zać: Polskiemu związkowi przeciw- 
gruźliczemu 2,000 zł. na rzecz ogól 
no-krajowej zbiórki przeciwgruźli- 
czej, 


P. T. Publiczności 
POLECAMY 
Bezkonkurencyjny reper- 
tuar dźwiękowego Kina 


„CAPITOL" 


| Serja najwybitniejszych 
arcydzieł filmowych: 


z Ramonem Novarro 
d Kosztem zawrotnych sum i 
wysiłków, udźwiękowiono naj- 
wspanialszy — nieśmiertelny 
film-arcydzieło. 
BEOS UF"2 


„TRADER HORN“ 


Dramat filmowy wg. sł. po- 


wieści E. Lewin. Reżyserja 
żyj, t bo W.S. van DYKE'A [88 


|| KONGRES GRES TAŃCZY” G 


Prod, Eryka Pommera 
| W rolach głównych: 
LILJAN HARVEY | 
. HENRY GARAT 
LIL DAGOVER 
Szkatuła naszego repertuaru 
zawiera filmy tylko o wyso- 
kiej wartości artystycznej, 
genjalnej reżyserji I oryginal- 
nej treści, 


ZDROWE ZEBY WYKLUCZAJĄ 
GRUŻLICĘ,. 

Znakomity lekarz  chicagowski 
dr. Bolotin, kierownik szpitala tu- 
berkulicznego w Duning i Oak Fo- 
rest, na podstawie 25-letniej prak- 
tyki i zgórą 40,000 wypadków usta 
lił, że 25,4 proc. osób, zarażonych 
suchotami, nabawiło się tej strasz 
nej choroby wskutek zakażonych 
zębów. 


Jednocześnie ostatnie badania 
biura statystycznego milicji szwaj- 
carskiej wykazały, że u wszystkich 
badanych ochotników, u których 
nie stwierdzono nawet śladu gruźli 
cy, stan zębów znajduje się we wzo 
rowym porządku. 

Odol, pasta do zębów, woda do 
nst i mydełko nznane są w 98 kra- 
jach jako nafapsze środki o wła- 
snościach antyseptycznych do pie- 
Jęgnowania jamy ustnej. 


I Brygida Helm | Wili Filth 


Kino-teatr Luna. 


Gerhart Haupimann 
i Sven Hedin 


udali się do St. Zjednoczonych, 

by wygłosić szereg odczytów 

na amerykańskich uniwersyte- 
tach. 


Kursy dla pionierów 
myśli wolnej 


Zarząd główny polskiego związ- 
ku Myśli Wolnej w Warszawie u- 
rządza kursy dla pionierów Myśli 
Wolnej, które odbędą się w War- 
szawie, dnia 29, 30 i 31 marca r. b. 

Program kursów: 

Prof. St. Aste: Zagadnienia chry- 
Etologiczne. 

Dr. Feliks Burdecki: 
światów gwiezdnych w 
współczesuych badań astronomicz- 
nych, 


Geneza 
świetle 


Prof. Stefan Czarnowski: Histo- || 


rja porównawcza religji i ich spo- 
łeczne znaczenie. 


Jan Haneman: Wolna Myśl a s0- | 


cejalizm. 

J, Krzesławski: Znaczenie refor- 
macji w Polsce dla rozwoju Myśli 
Wolnej, 

Prof, Romuald Minkiewicz: 1) Fi- 
lozoficzno - etyczne podstawy wol- 
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Na miejsce inż. Holcgrebera nikt nie zostanie wybrany 


W sprawie obsadzenia waku- 
jącego stanowiska prezesa rady 
miejskiej, ma zajść zupełnie nie 
oczekiwany zwrot. Pepesowcy 
rozstrzygną tę sprawę na wła- 
sną rękę bez porozumienia się 
2 innemi frakcjami socjalistycz- 
nemi, albowiem mandat preze- 
sa rady znajduje się wyłącznie 
do iej dyspozycji. 


zająć mowe stanowisko eo do 
tej sprawy, i, jak nas informu- 
ją, wystąpi ona na konierencji 
frakcyjnej z wnioskiem © za- 
niechanie wyboru nowego pre- 


Przy clerpleniach serca | zwa= 
prieniu naczyń, skłonności do uda- 
ru i ataków apoplektycznych natural- 
na woda gorzka „Franciszka-Józefa* 


zesa w bieżącej kadencji. 
Wspomniana grupa radnych u- 
waża, że dni obecnego magistra 
tu, a więc i rady miejskiej ze 
względu na wygaśnięcie kaden- 
eli, są policzone. 

Te względy. przemawiają za 
tem, aby przed nowemi wybo- 
rami nie wybierać nowego pre-| 
zesa, Warszawska rada miejska 


nomyślicielstwa.. 2) Transformizm, | organizacyjne zebranie Bezp, Nan- 


czyli powszechna zmienność na. zie 
mi, 

Prof. Ignacy Myślicki: Idea Bo- 
ga, jej powstanie, dowody i war: 
tość. 


Dr. Adam Próchnik: Nowe usta- | gajeniu p. Filipa i przemówieniu p. 


wodawstwo szkolne. 


Michał Szulkin: Historja wolno- | jednogłośnie postanowili utworzyć 


myślicielstwa. 
Marją Wolska: 
tów w nauczaniu i wychowaniu. 


Henryk Wroński: 1) Religja ja- | jem mocarstwowego 


ko system etyczny, oparty na me- | Folski i wychowywanie młodzieży 
tafizyce, 2) Jak prowadzić dysku- |w duchu tejże ideologji; oraz sku- 


gję. 
Wykłady będą się odbywały po 
8 godz. przed i popołudniu. 


pienie jaknajliszniejszej rzeszy na- 
uczycielstwa szkół powszechnych 
przy pracy w ZNMP. Nadto om4- 


Zgłoszenia kierować do polskie- | wiano sprawy zawodowe, dotyczą” 
go związku Myśli Wolnej — War- |ce ciężkich warunków pracy nau- 
szawa, Królewska 16, do dnia 20 | czycielstwa 1 młodzieży kształcą- 
marca r. b, cej się w szkołach powszechnych, 
PRZEZE REY ERTES PYTA 


Samolot Junkersa „D. 2 
ane 


skonstruowany dla transportu towarów, zostaje obecnie prze- 
rebiony na aparat dla 30 pasazerów. 


Hymn miłości 


Diwiękowy Teatr Świetiny 


CASINO 


Dziś i dni następnych! 


© 


Wyjaśnienie 


W związku z informacją o po- 
wołaniu do życia związku wierzy- 
tieli, Stowarzyszenie wierzycieli 
dla ochroay handlu i przemysłu 
nadsyła nam wyjaśnienie, 
w którem prosi o zaznaczenie, że 
w Łodzi od kilku lat istnieje į dzia 
ła instytucja, mająca na celu ochro 
nę interesów wierzycieli, a miano- 
wicie: Stowarzyszenie Wierzycieli 
dla Ochrony Handlu 1 Przemysłu, 
mieszczące się obecnie przy ul. Mo 
niuszki Nr. 5. Stowarzyszónie to 
zostało założone z inicjatywy 


NAJBOGATSZEM ŻRÓDŁEM WI- 
TAMIN 


jest, jak wiadomo, naturalny nor- 
weski tran leczniczy. W skład zaś 
Emulsji Scotta wchodzi najlepszy 
tran wątrobiany z lofotów, przy- 
rządzony z łatwostrawnej, przy- 
jemnej w smaku postaci. Ponadto 
emulsja Scotta zawiera domieszki 
wapna i fosforu, dzięki czemu 
wzmaga walory lecznicze tranu 
przez wzmacnianie budowy kości. 
Emulsja Scotta jest idealną odżyw- 


ERZE ZE ZA 
matki do dziecka pod tyt.: 


OGNISKO 
99 


w rol. gt JOHN BOLES i Lois WILSON. 


Związku Przemysła Włókiennicze- 
go w Państwie Polskiem, Krajowe 
go Związku Przemysłu Włókienni- 
czego, Stowarzyszenia Fabrykan- 
tów Przemysłu Wiłókienniczego, 
Stowarzyszenia Kupców m. Łodzi, 
Stowarzyszenia Fabrykantów Wy- 
robów Pończoszniczych, Związku 
Przemysłu Dzianego w  Rzplitej 
Polskiej oraz Polskiego Związku 
Przemysłowców Metalowych i jest 
instytucją o charakterze społecz- 
nym i nieobliczoną na zyski. 


Trochę humoru 
NIEOMYLNY ZNAK. 


Król detektywów wziął sprawę 
w swoje ręce i ujął oszusta. 


— W jaki sposób udało się panu 
poznać hultają? Był przecież prze- 
brany? — pytają detektywa zna- 
jomi. 

— Właśnie to go zgubiło. Prze- 
brał się za kobietę i przechodząc 
obok magazynu mód nie zatrzymał 
się przy wystawie. Kobieta nie po- 
pełni takiej gaffy, 


Początek o g. 4.30, w niedz. o 


Zł. 1.-. 18 ; 2,- 


Jeśli wzmiankowana teza u 
zyska bezwzględną większość. 
a wszystko w obecnej chwili 
za tem przemawia, łódzka rada 
miejska _pozosłałaby już da 
końca swej kadencji bez prze- 
wodniczącego, a funkcje jego 
pełniliby obecni trzej wicepre- 
zesi rady. 

Definitywnie sprawa ta roz- 


Okazuje się, że Iwia część ra- | zapewnia łagodne wypróżnienie bez | Od roku nie mą prezesa, a mimo strzygnięta zostanie w ciągu 
dnych PPS. skłonna jest raczej | nadwyrężania się. Żąd. w apt. 1 drog.| to, pracuje normalnie. bieżącego tysodnia. 
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„Gzyms”. (r) 


POKÓJ 


UMEBLOWANY 


po zde jest do wyn” jęcia 
Za 


o wietnia w domu przy ul, 
chodniej 17. — Wiadomości u gospo 


darza między 4—5 pp. telefoniczni 
11675. ędzy pp. telefonicznie 


z wszelkiemi 


Nocne dyżury aptek 


Dziś w nocy dyżurują, następują 
ce apteki: Suke, M. Kasperkiewi- 
cza (Zgierska 54), Suke. J. Sitkie- 
wieza (Kopernika 26), J, Zundele- 
wicza (Piotrkowska 25), W. Soko- 
lewicza i W. Szata (Przejazd 19), 
M. Lipca Piotrkowska 193), A. 
Rychtera i B. Łobody (11-go Listo 
pada 86), 


g. 12-ej. CENY MIEJSC: 


Nr. 73 
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Weso! 


areszt 


Je wzślędów oszczędnościowych więźmiowie 
odżywiali się w domu 


Okazuje się że nawet jeszcze 
pod. Łodzią, niedaleko, w gminie 
Chojny, panują przyjemne, wesołe 
i osobliwe stosunki o których się 
czytało w dawnych, dobrych la- 
tach przedwojennych. 


Oto na ławie oskarżonych sądu 
okręgowego zasiedli wczoraj wójt 
gminy Chojny 58-letni Andrzej 
Brandenburg i sekwestrator tejże 
gminy 23-letni Glapiński. Sprawa 
przedstawia się następująco: 


Gmina Chojny posiada swój 
własny areszt, w którym mieszkań 
cy gminy odsiadują lżejsze kary od 
kilku dni do kilku tygodni. Ale 
gmina jest biedna, czasy są ciężkie 
i gminę nie stać na wyżywienie 
aresztantów. Wyjście z sytuacji 
znaleziono bardzo proste: aresztan 


ci sami muszą myśleć o swem po- 


żywieniu. Jednym więc rodziny 
przynosiły do aresztu jedzenie, in- 
ni, którzy nie mieli nikogo, ktoby 
im śniadanie i obiad przyniósł uda- 
wali się do swych domów. Kto 
mieszkał daleko i nie chciało mu 
się trzy razy dziennie chodzić do 
aresztu, zostawał cały dzień w do- 
mu, a tylko na noc wracał do celi. 
Dzięki tym miłym i sympatycznym 
stosunkom aresztanci zajmowali się 
swemi normalnemi sprawami, pra- 


Mistrz reżyserji 


RYSZARD EICHRERG 


stworzył perłę dowcipu 
i temperamentu, 


rozkoszną komedją 


która zabłyśnie wkrótce 6 
na ekranie | 


29 


Poszarpana Ułoń 
Ciężki wypadek 
przy pracy 
W zakładach „Widzewskiej Ma- 


nufaktury” przy ul. Rokicińskiej | ji 
zdarzył się nieszczęśliwy wypadek | | 
ofiara którego padł zatrudniony | IK 
tamże robotnik Ryszard Czyżewski || 


zamieszkały przy ul. Kunitzera 26. 

Czyżewski przez nieuwagę został 
pochwycony przez tryby maszyny, 
które urwały mu palce prawej re 


ki i poszarpały mięśnie powyżej (| 


dłoni, 


Rannego opatrzył wezwany le- 


karz pogotowia, który go następ- 
nie przewiózł w stanie ciężkim do 


©) 


szpitala. 


|| wiecką. 


cowali, stołowali się w domu, a je 
dynie noce spędzali w areszcie. 
Przyznać trzeba, że ten system oka 
zał się genjalny. Żaden areszant bo 
wiem nigdy nie uciekł, przeciwnie 
dbali oni nawet o swój nocleg, bie- 
lili go własnym sumptem, przynosi 
li siano, słomę, sienniki itp. Ten 
idealny stan rzeczy trwałby zapew 
ne po wieczne czasy, gdyby nie po 
sterunkowy Krasiński, który kie- 
dyś ze zdumieniem zauważył rano 
że weźny gminy Józef Strześ otwie 
ra rano drzwi aresztu; wszyscy ro 
zeszli się do domów. Zameldował 
on o swych spostrzeżeniach władzy 


zwierzchniej iw rezultacie wójt 
gminy, który jak się okazało, po- 
lecit woźnemu wypuszczać aresz- 
tantów na Śniadania, obiady i ko- 
lącje został pociągnięty do odpo- 
wiedzialności. Na rozprawie wójt 
nie przyznał się do winy, twier- 
dząc, że wypuszezał aresztantów 
jedynie na spacer. Sąd skazał wój 
ta Andrzeja Brandenburga na 7 
dni aresztu z zawieszeniem na 1 
rok, zaś Glapińskiego uniewinnio- 
no. 


Aresztanci w gminie Chojny nie 
będą iuż pewnie mogli chodzić na 
(ag) 


obiady do domów. 


S) z zz 


N LUB O 
z TEREA papare" s 


Wierzyciele 


przeprowadzają likwi 


W dniu wczorajszym w gmachu 
sądu okręgowego odbyło się zebra 
nie wierzycieli w sprawie upadłoś- 
ci Ake, Tow. Przemysł  Juljusza 
Heinzla w Łodzi. 

Syndycy estateczni adw. adw. 
Lange i Słomiński zdali sprawozda 
nie z ich czynności oraz podali do 
wiadomości  zępranych bilans i 


hodzianki do stołecznych lupanarów 


wyuwozili właścicie'e domu publicznego w Łodzi 


Od dłuższego już czasu poli- 
cja warszawska zauważyła, że 
do lupanarów dzielnicy staro- 
miejskiej w Warszawie, dostar- 
czane bywają z prowincji mło- 
de kobiety. 

IV brygada stołecznego urzę- 


du śledczego wszczęła w tej 
sprawie dochodzenie, które na- 


| potkalo na duże trudności. 


Po pewnym czasie policji u- 
dało się stwierdzić, że wszyst- 
kie prawie ofiary rekrutują się 
z różnych sfer miasta Łodzi. 

Powiadomiona o powyższem 
policja łódzka wszczęła rów- 
nież energiczne dochodzenie, 


jj które jednak nie dało pozytyw- 


nego wyniku, 
Przed miedawnym czasem IV 
brygada łódzkiego urzędu śled- 


czego otrzymała poufną wiado- |: 


mość, Że właścicielka domu 
schadzek, przy ul, 28 pułku 


jj Strzelców Kaniowskich, zajmu- 


je się dostarczaniem młodych, 
dziewcząt do stołecznych lupa- 
narów. Wszczęte*w tej sprawie 


j|dochudzenie ustaliło, że konfi- 


dencjonalne dane zgodne są z 


j|prawdą i, że bardzo poważne 


poszlaki obciążają właścicielkę 
domu publicznego Józefę Ręka 
Będąc w posia- 
daniu niezbitych dowodów wy- 
stępnej działalności Rekawiec- 
kiej oraz współudziału męża 
jej Stanisława, władze policyj- 
ne wydały nakaz aresztowania 
pary małżeńskiej. Aresztowani 
pomimo okazanych im dowo- 
dów nie przyznali się do winy, 


jj |tlomacząe się, iż poza skrom- 
s|nym domem schadzek, nie mie- 


li żadnej stvezności z zarzuca- 
nem im przestępstwem. 
Dalsze śledztwo ujawniło ca- 


FRONT ZACHODNI 1918R 


| oto film dla miljonów. 


Dziś poraz ostatni! 


EMZIĘX) 


Wspaniały 12-aktowy dźwiękowy dramat sensac 
Nadprogram: Momedja amerykańska w 2-ch aktach. 
Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 gr. 


ły szereg młodych kobiet, które 
padły ofiarą występnej dzia!al- 
ności Rękawieckich. 

Ze względu na dobro toczą- 
cego się śledztwa nie ujawnia- 
my narazie nazwisk dziewcząt, 


które padły ofiarą bandy han- 
dlarzy „białemi niewolnicam!'*. 
Urząd śledczy przekazał spra 
wę małżonków  Rękawieckich 
władzom sądowo - my 
p 


OOOX OO 


cocoa ooa OGR OCOLO OCITLO 


tego też bólu głowy i 
8 zębów, Loo rei zwa cz 
mowa 
BAYER tlko tableti,- óre jak i 
trzone są 

R opakowanie PYTA 


znakiem r 
ISTNIEJE TYLKO JEDNA ASPIRINA! 


+00 


RZECH CIEMNY. £ 


dację nieruchomości ; 


sprawozdanie cyfrowe, które zebra 
ni zaakceptowali. 

Zebrani powierzyli adw. Słomiń- 
skiemu pracę nad sprzedażą nieru 
chomości zaś adw. Langemu adnie 
nistrację, buchalterję i biurowość 
oraz upoważnili go do sprzedaży 
maszyn bylej apretury i farbiarni 
przy ul. Piotrkowskiej i Brzeźnej. 

Zebrani postanowili wstrzymać 
wszelkie zawieranie £ odnawianie 
umów, kontraktu najmu i dzier- 
żaw do chwili nowego zebrania 
wierzycieli, 

Sprawa likwidacji nieruchomoś- 
ci należących do masy przedsta- 
wia się naStępująco: Ponieważ nie- 
ruchomości .te stanowią odrębne 
bloki, niema reflektantów ua ko- 
rzystne nabycie całych bloków 
oraz wobec tego, że wybrany przez 
wierzycieli komitet uznał, że pożą- 
dane byłoby rozparcelowanie tych 
bloków, przeto pomiary i sporzą- 
dzenie planu parcełacji centrali 
i farbiarni powierzono obecnemu 
mierniczemu  Jasińskiemu i Trąb- 
czyńskiemu. Domy familijne zaś 
nie będą parcelowane, ponieważ są 
witąki na korzystną sprzedaż ich 
w całości. 

W sprawozdaniu syndyka razna- 
czono, że na terenie farbiarni bu- 
dynki są w b. złym stanie, nadają- 
ce się raczej do rozbiórki, niż do 
utrzymania nadal, oraz, że ilość i 
stan maszyn farbiarni i wykończal- 
ni w związku 2e stanem dachów 
wyklucza wszelką możliwość ich 
uruchomienia, że przeto teren Tar- 
biarni może być traktowany jedy- 
nie jako teren sprzedaży placów. 


Zasnął przy kierownicy  |ledrodniówka harcer. 


Katastrofa samochodu ciężarowego 


Samochód ciężarowy ŁD. 
80573, należący do Saula Kut- 
nowskiego zdążał nocy wczo- 
rajszej z Łodzi do Kleczewa. — 
W f. zw. szoferce znajdowa! się 
właściciel samochodu, Kutnow- 
ski i szofer, prowadzący auto, 
Symcha Breinhorn. Samochód 
był naładowany towarem. 


W pobliżu wsi Błonie, samo- 
chód wpadł na słup telegraficz- 
ny i po złamaniu go rumął do 
rowu do góry kołami. 


Szofer, który wyszedł naogół 
ealo z katastrofy, przy pomocy 
nadjeżdżających wieśniaków 
wydobył z pod samochodu wła- 
ściciela wozu,  Kutnowskiego, 


„Międtiy” 


opracowano na podstawie naj- 
lepszej obok  Remarque'a 
Zachodzie bez zmian 
wieści wojennej — „Czwórka 
Piechurów* 


„Najeźdźcy” 


„Na 
7 pá 


Wkrótce „Casino" 


T 
7 S 


który — jak się okazało, do- 
znał złamania kręgosłupa. Kut- 
uowski prosił, aby przewiezio- 
no go do mieszkania brała je- 
go, w Grabowie, gdzie wkrótce 
po przywiezieniu, zmarł. 


Kutnowski liczył 52 lata. 


Jak ustaliło dochodzenie — 
katastrofa wynikia z winy szo- 
fera, który zdrzemnął się przy 
kierownicy. 


28-letniego Symchę Brein- 

torna, jako winnego śmierci 
Kutnowskiego, aresztowano, 
(ag) 

TERISI A TOLERE TA PA 


Z SYNDYKATU DZIENNIKARZY 
W dniu dzisiejszym 0 godzinie 
3,30 w I terminie i o godz. 4 w II 
odhędzie się nadzwyczajne walne 
zebranie członków Syndykatu 
dziennikarzy w lokalu Syndykatu 
Andrzeja 6, II piętro, front. 


Z „MŁODEGO W. I, Z, O.* 

Zarząd „Młodego W. I. Z. O.” po- 
daje do wiadomości, iż uruchamia: 

1) Kurs języka hebrajskiego dla 
zaawansowanych; 

2) Sekcję gier sportowych. 

Zapisy przyjmuje sekretarjat 
„Młodego W. I. Z. O." (Sienkiewi- 
cza 26, tel. 245-36) w niedziele od 
godz. 11 — 1230 oraz we wtorki 
od godz. 7 — 8,30. 


ska „Ghrabąszcze” 


Koło Przyjaciół Harcerstwa przy 
20 łódzkiej drużynie im. Zawiszy 
Czarnego opracowujs jednodniów= 
|kę, która ukaże się z początkiem 
f kwietnia rb. 

Dwuletnia praca drużyny, rozwi 
jającej się bardzo dobrze, będzie 
glównym tematem jednodniówki, 
Pozatem na łamach tego wydawnie 
twa zamieszczone zostaną artyku- 
ły treści poważnej, traktujące o 
wychowaniu obywatelskiem, roli 
harcerstwa w życiu młodzieży itp. 
Całość bogato ilustrowana, uzupeł- 
niona. zostanie krótkim informato= 
rem harcerskim jak również ogło< 
szeniami firm posiadających ną 
sprzedanie sprzęt sportowy, wy- 
ekwipowanie harcerskie itp. 

Tytuł jednodniówki „Chrabąsze 
cze”, 


Firmy pragnące zamieścić swo 
je ogloszenia w jednodniówce pro- 
szone są o łaskawe zwracanie się 
do sekretarjatu Związku harcer- 
stwa polskiego, ul. Ewangielicka 
9, tel, 134-91. 


Wyjaśnienie 


W związku z wiadomością p. t 
„Straszny dramat rodzinny” z dn. 
9, III, w imię prawdy prostujemy, 
że aktorem tragedji wyżej wspo- 
mnianej jest Stefan Andrzejewski, 
a nie jak mylnie podano p. Włady- 
sław Andrzejewski, który z powyż- 
szą sprawą nie ma nic wspólnego. 


| 
| 


CIE IE ATROZ PCA TI PZWESWYATZO WE TEWO E W DY" TOR ZOE STAA 
serja i zakończenie najpotężniejszego dźwiękowca Czerwona zemsta pt 


NOG ZNISZCZENIA ma 


yjny. W roli głównej TIM ME. COY. 


Początek o g. 4<6j pp., w soboty i niedziele o: g. 12-ej 
Passe-partouts i bilety wolnego wejścia aż do odwołania nieważna 


1311.— „GŁOS PORANNY" — 1933 


Fałszerz biletów kolejowych 


szantażem wymusił 9 tysięcy złotych od dyrektora „Orbisu” 


Latem r. ub. wiele wrzawy u- 
czynia afera z biletami kolejo- 
wymi, które puszczane były w 
obieg przez dobrze zorganizowa 
ną szajkę fałszerską, 

Kontrola najwyższej izby 
zwróciła uwagę na stałe zmniej- 
szanie się wpływów ze sprze- 
Gaży 14-dniowych biletów. 

O pojawieniu się fałszywych 
biletów w obiegu musiał wie- 
dzieć dyr. ,Orbisu* Schiermer, 
który jednak nie doniósł o tym 
fakcie  odnośnym władzom, 
lecz w obawie przed kompromi- 
tacją i skandalem zataił swe 
spostrzeżenia. 

Z tego skorzystali dwaj 
pracownicy: Feliks Mrowiec i 
Antoni Śpiewak, którzy oznaj- 

mili, że żona jego Kazimiera 
sprzedaje fałszywe bilety kole- 
jowe, przyczem za milczenie za- 
żądali 10.000 złotych. Schier- 
mer w obawie. przed kompromi- 
tacją wręczył natychmiast 4.000 


iyd. Teatr Kamordin 


Dyr. Celmajster i 


Al. I-go 

I), Maja 2 
ermen 

Gośc. wyst. Teatru Kam. 


„ARARAT” 


Kier. art. M Broderson 
25 jubil. program 


SYMSHG3 BAJ JDN 


Dziś 3 przedstaw. v g. 4, 7.45 
i 10 w. 


Tomaszów 
- KRADZIEŻ BIELIZNY I PO- 
ŚCIELI 

Ze strychu Celiny (Jerozolimska 
7) skradziono bieliznę i pościel na 
ogólną sumę 400 zł. Poszkodowana 
o wypadku zameldowała policję. 
Dotychczas jednak złoczyńców nie 
zdołańo ująć. 


SKONFISKOWANA BROŃ 
Wczoraj odebrano broń palną 
Bartoszowi Edwardowi za nielegal 
ne jej posiadanie. Bartosz ukarany 
zostanie w drodze administracyjnej 


BUDŻET MIEJSKI 

"Prace komisji budżetowej magi- 
ktratu dobiegają końca. Posiedze- 
nie rady miejskiej w sprawie bu- 
dżetu Gdbędzie się w bieżącym ty 
godniu. 
ZAWODY MARSZOWE POLICJI 

Wczoraj odbyły się zawody mar 
szowe policji okręgu łódzkiego. W 
zawodach wzięlo udział 9 klubów 
policyjnych, a mianowicie: Piotrka 


wa, Tomaszowa, Wielunia, Turku, , 


Sieradza, Łasku, 
Słupcy i Łodzi. Start do marszu 
wyznaczeny był na  rogatce w 
Piotrkowie o godz, 12,20 w pał. 
Półmetek przewidziany był w Wol 
borzu, gdzie na prowizorycznej 
strzelnicy każdy z zawodników 
musiał oddać 9 strzałów. 


Konkurencja była indywidualna. 
Niestety, organizacja zawodów w 
Piotrkowie na starcie była bardzo 
slaba, gdyż podokręg piotrkowski 
nie dostarczył ani jednego sędzie- 
go egzamiaowanego. To też 5 sę- 
dziów tomaszowskich wyznacza- 
nych na trasie marszu jako cbsm- 


Kalisza, Koła, 


watorzy, zostali telefonicznie za- 
wezwani do Piotrkowa i dopiera 
przy ich pomocy, rozpoczął się 
marsz, 


Wyniki indywidualne osiągnięto 
następujące: Pierwszy Borowiecki 
(Piotrków) 2 godz. 56 min. 22 sek. 
Drugi Wojtowicz (Łódź) 3;01.25. 
Trzeci Zawisza (Tomaszów) 3:01,35 
Czwarty _ Banaszkiewicz (Łódź 
3:01,58 i piąty Kowalczyk (Piotr- 
ków) 3:02,48, 


Zawady wykazały bardzo dobrą 
łormę uczestników i wzbudziły 
wielkie zainteresowanie w Toma- 
szowie. Licznie zgromadzona na 
mecie publiczność witała gromkie- 
mi oklaskami przybywających do 
celu, 


jego | nieniu afery 


złotych gotówką i zobowiązał 
się pozostałe 6.000 złotych 
wnieść w ciągu kilku dni. 

Szantażyści 20 września 1930 
roku ponownie zagrozili Schier- 
merowi, który wypłacił im tym 
razem 5.000 złotych. 


Schiermer zakomumikowa? żo 
nie o szantażu, ta jednak o- 
świadczyła, że żadnych fałszy- 


wych biletów nie sprzedaje i że 


bilety te muszą pochodzić z in- 
nego źródła. 


W obawie przed skandalem 
Schiermer nie doniósł o tym 
fakcie policji. Dopiero po ujaw- 
i aresztowaniu 
szajki, Schiermer powiadomił 
policję i w związku z tem po- 
ciągnięto Śpiewaka i Mrowca 
do odpowiedziaąlności karnej za 
wymuszenie. W dniu wczoraj- 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


TEATR MIEJSKI 

Dziś ostatnie przedstawienie 
sztuki muzycznej „Opera za 3 gro- 
sze”. 

W poniedziałek premjera „Wal- 
ki” Galsworthy'ego. 

TEATR KAMERALNY 

Dziś o 5 po raz ostatni 

Hau”, 


„Hau 


| Dziś, jutro i pojutrze „Kłopoty 


Bourrzchona”, 


DZIŚ HANKA ORDONÓWNA 
Dziś więc o godz. 12 odbędzie 


się w sali filharmonji zapowiedzia- 
ry poranek artystyczny Hanki Or- 
donówny. Artystka wykona pięk- 
ny program, złożony z 20 ulubi?- 
nych piosenek. Niewielką reszte 
pozostałych biletów publiczność 
rozchwytuje w kasie filharmonji. 


szym obaj stanęli przed sądem 
grodzkim w Łodzi. Na przewo-, 
dzie sądowym Śpiewak 
znał się do wymuszenia 9.000 
z otych, natomiast Mrowiec za- 
przeczył jakoby brał udział w 
szantażu. 

Zbadany w charakterze świad 
ka dyr. Schiermer, zeznał, że 
bezpośrednio szantażowany był 
przez Śpiewaka, któremu wy- 
płacił 9.000 złotych, gdy nato- 
miast Mrowiec odgrywał po- 
średnią rolę, 

Sąd po naradzie skazał Anto- 
niego Spiewaka na 3 miesiące 
więzienia, Mrowca zaś uniewin- 
nit. 

Po ogłoszeniu wyroku obu 
odesłano z powrotem do wiezie- 
nia, gdzie przebywają jako za- 
trzymani w sprawie afery fal- 
szowania biletów. (a) 


KONCERT DE VECSEY'A 


Koncerty mistrzowskie dobiega- 
ją już końca. Przedostatni, 18-ty 
odbędzie się w nadchodzący czwar 
tek, dnia 17 bm. w sali filharmonii 
który nświetni tej miary skrzypek, 
co de Vecsey. Jego nieskazitelna 
i szlachetna gra nis znajduje po- 
równania, gdy jest nawskroś indy 
widualna, a bajeczna. technika 
wprost, oszałamia słuchacza. Genjal 
ny ten skrzypek wybrał na swój 
koncert w Łodzi perly ze swego ar 
cybogatego repertuaru. Przy forte- 
pianie zasiądzie znakomity pianista 
Guido Agosti. Czwartkowy kon- 
tert będzie prawdziwą ucztą arty- 
styczną w wielkim styln dla naszej 
muzykalnej publiczności. Początek 
koncertu o godz. 8.30 wiecz. 


przy- | 


"SALON MóD 


zi t 


Ar. 73 


PETIT PARIS 


d. Ala Rubinsiein 


Zawiadamia Sz. Klijentelę, że pokazuje 

w salonie swoim najnowsze modele 

domów paryskich. Ceny zastosowane 
do obecnych warunków. 


Łódź, Piotrkowska 81. 


Co usłyszymy dziś przez radjo 


10,00 Transmisja nabożeństwa 


z Krakowa. 


12,15 Fragment 2-go międzyna- 
rodowego konkursu im. Fr. Chopi- 
na w Warszawie. 

15,50 Muzyka ze Lwowa. 


OSTATNI DZIEŃ WYSTAWY 
KAHANEGO 
W dniu dzisiejszym o godz. 8 
wiecz. zamknieta zostanie wysta- 
wa prac metaloplastycznych art, 
rzeźb. J. Kahanego (Piotrkowska 
Nr. 90). 


Muzyka na fali 
radjowej 


Transmisja konkursu 
Chopinowskiego 

Dzissiaj o godz. 12,15 w tydzień 
po inauguracji konkursu chopinow 
skiego w Warszawie, radjosłucha- 
cze będą mogli za pośrednictwem 
mikrofonu być śwłalkami przebie- 
gu konkursu, przynajmniej w jego 
fragmentach. Audycja ma cel przed 
stawienia, w jaki sposób kandydat, 
ten i ów, wywiązuje się z zadania 
konkursowego, jakie który wybrał 
utwory z poszczególnych grup, 
wreszcie jaki jest poziom ogólny 
konkursu i którzy kandydaci mu 
odpowiadają. (r) 


EwaBandrowska-Turska 


Dzisiaj o godz. 20,15 wystąpi 
przed mikrofonem warszawskim 
świetna śpiewaczka operowa, Ewa 
Bandrowska - Turska, która od- 
śpiewa naprzód dwie arje kolora- 
turowe, następnie 3 melodyjne pie 
śni Rachmaninowa i dwie hiszpań- 
skie pieśni Manuela de Falla. (r) 


Premjer Prystor na trybunie w sejmie 


podczas swego expose. — Z tyłu na 


wzniesieniu marszalek Świtalski. 


Tel. 138-65. 


15,55 Program dla dzieci. 

16,20 Płyty gramofonowe z War 
szawy. 

16,40 „Co przygotować na wiel- 
kanocne święta?” 

16,55 Płyty gramofonowe z War 


szawy. 
17.15 „Na gruzach starych 
państw amerykańskich”. 
17,80 Kącik językowy. 
17,45 Koncert popołudniowy. 
19.20 Komunikat sportowy łódze 


ki. 

19,45 Słuchowisko p, t. „Miłość 
Stefana Ustnika”. 

20.15 Koncert popularny. 

21,55 Kwadrans literacki: Frag- 
ment z powieści „„Lucyfer” polowa 
nie na wilki Tadeusza Micińskiego 

22,10 Koncert ze Lwowa. 

23,00 Muzyka taneczna. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 

Stuttgart (360) 

11,30 Koncert D-moll Bacha na 
3 fortepiany i smyczkową orkie- 
strę, Warjacje fortepianowe A-dur 
Weissmana, Sonata na 2 fortepia- 
ny F-dur Mozrta, 

Wiedeń (516) 

11,00 Koncert (Małą  uwertura 
na dętą orkiestrę Frankla, Koncert 
fortepianowy F-moll Szopena, Sym 
fonja IV Czajkowskiego), 

18,45 Kwartet smyczkowy C- 
dur Dworzaka. 

20,85 Operetka Kalmana „Księż 
niczka — cyrkówka”. 

„Sztokholm (435) 

20,00 Requiem C-moll Cherubt 
niego. 


Radio dzieciom 
i młodzieży 


Dzisiaj o godz. 15,55 — Radjo- 
tygodnik dla młodzieży w opraco- 
waniu J, Milewskiego p. t. „Co się 
dzieje na świecie”. W drugiej czę- 
ści programu p. Irena Szperlówna 
scharakteryzuje w  feljetonie dla 
młodzisży p. t. „WarszawSka stu- 
dentka”, typ współczesnej słuchacs 
ki wyższej uczelni. 

Dnia 15.11 o godz. 15,50 wuja- 
szek Jaś wygłosi bajkę „O bałwan- 
kowem Serdnszku”, które zajmie 
dzieci bezwątpienia swym miłym 
i wzruszającym nastrojem. Następ 
ie audycja dla dzieci  najmłod- 
szych w wykonaniu — „najmłod- 
szych”. „Zegar i dwonek szkolny”, 
obrazek z życia młodzieży, pióra Z. 
Dyktorowej wykona zespół dzie- 
cięcy. 

Dnia 17.1 o godz. 15,50 usły: 
szą dzieci starsze djalog pióra L. 
Rygiera p. t. „Kłopoty klasy Jul- 
ka”, z którego dowiedzą się o róż- 
norodaych i ważkich  zmartwie- 
niach swoich rówieśników. Na za- 
kończenie audycji wykonana zosta 
nie przed mikrofonem warszawskim 
gawęda Syrokomli p. t. „Kradzio- 
ne” w radjofonizacji Józefa Soro- 
kowicza. 

Dnia 19.1 o godz. 18,05 nadana 
zostanie audycja okolicznościowa 
ku czci marsz. Józefa Piłsudskiego 
w dniu jego imienin. Program na- 
dadzą wspólnie stacja warszawska 
i wileńska, (r) 


Słuchowisko radiowe 


Dzisiaj o godz. 19,45 zostanie 
odegrane przed mikrofonem war 
szawskim słuchowisko p. t.  „Mi- 
łość Stefana Złotnika”, napisana 
przez Tadensza Frenkla. r) 


GŁOS SPORTOWY ZEE 


Po śniegu 


Na saneczkach w kostjumie 
kąpielowym. 


Pierwsza runda 
mistrzostw piłkarskich 
A klasy 


Na ostalniem posiedzeniu wy 
działu gier i dyscypliny opracc 


wano kalendarzyk rozgrywak 
mistrzowskich dla klasy A. 

Projektowany 
termin rozpoczęcia rozgrywek 
ną dzień 20 marea, ze względy 
na panujące obecnie warunk! 
atmosferyczne i fatalny star 
boisk, zdecydowano przesumąć 
na dzień 27 b. m. 

Zakończenie pierwszej rumdv 
rozgrywek przewidziane jest = 
końcu maja, poczem dopiero 
rozlosowany zostanie terminsrz 
meczy rewanżowych. 


Bez Malecka 


Osłablenie czeskiej dru- 
żyny reprezentacyjnej 


Świetny gracz i kapitan czeskiej 
reprezentacji hokejowej  Malecek, 
uległ ciężkiemu wypadkowi złama» 
nia nogi na wycieczce narciarskiej 
w Tatrach. Ponieważ niema mowy 
żcby mógł wziąć udział w rozgryw 
kach hokejowych o mistrzostwo 
Europy w Berlinie, drużyna czeska 
wystąpi mocno osłabiona. 


Niemzy hiią Szwaj: 
Garię 


Rozegrany w Lipsku mecz 
pi'karski Niemcy — Szwajcarja 
dał wynik 2:0 na korzyść niem- 
ców. 


Ciekawe zawody 


szermiercze w War- 
szawia 

W nadchodzącą niedzielę w War 
szawie odbędą się zawody szermier 
cze na szable między amatorami a 
zowodoweńmi. Ze strony amatorów 
wystąpią Segda, Nycz, Frierich, 
Papee, Suski, Dobrowolski, Bogusz 
por. Kuźnicki z Łodzi, Zochowski, 
Mirowski, Głowiczower 1 Amało- 
wicz, a ze strony zawodowców 
Wroński, Jakubowski, Laskowski, 
Radke i Skrobała, Eliminacje wy- 
znaczono na godz. 10 a finały na 
godz. 17. 


Najlepszy rekord 
Ladoumegue'a 


Z Karachi donoszą, Że na zorga- 
hizowanych tam zawodach lekko- 
atletycznych hinduski biegacz Gul 
zar Achmed ustanowił nowy re- 
kord Światowy na 1 milę angielską 
(1609 m.) — 4:08,4 s. Dotychczas 
wy rekord na tym dystansie 4:09,2 
był w posiadaniu Ladoumegue'a. 


początkowa | # 


Łodź, 


Z Austrią, Szwecją i Czechami |g******:0-0:0070000090090000000 0000000000 


projektuje spotkania Polski związek pływacki 


Polski związek pływacki ustalił 
już najważniejsze terminy zawo- 


dów w roku bieżącym. W dniach 
13, 14 i 15 sierpnia rozegrane zostą 
ną w Warszawie zawody główna 
6 mistrzostwo Polski. 

Dnia 24 lipca odbędą się w Gdy- 


ni długodystansowe mistrzostwa 


Polski. 


W dniach 16 i 17 lipca rozegra- 
ny zostanie mecz międzypaństwo- 
wy pomiędzy Polską a  Austrją 
lub Szwecją. Mecz odbędzie się w 


Warszawie, lub Królewskiej Hucie 
w zależności od tego kto będzie 
przeciwnikiem Polski. 

W dniach 20 i 21 sierpnia gramy 
z Czechami w Warszawie. 


W dniach 25, 26 i 27 czerwca od 
będą się pływackie mistrzostwa 
Warszawy dla klasy pierwszej. 

W pierwszych dniach września 
odbędzie się prawdopodobnie mecz 
pomiędzy Warszawą a Bukaresz- 
tem. 


Sensacyjne porażki Jodzn>jowokej 


w grze pojedyńczej i podwójnej 


W tnrnieju w Nicei nasza mi- 
strzyni Jędrzejowska doznała dwu 
sensacyjnych porażek 
„W grze pojedyńczej pokonana 
została ona z francuską  Berthet 
1:6 6:8. W grze podwójnej Jędrze- 
jowska otrzymała za partnerkę mi 
strzynię Ńzwajcarji, Payot Dzięki 
iekceważeniu przeciwników swych 
para polsko - szwajcarska przegra 
ła doubla ze Speranzo Wyns — 


( 
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w |= 
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Komunitarja 


Najwiekszy przebój Foxa 


Fromlo 6:4, 1:6, 6:8. 

O wiele lepiej powiodło się Tło- 
rzyńskiemu. Sukces jest dość po- 
ważny. Zwyciężył on doskonałego 
hiszpana Garcia w trzech setach 
8:6, 6:1, 6:3. i zakwalifikował się 
do póWinału, gdzie spotka się z 
rutynowanym  belgiem — Wor- 
mem. Zdobycie trzeciej nagrody 
turnieju Tłoczyński ma już zapew- 
nione. 


Grand Kimie 


owie 1 Amonia 


„Graf Zeppelin“ będzie kursował nad Oceanem 


Dnia 20 marca b. r. zostanie 
otwarta pierwszym przelotem linja 

powietrzna pomiędzy Europą i 
Ameryką Południową. „Graf Zeppe 
lin” od tej pory ma regularnie kur 
sować, jako aerostatek pasażerski. 

Dnia 20 b. m. „Graf  Zeppeljn” 
opuści Friedrichshafen w Niem 
czech udając się w kierunku Per- 
nambyto rozpocznie pierwszą Sserję 
przelotów, która wyniesie 10 prze- 
lotów nad oceanem w 1932 roku. 
Przeloty odbywać się będą każde- 
go 15:ego, za wyjatkiem miesiąca 
maja i czerwca, w których to mie- 
siącach obfite deszcze w strefie 
tropikalnej uniemożliwiają kurso- 
wanie „Zeppelina”, 

Cena przelota została zreduko- 
wana. Za podróż z Friedrichshafen 
do Brazylii płacić się będzie 4,200 
zł, zamiast 17,000 zł, które w ro- 
ku zeszłym postanowiło towarzy- 
stwo pobierać. Cena biletu „aller 
et retour” wynosi natomiast tylko 
6,000 zł. 

GLADEE ZZTEZE TNIE AS RZEEZ ET A 
z 


taelekiryzowane 
kanie wyścigowe 


W Australji podczas wyścigów 
w Sydney i w Melbourne odkryto 


nową machinację dżokejów, polega | 


jącą na dopingowaniu koni prą- 
dem elektrycznym podczas biegów. 
Najczęściej posługiwali się dżoke- 
je tabakierką, lub papierośnicą, w 
której znajdowała się  bateryjka 
elektryczna. Druty bateryjki wy- 
stawały luźno z tabakierki trzyma- 
nej w ręku przez dżokeja, który 
w krytycznym momencie biegu na- 
ciskał kontakty i przyciskając dru 
ty do karku konia.  podniecał go 
wyładowaniem prądu. W razie po- 
dejrzenia, tabakierkę mógł džokej 
rzucić na ziemię i pozbyć się w ter 
sposób obciążającego dowodu. 
Dzięki tym machinacjom dżoke- 
je australijscy urządzali t. zw. fu- 
ksy i zagarniali wysokie sumy z 
gry w totalizatora. Sprawa wydała 
się wkońcu i winnych wykryta, 


Towarzystwo ma nadzieję, że 
zniżona cena będzie zachętą dla 
podróżnych i pomimo _ wielkich 
kosztów, jakie ponosi t-wo (ok. 200 
tys. złotych każdy przelot) potrafi 
pokryć koszty w ciągu roku. 

Podczas gdy „Grał Zeppelin” 
będzie obsługiwał linję Europa — 
Ameryka Poludniowa to L. Z. 159, 
który jest na ukończeniu, połączy 
nas, czyli Europę z Ameryką Pół- 
nocną. Jak wiadomo, jest ta naj- 
większy statek powietrzny na 
świecie. 


Komfort jego jest daleko więk- 
szy, niż w „Zeppelinie”, który po- 
siada kabiny kapielowe, palarnię, 
salę jadalną, klubową i sypialnie. 
Nowoczesne ulepszenia i nowy mo 
tor Diesel'a zrobiły go całkowicie 
ogniotrwałym. 

Niezależnie od tego, niemieckie 
towarzystwo „Lufthansa ma za- 
miar wypuścić statki powietrzne 
dla normalnego połączenia atlas 
tyckiego. 


Zwycięska sirzelczyni 


R. 
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P. Stefanja Stawarzowa ze Zw. 


' | bierze 


| 


i ty, moja 


dziecino 


dostawać bęca esz od jutra Emulsję Scotta, która i tobie, jak już 
wielu milionom dzieci doda zdrowia. Już od przeszło 50 lat we wszy- 
stkich krajach świata daje każda troskliwa matka swemu dziecku po- 
wszechnie znaną dla jej niezwykłych walorów leczniczych Emulsję 
Scotta, która dzięki swej bogatej zawartości Witamin dobroczynnie 


wpływa na rozwój 


dzieci i chroni ich ozuły i delikatny organizm 


przed angielską chorobą, skrofułami i chorobami zakaźnemi (grypa, 


koklusz i t. p.). 


ądajcie jednakże tylko prawdziwej Emulsji Scotta, 


gdyż naśladownictwa są małowartościowe. Do nabycia we wszy- 
stkieh aptekach i drogerjach już od zł. 2 59, 


SZACEI Y 


Pod redakoją Łódstiego Okręgowzyo Związku Ozachowego 
Zadanie Nr. 17. F. M. Teed 
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gambit Albina. 
Noteboom Helling 
(Białe) (Czarne) 
1. d2—44 d1—45 
2. c2—c4 80—e5b 
8. d4:e5 45—414 
4. Sg1—88 —_—— 


Nie można grać eS, wobec Gb4-|- 
Gd2 d4:e3, 6. Gb4: ef2:+-, 4. Ke2 


f2:g18-+. 
6 — — — 8b8—c6 
5. 5b1—d2 Gc8—e6 
6. a2—a3 =— — 


Włlaściwem posunięciem było tu- 
taj 54d2—b3:d4. 


6. — — — Hd8—d7 
7. b2—b4 Sg8—e7 
8. Gci—b2 8e7—g5 
9. Wai—cl ———— 


Broni piona c4, w celu zdobycia 
teraz piona d4 wzamian za 65, 
Plan ten czerne jednak w subtelny 
sposób obalają. 


9.—— — Wa8—48 
10. b1—b5? Ścó:e5 
11. S 3:d4 Gf8:a3!! 


Po 12. S:e6 H:e6 13. G:a8 nastą- 
piłoby Sd3 mat! 


12. Gb2:a3 Hd7:d4 


7, u E 2: j 
Duncon © 
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N 


sa 


A 
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Białe dają mata w 2 posunięciach. 


Parija Nr. 49 


grana w Berlinie w 1931 r. Kontr- 


13. Ga3—b4 SeD:c4 
14, Ghartnain 
15. ©2—e3 0—0! 


Po Gd4 rozstrzygnęłoby W:d4, 
e:d We8, Ge2 Si4, 0—0 Sb2, Hel 
Gd5. 


16. Hdi—c2 Bc4:e3 
16. Hdl—c2 Bo4:e8 
17. [2:68 Ab6:e3--, 
18, Gfl—e2 Sz6—4 
19. Hc2—e4 Siad E 


Białe poddały się, gdyż na Kf1 
nastąpi Hf2 mat, na Kdi zaś wy- 
grywa Sf2--- hetmana, 


ROZWIĄZANIA, ; 
Zadania Nr. 16, 
1. Sch—a4 
2. Kc—5 
3. Wi38—a3 mat. 


1i. — — 


2. WB—fA it à 


Ka5:a4 
Kad4—a5 


Ka5—a6 


Końcówki Nr. 32. 


1. Wel—c7-- Kd7—c8 
2. Ws7—e8-|- Ke8:67 
8. We8—eT+- Wad7—b6 
4. c4—c5+ Wh5:c5 
5. ad—=a5-- Wc5:a5 


6. We7—e6- 1 białe dają na 
linji awiecznego szacha! 


Udział Rumunii 


w walkach o puhar 
Davisa 


- [Wbrew pogłoskom o wycofaniu 
[się Rumunji 
=  |walk tennisowych o puhar Da- 


z tegorocznych 


visa — reprezentacja Rumunji 
udział w rozgrywkach 
tych i spotyka się w dniach 13 
— 16 maja b. r. z Anglją na 
swoim terenie. 


Olimpijski hokeista 
Kanady —polakiem 


Okazuje się, że znakomity loke- 
l ieta olimpijski Romeo Rieves, któ- 
iry w ostatnim meczu olimpijskim 
Kanada — USA przechylił zwycię- 
stwo na rzecz Kanady, strzelając 


Strzeleckiego w Przemyślu otrzy- | decydującą bramke, jest z pocho- 
mała na wieczność złotą odznakę | dzenia polakiem i nazywa się Ro- 


strzelecka I-ej klasy, 


man Rywa. 


Królewiecki 


w roli napastnika 
Warszawianki 

Znany środkowy napastnik 
ŁTSG,. Królewiecki, reprezenta 
cyjny gracz Łodzi, który obec- 
nie odbywa służbę wojskową w 
Warszawie, otrzymał zwolnie- 
nie ze swego klubu i ostatecz- 
nie podpisał już zgłoszenie dla 
barw Warszawianki, która zy- 
skuje w nim wielkie wzmocnie 
nie swej drużyny. 


Dwa rekordy światowe 


W Norwegji, krainie narciarzy, 
ostatnio notujemy olbrzymi roz- 
wój łyżwiarstwa, zwłaszcza w jeż- 
dzie szybkiej. 

Ostatnio pani Lie pobiła dwa 
rekordy światowe w jeździe szyb- 
kiej na lodzie, osiągając na 500 
mir. czas 56,0 sek, i na 1000 me- 
trów — 1 min. 56,5 sek. 


Łódź, 13 marca 1932 r. 


PRZYMUSOWĄ praca 


Prof, Adam Krzyżanowski 
wygłosił wykład p. t.: „Kapita- 
lizm i bezrobocie”, w którym 
m. in. powiedział: 


-— Bezrobocie jest zjawi 
sliem «©dwiesznem, a bynaj 
mniej nie rzeczą nową, jak «li 
fałszywia sądzi. Wprost naod- 
writ można powiedzieć, że beg- 
rohocie jest stanem normal- 
nym, a pełae zatrudnienie wy 
iyikiem. Dawniej bezrobocia 
bywały nawet dotkliwsze, gdyż 
łączyły się ze znacznym wzro- 
stem śmiertelności. Obecnie 
zaś pomimo wielkiego bezrobo- 
cia śmiertelność spada, zwłasz 
cza zaś śmiertelność niemowląt. 
Podobnie  odwiecznem zjawi- 
skiem jest kapitalizm i kapitali- 
zacja. Począwszy już od pierw- 
szego cziowieka, ludzkość roz- 
porządzała kapitałem w formie 
majątku użytkowego (na zaspo 
kojenie potrzeb swoich) wzgłę- 
dnie zarobkowego (celem uzy- 
skania środków na zaspokoje= 
nie potrzeb). W obrębie zaś ma- 
jatku zarobkowego ludzie roz- 
porządzali zawsze kapitałem o- 
brotowym i stałym. Odsetek ka 
pitału stalego rósł stale, co wła 
śnie jest <charakterystycznem 
znamieniem kapitalizmu. 


Kapitalizm w dzisiejszem te 
go słowa znaczeniu rozpoczął 
się od wynalezienia i zastosowa 
nia w Anglji maszyny parowej, 
czyli od około 1760 r. Rozpoczę 
ła się epoka wolnej konkuren- 
cji, rozwój wymiany pieniężno- 
kredytowej. W systemie tym na 
stępowało wyrównywanie się 
stosunków ekonomicznych w 
czasie i przestrzeni (arbitraż). 
Skutkiem tego bezrobocie było 
wyjątkowym objawem i tylko 
przejściowym. Zmikato ono po 
pewnym czasie, co prawda w 
. sposób „przykty, gdyż Wroga ab- 
` niżki płac. Czesto jednak był 
to jedynie spadek płac nominal 
nych, połączony z faktyczną 
zwyżką płac realnych. 

Obecnie bezrobocie utrwala 
się, gdyż płace są sztywne, Na- 
stąpiło ograniczenie wolnej kon 
kurencji przez interwencjonizm 
państwowy. Ten to interwen- 
cjonizm powiększa również bez 
robocie w drugi sposób, miano- 
wicie stwarzając zbyt wysokie 
płace, zmusza przedsiębiorców 
do racjonalizacji wytwórczości, 
polegającej na udoskonaleniach 
technicznych, zasiępujących ro- 
botników, a więc zwiększają- 
cych bezrobocie. Ekonomiści 
przewidzieli ten niezwykły 
wzrost bezrobocia. Jest ono nie 
jako karą za poczynania nieren 
towne pod wpływem interesów 
politycznych wbrew myśleniu 
ekonomicznemu. Na prryszłość 
też przebieg wypadków i losy 
bezrobocia będą zależeć od wy- 
boru drogi: albo nastąpi poro- 
zumienie międzynarodowe co 
do reparacji, handlu mniędzyna- 
rodowego oraz rozbrojenią i 
wówczas sytuacja gospodarcza 
się poprawi, a z nią przyjdzie 
zmniejszenie bezrobocia, albo 
świat nie wstąp: na drogę poro 
zumienia, skufsiem czego bez- 
robocie będzię stale wzrastać. 
W dalszej konsekwencji tej dru 
giej ewentnalności widzi prof. 
Krzyżanowski konieczność za- 
stosowauia środków praktyko- 
wanych w związku S. R. R, te 
znaczy przymusu pracy. Nie 
sposób powiem wyobrazić so- 
bie, aby państwa mogly wiecz- 
nie żywić za darmo miljony bez 
rokoinych (np. Niemcy czy Sta- 
ny Zjedn. A. P. po 6 miljonów 
osób), Wzrost zaś bezrobocia 
jest ni»unikniony w obecnych 
stosunkach szczególnie ze wzglę 
du na zapowiadający się bar- 
dzo mały ruch budowlany w 
aadchrdzącym sezonie. 
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GŁOS HANDLOWY 


SZEŚĆ PUNKTÓW 


programu pomocy doraźne dla handlu 


Jak już wezoraj donieśliśmy, 
z inicjatywy min. przemysłu i 
handlu zwołana została na dzień 
18 b. m. konferencja w sprawie 
ustalenia programu doraźnej po 
mocy dla handlu. 

Stowarzyszenie kupców m. 
Łodzi wysuwa w związku z tem 
następujące postulaty; 

1) W DZIEDZINIE PODAT- 
ROWEJ — scalenie podatku 0- 
brotowego we włókiennictwie, 
doraźne ulgi, liberaine trakto- 
wanie zaległości podatkowych. 

2) W DZIEDZINIE KREDY- 
TOWEJ — rossstzzenie dotych 


Łódź, 13 marca 1932 r. 


czasowych kredytów,  mdziela- 
nych dotąd w minimalnych roz 
miarach przez Bank Polski i 
Bank Gospodarstwa Krajowego. 
Rozszerzenie działalności obu 
tych instytucji w kierunku fi- 
nansowania placówek kredyto- 
wych obsługujących  przedsię- 
biorstwa handlowe. 


3) W DZIEDZINIE ŚWIAD- 
CZEŃ socjalnych — przystoso- 
wanie świadczeń do istotnych 


potrzeb życia gospodarczege. 


4) W DZIEDZINIE POLITY- 
KI PO ZEJ papa 


i produkcji — zmiana polityki 


monopolów oraz karteli w kie- 
runku likwidacji eliminowania 
handlu w tych wszystkich dzie- 
dzinach, w których twerzenie 
własnego aparatu rozdzielczego 
zagraża istnieniu handłu, - wy- 
rządzającć jednocześnie niepowe 
towane szkady całemu życiu go 
spodanrczemu. 


5) W DZIEDZINIE USTAWO 


DAWSTWA  GQOSPODARCZE- 


GO — unifikacja ustawodaw- 
stwa handlowego, w pierwszym 
żaŚ rzędzie wzmoecnienie niedo- 
statermęj pech) krer E zā- 


Nowe przepisy ceine 


weszły w życie z dniem dzisiejszym 


W dniu wczorajszym urząd 
celny w Łodzi otrzymał donio- 


przepisów celnych i stawek ta- 
ryfowych, jskie ohowiązują w 


słe rozporządzenie min. skarbu j dniu, w którym towary zostały 


w sprawie nowych przepisów 
celnych, które z dniem dzisiej- 
szym, t. į. 13 marca wchodzą 
w życie. 

Rozporządzenie to zmienia za 
rządzenie min. skarbu, wydane 
w dniu 8 marca b. roku prze- 
widujące, że 
cło pobiera się 


według 


tych 


zadekłarowane 
pod warunkiem uiszczenia na- 
leźmości celnych w 14 dni po 
ustaleniu przez urząd celny wy 
niku rewizji, 

Zarządzenie wczorajsze  wy- 
jaśnia, że zasady te, które sto- 
sują się również do towarów 
przechowywanych w wolnych 


Rynek pieniężny 


Ceduła giełdy w Łodzi 


Dolary St Zjedn. sprzedaż 8,91 
kupmo 8,90 
4 proc. pożyczka inwest. dolara- 


‘Wa sprzedaż 96,— kupno 95,50 


3 proc. poż, premj. budowlana 
sprzedaż 39,50 kupno 39— 

Bank Polski sprzedaż 85,50 kup 
no 85— 

Tendencja utrzymana, 


Warszawska giełda 
pieniężna 


GOTÓWKA 

Dolary 8,90 

CZEKI 
Beigja 24,20 
Holandja 359,66 
Londyn 82,50 32,56 
Nowy Jork — kabel 8,921 
Nowy Jork — czeki 8,916 
Paryż 85,10 
Szwajearja 173,— 
Berlin 211,95 

AKCJE 
Bank Polski 86,— 
Lilpop 14,75 
Ostrowieckie ser. b. 80,50 
Starachowice 8,50 

PAPIERY PANSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE 

3 proc. budowlana 39,25 29.50 
4 proc. inwest. 90,— 
4 proc. dolar. 49,25 49,— 49,50 
7 proce. stabilizacyjna 59,25 i= 


59,37 

10 proc. kolejowa 103.50 

8 proc. BGK 94— 

8 proc, m. Warszawy 63,— 62,— 
62,50 

8 proc. m, Warszawy 60,45 

NOTOWANIA BAWEŁNY 
NOWY JURK 

Loco 7,05 marzec 6,90 kwiecień 
6,94 maj 7,— trud 7,08 lipiec 
7,18 sierpień 7,2 wrzesień 1,31 
paździtraik 7,88 at 7,46 gru- 
dzień 7,54 styczeń 1,61. 

NOWY ORLEAN 

Loco 6,97 marzec 6,95 maj 7,01 
lipiec 7,18 październik 4,38 gru- 
dzień 7,58 styczeń 7,60. 

LIVERPOOL 

Leco i marzec 5,29 kwiecień 
5,27 maj 5.26 czerwiec 5,25 lipiec 
525 sierpień 5.26- wrzesień 5.20 
październik © C28 listopad: "5.30 gru- 
dzień 5.88 styczeń 5,35 luty 5,36 
marzec 5,89 kwiecień 5,44 maj 5,48 

Ksipska: loco 7,40 marzec 7,03 
maj 7,18 lipiec 7,23 październik 
T54 listopad 7,62 grudzień 7,68 
styczeń 7,73. 

Upper; loco 6,44 marzec 6.26 
maj 6,82 lipiec 6.40 październik 
6.50 listopad 551 grudzień 6,56 
styczeń 6,50. 

BREMA. 

Loco 7,27 maj 7,91 lipieg 7,98 
sierpień 8,08: grudzień 8,20 styczeń 
8.26, 


Nadzory i 


W dniu wczorajszym sąd handlo 
wy ogłosił upadłość Jakubowi Ka- 
gańowi prowadzącemu przedsię- 
biorstwo wyrobu towarów włókien 
uiczych (Śródmiejska 6). 

Na żądanie firmy  wierzycielki 
Jos. Barlet St. Etienne (Francja), 
której Kagan wirien z 10 zaprote- 
stowanych weksli z własnego wy- 
stawienia 250 dolarów, sąd ogłosił 
upadłość, chwile otwarcia oznacza 
jąc tymczasowo na 16 grudnia 
1931 r, sędzią komisarzem miano- 
wał sędziego handlowego Karola 
Grohmana, a kuratorem adw. Dut- 
kiewiczównę. 

Kagana oddano pod dozór poli- 
cji z obowiązkiem meldowania się 
raz w tygodniu. 


upaciiości 


Drugą pat ogłoszono Alte- 
rowi Kutasowi, handlującemu skó- 
rami w Strykowie przy ul Koš- 
ciuszki 16. 


Alter Kutas zawiesił wypłaty. 
wobec czego wierzyciel Józef Kac 
złożył sądowi zaprotestowane we- 
ksle i żądał ogłoszenia mu upadłoś 
ci. Sąd ogłosił upadłość, chwilę ©- 
twarcią oznaczając tymczasowo na 
i marca 1982 r., sędzią komisarzem 
mianował sędziego handlowego Ja- 
niekiego, a kuratorem adw. Ohu- 
dego. 

Upadłego Altera Kutasa oddano 
pod dozór policjj z obowiązkiem 
meldowanią się raz w tygodniu. 


składach celnych 


mają zastosowanie do towarów 
zadeklarowanych do odprawy 
celnej Jub też załoszonych na 
skład dopiero rocząwszy od 


ania 13 marca 1932 roku. 


Natomiast do towarów zade- 
klarowanych przed 13 marca i 
zalegających przed tym termi- 
nem w celnych składach urzedo 
pocztowyci, 
oraz w składach nieurzędowych 
pod zamknię- 
należy stosować 
dawne zasady, t. j. obliczać na- 
leżności celne wedluxz daty zgło- 


wych kolejowych, 


pozostających 
ciem celnem 


szenia towaru do edprawy cel- 


nej, 


t. zn. według daty zgłoszenia to 
waru na skład bez uwzględnie- 
rygoru 


nia w obu wypadkąch 
przewidzianego w noweli. 


Rozporządzenie to posiada ol 
dla wszyst- 
kich importerów, którzy posia- 
do 


brzymie znaczenie 


daja towary przywiezione 


Polski lub zadeklarowane przed 


13 marca. 


Prywatne 


Ponołowie Lekarskie 


Zielona p TEA: 


Udziela dorażnej pomocy lekar- 
skiej we wszelkich wypadkach 
nagłych o każdej porze dnia i 
nocy Lekarska pomoc akusze- 


ryjno-ginekologiozna. 


© +002.POTR OSK 


WY) 


, [została jeszcze przez 


ostrzenie przepisów egzekucyj 
nych itd. 

6) PODNIESIENIE RENTO- 
WNOŚCI PRZEDSIĘBIORSTW 
przez likwidację dotychczasowe 
go antyhandlowcego nastawienia 
opinji czynników miarodajnych 
i społeczeństwa oraz skoordy: 
nowania eałeżj polityki gospo- 
darczej rządu z żywotnemi po- 
stulatami handlu. 


ścalenie podatku 
obrofowego 


Na wtorek zwołana została 
do min. przem. i handlu spe- 


== |cjalna konferencja przedstawi- 


cieli chrześcijańskiego i żydow: 
skiego handlu włókienniczego w 
sprawie zryczałitowania podat- 
ku obrotowego we włókiennie- 
twie, Czynniki miarodajne dążą 
zgodnie z żywotnymi inltresa- 
mi handlu włókienniczego do 
jaknajszybszego załatwienia tej 
sprawy, gdyż realizacji tego po 
stulatu mogłaby się przyczynić 
de uzdrowienia stosunków w 
calera włókiennietwie, Na kon- 
ierencji tej stowarzyszenie kup 
eów m. Łodzi reprezentować bę 
dą pp. prezes Iewsztajn i dyr. 
Heyman, 


ziezń przedsiębiorstw 


skupu zawodowego 
W dniu dzisiejszym odbę- 
dzie się w Warszawie walny 
zjazd przedstawicieli skupu za- 
wodowego. 

Zjazd ten obradować będzie 

z udziałem przedstfwicieli 
wszystkich organizacji kupiec- 
kich Łodzi pod znakiem nie- 
zwykle ciężkiej sytuacji, jaka 
wytwonzyła się w związku z ©- 
statniemi zarządzeniami w spra 
wach podatkowych i eksporto- 
wych. 
Nowela do ustawy o podatku o- 
brotowym  uzależniła stosowa- 
nie ulgowych stawek dla skupu 
zawodowego ed prowadzenia 
prawidłowych ksiąg handlo- 
wych. 

Jest lo jednak w praktyce dla 
tych drobnych przedsiębiorców, 
zajmujacych się skupem naj- 
rozmaitszego rodzaju artyku- 
lów pierwszej potrzeby, prze- 
dewszystkiem rolnych po 
wsiach i malych miasteczkach 
— zupelnie niemożliwe. 

Księgi uznawane są bowiem 
tylko przy jednoczesnem przed 
stawianiu władzom skarbowym 
wszelkiego rodzaju rachunków, 
kwiłów i innych dokumentów, 
których otrzymanie od drobne- 
go producenta na wsi lub w mia 
steczku jest niemożliwe. Ciężka 
ta sytuacja przedsiębiorstw 
skupu zawodowego utrudniona 
dążenia 
czynników etatystycznych, 
zmierzające przez ustawę stan- 
daryzacyjną i eały szereg innych 
| przepisów do wyeliminowania 
przedsiębiorstw skupu zawod- 
wego. 


Wełna zmniż kawie ? 


Aukcje londyńskie pod znakiem depresji 


Pierwszy tydzień 
drugiej serji londyńskich aukcji 
wełnianych przyniósł pewne nie- 
oczekiwane zupełnie niespodzianki 
w postaci zmiżki cen, 

Słabe dowozy australijskiej wel- 
ny merynosowej i przypuszczenia, 
że na okres kwietnia i lutego rów- 
nież tylko słabe zavasy dostarczo- 
ne będą dla potrzeb przemysłu nie 
mogły w tak siinym stopniu wpły- 
nąć na kształtowanie się cen, jak 
wpłynał spadzk zawudnienia we 
wszystkich gałęziach przemysłu 


tegorocznej 


wełnianego. 

Jest to główna przyczyna nia- 
oczekiwanej zniżki cen pierwszych 
dni aukcji londyńskich. 

Niektóre gatunki wełny krzyżowej 
zniżkowały 0 5 proc. 

Welna merynosowa afrykańska 
również zuiżkowała w tych grant- 
cach. 

Giównymi odbiorcami byli kup- 
cy angielscy. Odhiorcy z kontynen 
iu, w pierwszym rzędzie zaś z Nfs- 
miec i Francji zachowali daleks 
idącą rezerwę. 


Kto wygrał na loterji? 


Już w pierwszych dnizch ciągnienia 5-tej klasy 
padły w naszej szczęśliwej kolekturze 2 wygrane; 
zł, 2000 na Nr, 101650 ; zł 2000 na Nr. 148652, 
Polecamy nadal szczęśliwe losy 


KURT WYTRZYC 
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Dziś, w trzecim dniu ciągnienia, 5-ej 
klasy 24-ej polskiej loterii państwowej; 
wylosowano następujące wygrane: 

Po 5,000 zł. na N-ry: 27475 48956 
03469 156395. i 

Po 3,000 zł. ta N-ry: 1423 3749 14765 
27117 53067 86071 122587 122847 127438.| 

Po 2,000 zł. na N-rv: 1883 15777! 
23934 31101 33663 37421 43674 46149 
76475 897038 110530 141845 146425. | 

Po 1,000 zł, na N-ry: 8047 9766 14956 
20132 24960 36356 47202 48575 50185 
51971 54360 58262 59275 65285 67060 
70123 75165 79375 82050 92027 103797 
113301 115298 116000 117945 124352 
126385 127716 130277 138561 141399 
841791 144073 144204 146483 153393 
158289. 

0 zł. 500 ma N-ry: 70 1520 2606| 
3572 559 6121 10099 10003 10437 10579, 
11396 12316 12790 13190 13594 14170 
4116037 16521 17692 19064 19314 19441 
21125 23275 23247 23353 25275 26738 
26809 27401 28903 29595 30046 31827 | 
33566 33765 33801 34085 34816 25189 
35708 37435 38905 39077 42479 42632 
42783 42940 43844 43914 46098 46428 
46035 48258 48201 48775 49019 49235; 
50031 50511 51101 51701 53026 53783 
55058 55840 57669 57729 60301 62276 
63314 63804 64924 65158 65599 66252 
6767567951 74413 75750 76335 76345 
"76612 77299 78736 79950 80503 80590 
81910 85618 86801 88195 88353 sad 


90324 90420 90868 91716 93192 93305 
93449 93635 94623 94921 95932 96091 
96268 97151 97192 97854 98545 98619; 
99339 101255 101965 103509 104619 
107476 107535 107872 108066 108806 
108941 109919 111078 111254 111841 
111973 113445 113499 115098 115394 
1115660 115720 115824 117405 120098 
(120573 123441 125030 126736 126804 
i127204 127336 127517 128366 128996 
(129075 129718 130321 131297 123263 
131297 132263 132480 132564 132794 
{1339092 134877 135555 136588 139890 
142203 143097 144257 146832 
1147874 148501 149063 150101 
150848 153153 153271 153208 
155050 155352 155879 156104 
159156 159567 159769. 


Po 250 złotych wygrały numery: 

35 43 364 92 97 418 54 537 43 650 92 873 
1123 243 64 77 99 398 400 19 631 709 836 92 
941 69 2008 30 110 13 23 83 209 73 94 418 578 
88 604 11 864 954 3025 28 109 239 355 67 400 
47 557 641 74 79 81 760 62 819 944 98 4057 185 
221 42 343 96 414 81 585 624 33 738 850 927 
5013 21 193 459 586 612 782 91 883 902 97 6070; 
221 68 349 99 471 503 47 56 626 747 821 7039| 
57 94 98 161 71 299 310 91 573 602 39 727 31: 
811 73 82 933 94 8110 226 77 587 619 74 786 884 | 
947 88 9066 197 246 75 425 53 598 611 60 721 
37 50 75 806 967 10097 150 59 88 93 234 310 37! 
49 58 60 577 605 80 90 99 715 52 64 870 75 935, 
74 11261 384 98 438 52 574 96 605 55 93 746 87, 
874 83 12006 44 45 73 89 187 300 2 73 472 568, 
704 7 898 13200 31 72 311 39 430 40 74 559 719; 
864 922 74 92 14022 32 177 87 233 47 328 43 471: 
658 731 50 904 35 15047 71 83 84 131 205 396 355: 
637 824 37 922 16054 88 106 65 94 273 84 318: 
53 435 524 619 744 801 14 23 928 90 17080 166! 
276 318 78 525 646 84 720 65 88 18139 88 94 247 
401 651 710 19091 292 310 77 508 94 639 76 80: 


153671 
159100 


147138! 
1502401 


Lm 
Czy choroby piucne 


Przy astmie, katarze szczytów płuc, chroniecznym kaezlu, 
pnięciu, winien czytać każdy broszurkę pod powyższym tytu 
naczelny lekarz Finsenowskiego zakładu kuracyjnego, wskezuje w spos 
turelne do usunięcia tych ciężkich eierpień. 
i bez opłaty porta. Należy napisać pocztówkę (ofrankowaną 35 gr.) z podanem 


910 20051 143 93 206 313 62 448 591 666 735 41 
99 910 42 82 21011 293 96 339 74 412 35 509 10 
671 744 65 822 62 978 22021 240 49 321 58 86 
472 519 61 94 636 713 21 55 849 77 92 938 23058 
152 91 373 527 33 623 752 914 51 24084 86 104 
32 79 84 262 79 305 28 537 679 711 70 818 902 
94 25012 17 131 298 350 629 69 704 73 89 863 
70 26068 84 86 124 49 230 255 75 409 17 30 37 
49 70 622 37 747 803 16 937 39 88 27045 183 
208 10 93 422 539 80 82 601 71 700 11 849 912 
28125 209 17 328 96 420 556 63 612 51 61 87 741 
42 883 920 42 29080 288 %0 302 493 501 13 
83 653 88. ; 

30037 70 92 167 212 13 17 37 322 56 479 89 
557 81 642 81 729 93 98 855 950 73 31256 398 442 
79 505 14 59 856 60 915 32019 51 119 64 86 201 
85 93 382 482 640 85 759 837 913 30 37 33119 31 
39 218 334 84 504 11 47 58 873 89 935 48 34041 


131 228 69 382 411 88 92 512 28 36 81 824 954, 


17 57 86 93 153 59 244 57 82 327 43 99 456 531 
36 683 719 95 822 38 64 958 66004 103 262 341 
430 89 523 78 680 765 66 881 96 67019 35 155 
97 407 14 44 68035 37 105 239 84 98 531 98 686 
759 87 832 47 50 69099 162 373 495 633 39 858 
73 76 81 87 927 30 75 70107 12 211 61 67 74 
368 698 784 71176 274 489 564 643 716 829 34 
40 908 72000 29 59 167 206 9 66 79 80 96 

440 48 52 507 90 695 710 87 833 64 
78 73057 96 141 206 64 389 426 616 
21 74030 40 43 142 237 43 99 321 57 
84 75056 194 216 318 78 402 50 60 
889 968 70 76117 55 81 212 312 95 
725 86 928 77103 46 315 403 34 532 646 720 31 
821 94 930 49 81 78093 100 79 216 31 41 346 
400 49 522 625 49 701 78 888 904 63 79219 362 
88 449 668 733 823 911 26 40 80016 40 55 69 
241 72 331 457 755 61 73 806 87 81103 42 69 78 
80 246 606 718 24 25 28 29 64 869 73 956 82007 


73 35016 61 87 186 225 38 379 88 407 8 29 44/9 117 55 76 83 238 455 531 86 92 753 71 873 


535 808 36048 121 92 263 80 375 96 586 37113 
45 53 319 83 446 567 644 701 38177 212 61 66 
76 311 59 431 48 522 81 633 36 54 81 851 71 92 


904 11 79 83009 87 122 37 210 42 76 317 426 626 
730 34 39 67 97 856 83 85 970 84065 80 107 388 
418 73 520 21 79 609 50 791 813 34 947 85135 


Największa na Województwo Łódzkie i Najsłynniejsza z wygranych Kolektura 


S. 
wy 


910 23 39008 53 116 51 78 220 393 445 66 73 573 
611 33 849 60 926 77 40162 411 31 93 512 721 25 
61 90 912 17 88 41131 213 27 31 330 409 38 58 
504 602 7 66 74 729 845 95 943 88 42107 275 399 
440 581 856 43067 152 273 491 510 53 676 719 


57 63 64 79 862 67 44018 55 175 235 347 78 567; 


624 84 730 39 70 805 97 834 75 45048 80 81 149 
234 35 58 92 353 419 630 42 66 709 18 891 905 
55 46014 178 80 256 76 358 98 487 574 645 726 
60 911 21 92 47054 97 106 288 323 57 73 82 520 
66 67 93 98 622 40 80 841 942 82 96 4820] 8I 
is 345 65 66 70 455 60 85 570 97 666 77 80 764 
317 76 900 14 83 49006 287 342 79 414 45 80 959 
'0064 71 74 162 280 422 36 39 80 592 99 636 86 
05 10 833 51033 127 79 232 93 344 407 608 91 
26 40 801 52157 62 97 205 39 443 53 500 756 
06 35 932 56 95 53004 55 166 85 254 64 302 60 
2 477 588 610 43 69 733 39 51 900 8 54037 105 

219 36 96 323 88 405 96 530 55 92 605 99 750 
3 76 964 55027 65 139 243 350 471 518 28 604 
505 799 926 75 56087 91 146 83 297 532 622 712 
23 97 804 38 64 57037 87 120 23 50 202 14 21 79 
94 361 75 93 400 7 79 515 636 84 808 14 904 18 
57 59 89 58024 71 103 280 364 81 407 29 562 687 
741 868 907 592210 35 91 366 478 529 32 79 673 
83 99 823 38 43 912 51. 

60217 29 91 304 11 13 20 89 92 462 549 91 
608 76 744 992 61021 80 85 245 91 302 49 429 56 
535 725 55 813 62097 104 61 92 95 207 353 403 
33 596 676 63138 76 82 412 538 627 824 62 82 
64108 55 67 315 66 602 5 16 843 922 36 65002 


JATKA 


płaca wszelkie wygrane oraz zamienia stawki na nowa losy! 
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52 326 428 627 30 59 911 99 86025 38 115 222 
24 84 350 570 634 728 81 810 67 952 63 87038 90 
111 20 949.68 97 348 67 461 73 621 31 88080 107 
23 44 275 384 416 514 37 68 83 627 712 23 88 
93 830 89098 130 470 97 577 753 903. 

90016 54 395 428 584 608 82 800 73 91237 
65 360 423 50 55 513 54 601 38 88 705 24 81 
813 973 92032 164 95 407 56 79 570 626 71 811 
87 918 93000 88 99 203 47 91 527 74 95 633 80 
84 789 979 94191 224 414 27 562 96 617 61 714 
828 956 95156 72 336 52 401 75 527 44 612 37 
74 806 99 905 95 96310 41 69 419 37 66 644 82 
85 806 22 99 97028 75 116 211 15 429 78 524 
733 832 83 98054 529 32 638 873 99047 59 72 73 
J25 58 330 414 50 800 40 62 64 77 92 906 73 
100027 200 44 97 351 89 490 521 66 708 46 49 
61 73 861 88 939 48 101073 128 38 219 40 330 
61 433 46 86 511 606 23 79 92 98 750 57 809 928 
102034 325 31 74 460 740 94 915 103032 210 22 
44 318 409 24 513 605 785 892 959 104061 63 
87 143 55 68 247 69 309 72 462 93 626 821 63 
96 971 105055 113 250 308 430 502 633 709 60 
68 836 979 106077 154 245 65 99 393 596 621 714 
42 859 934 107008 169 84 203 28 95 325 441 64 
502 714 83 860 918 108195 243 305 25 68 476 
92 530 43 44 61 870 73 995 109219 301 527 711 
70 72 811 900. 

110072 78 96 101 15 220 77 369 94 448 536 
50 661 715 820 920 92 98 111008 195 267 378 
489 616 19 704 75 90 808 29 112085 428 505 98 
610 27 59 729 35 862 907 73 88 96 113026 34 


Periumerja J. OrUKerA 


TEL. 175-92. 


ZAWADZKA 5 


poleca 


BOGATY WYBÓR 


NAJNOWSZEJ 
KOSMETYKI 


Po cenach konkurencyjnych 


EEE W WSD 
AN ME 


k 4 


PUHLMANN & Co, BERLIN 751, Müggetstrasso 21 -¿5a. 


POPOWROCIEZPARYŻA| 


z najnowszymi modelami wiosennymi Krawiec 


ZAWIADOMIENIE. 


M. RRAJTSZTAJN 


ZSKZA Po 


tlegmie, długotrwałem zechry- 
łem. Autor p. DR. GUTTMANN, b. 
ób zupełnie dostępny drogi na- 


Każdy cierpiący otrzymuje takową na żądanie za darmo 
fiona 3 y dokładnego adresu do: 


SALON KAPELUSZY 


PROSZĘ SIĘ PRZEKONAĆ!!! 


Meble 


stylowe, 


w podwórzu. Sypialnie, 


Warunki najdogodniejsze, 


w najlepssem wykonaniu 
tanio nabyć można Pioirkowska 79 
stołowe, 
gabinety, oraz pojedyńcze meble 


— m —— 


110 34 36 45 215 334 55 75-432 66 583 96 643 
52 749 57 930 60 114020 71 112 36 89 300 625 
42 731 870 75 89 925 86 115034 96 224 33 51 62 
338 69 77 88 526 619 48 63 67 744 803 952 87 
116001 96 132 264 319 28 434 37 512 32 58 716 
84 934 117080 194 213 54 91 310 525 711 26 921 
39 57 118026 71 338 65 71 76 413 37 52 507 52 
136 50 76 846 48 925 70 119021 42 49 105 72 89 
280 494 533 55 89 708 821 44 55 63. 


W drugim dniu ciągnienia padło w naszej 
najszczęśliwszej koszkturze Zł, 5000. na Nr, 
33903 oraz 2 X po 2000 Zł. na Nr. 89703 i 153959, 

Kantor wymiany 


Samuel W ciec Fe, 
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120177 371 540 96 662 83 800 76 907 38 72 
79 121116 74 211 459 66 588 91 613 753 122040 
96 103 210 23 39 324 26 512 646 51 72 75 93 
714 35 71 90 99 946 94 123064 105 20 27 212 
19 454 573 80 742 98 850 76 901 29 124141 200 
13 36 68 72 398 711 800 04 55 980 125016 35 72 
85 184 250 83 318 65 80 89 439 74 554 69 619 
53 67 793 813 85 88 992 126093 221 59 377 449 
504 65 622 65 731 73 810 53 97 994 127083 175 
76 395 414 50 69 97 507 42 62 641 62 67 858 88 
956 57 58 128079 140 267 80 355 423 52 616 49 
74 705 42 80 835 913 26 58 129011 33 125 289 
441 516 683 856 936 98 130011 13 100 66 212 
123 55 310 24 31 95 405 501 49 622 56 78 729 805 
33 40 939 40 57 131019 95 478 85 725 991 132050 
97 158 242 69 309 429 37 76 90 548 93 619 43 
762 817 98 904 18 27 55 73 133105 204 524 635 
63 781 898 940 134160 270 411 14 34 54 69 547 
624 834 904 09 33 135013 40 91 124 45 74 253 
569 817 34 55 905 54 136126 30 37 308 09 427 
579 676 736 89 994 137151 75 200 333 47 65 78 
439 563 612 45 700 26 71 81 809 910 43 138036 
234 38 69 94 306 19 90 444 508 824 49 927 38 
87 95 139078 91 93 105 224 312 58 59 91 93 502 
10 36 70 697 740 49 822 945 140218 77 78 378 
451 504 40 54 60 690 824 28 37 917 63 69 141046 
121 31 73 213 16 49 71 310 35 464 561 748 56 
96 813 36 43 924 83 142010 55 110 48 228 74 82 
336 73 75 86 474 97 555 92 614 704 51 84 9 
808 50 51 92 143035 94 121 36 69 91 216 31 9. 
324 91 46] 86 613 796 844 943 144014 127 86 
207 349 56 487 514 77 658 715 58 814 145055 
83 200 66 70 349 500 12 606 767 914 146056 77 
182 94 209 20 51 94 369 87 454 64 548 603 33 
40 85 723 830 996 147075 90 195 274 305 97 407 
3 587 535 600 46 780 828 54 69 915 23 71 148004 
19 39 47 85 187 447 588 636 40 63 798 99 891 
900 149091 212 76 311 33 91 457 514 16 21 22 
36 97 662 80 94 818 935 91. 

150098 102 33 34 232 95 441 711 45 72 8T 
805 18 961 151005 75 140 202 04 43 65 71 311 
42 61 429 530 33 % 93 633 711 91 958 64 


348 412 21 548 636 89 749 82 92 929 
48 111 229 80 303 27 6! 524 88 827 TT 
36 54 95 156009 150 313 64 422 68 83 
45 157044 59 145 283 94 301 17 453 857 
28 158394 446 69 515 57 629 744 941 
159062 285 91 347 64 72 543 600 725 65 
18 70 941 62. 


Kaszel 


chrypkę, zakatarzenia 


nosa, gardła, oskrzeli itp. 
usuwają 


ZIOŁA „POLANA 


zatwierdz. przez M.S.W. Nr. rej. 1349 
Cena zł. 2.— 
do nabycia w APTECE 


Dr. Farm. R. REMBIELIÁSKIEGO 


w todzi 
ul. Andrzeja 28, tol. 149-91 


Apteka przyjmuje mocz, plwociny 
i t. p, do analizy. 


w wielkim wyborae całe urządzenia orag 
pojedyńcze sztuki po cenach przystępe 


„a. M. Flakowicz 


PIOTRKOWSKA 145, w podwórsu. 


Place budowlane 


różnej wielkości przy projektowa- 
nym przez Ma-istrat gmachu szkol- 


nym tanio na bardzo koraystnych 


warunkach do sprzedania, ulica 
Eklerta 7, poprzecznieca ulicy 
Sierakowskiego. 


Do akt. Nr. 1958 1931 r. 
Ogłoszenie 


i letnimi przyjmuję wszelką damską | da'nski 
garderobą oraz roboty futrzane w naj- 
wykwintnis szem wykonaniu z wia- 
snych i powierzonych materjałów po 
cenach konkurencyjnych 


M. RCZENSERG 


CEGIELNIANA 4 TELEF. 163-97 


PODZIĘKOWANIE. 


Drogiemu ranu Dr. £jzne- 
rowi za tak starannei owocne 
rezultaty w leczeniu naszego 
synka Arusia, składamy nasze 
najserdeczniejsze podziękowania. 

Wdzięczni Kinrusowie. 
Łódź, Zawadzka 17. 


przeprowadził się na ul. PIŁSUD= 
SKIEGO 69, róg Narutowicza, przyj- 
muje zamówienia na płaszcze i ko- 
stjumy pg. najnowszych paryskich 
modeli po cenach przystępnych. 
„Do akt. Nr. 344/32 
Ogłoszenie. 
Komornik Sądu Grodakiego w *Ło- 
dzi, rewiru 2, zamiesskały w Łodzi, 
przy ul. Gdańskiej 38 na zasadzie 
art. 1030 U. P. ©. ogłasza, że w dn. 
24-go marca 1932 r. od godz, 10 r. 
w Łodzi, przy ul. Suchej Nr. 3 
odbądzie się eprzedaż x przotargu 
publicznego ruchomości należących do 
Artura E era i składających się z mebli 
cowanych na aumę Zł. 500— 
Łódź, dn. 4.3.32 r. 
Komornik F, Harasimowicz 


Maison Sophie 


Łódź, Andrzeja 27” 


tel. 180-60. 


Poleca Sz. Paniom na sezon wiosenny 
ostatnie nowości. Ceny b. przzstępne. 


Poważny właśc. domu 


posiadający pierwszorzędne referen= 
cje, obejmie administrację domu na 
dogodnych warunkach. Kempe, Ber- 
im N. W. 87, Bachstr, 10. 


Baezność, Lodzianki! 


Znana miletrzyni cechu rosyjsx«ie= 
go I polakiego F. GRYNBŁAT, któ- 
ra istnieje od 1902 r, chcąc dać moż- 
ność szerokim warstwom społeczeń- 
stwa nauczenia się tak intratnego fa- 
chu, jakim jest krawiectwo i bieli- 
źniarstwo, naucza kroju, szycia i mo- 
delowania teoretycznie i praktycznie 
(na materjałach) systemem szkół pa- 
ryskich i angielskich. Cała nauka 
trwa 3 miesiące I kosztuje tylko 75 
zł. Koficzącym świadectwa. Za 
gruntowne nauczanie gwarantują. Uwa- 
gar Nauczam równieź bieliźniarstw= 
systemem szkół wiedeńskich. Dla nlsa 
zamożnych ulga. F. GRYNBLAT 
Żeromskiego 9 pr. of. I. p m. 3e, 
tel. 231-03. 


N———NNN CCC PP (CQQ)Q)QOQOQOQAO0OQ0)/OAOOOd 


Komornik Sądu | Feliksa Kaliny 
Grodzkiego i składających się 

w Łodzi rewiru | z maszyny do sey- 
5-go za- cia, kredensu po- 
miesskały w Łodzi | kojow., lustra, tre- 
przy ul. ma, szafy do gar- 

11 Listopada 51 | deroby, toalzty z 
na zasadzie art. | lustrem, 2-ch no- 


1030 U. P, C. cnych szafek, pia» 
ogłasza, że w dn.| nina, garnituru, 
23 marca mebli sosnow., ży* 
1932 r. od godz.| randolu, kozetki, 
10 rana urządzenia ku- 

w Łodzi, przy ul. | chennego i t p 


Tram 1ajowej 3 

odbędale się sprze 

daź z przetargu 
publicznego 
ruchomości, 
należących do 


oszacowanych na 
sumę zł. 2380.— 
Łódź 2. 3 32 
Komornik 
H. Kulak 


12 13.11 — „GŁOS PORANNY“ — 1932 
Pierwszorzędny EEQ i Gdańska 7 
Krawiec Damski dja Woliński G tel. 221-13 ri 
Wykonanie pierwszorzędne i punktualne. 
CEASE \ 
CEEE A : 
zapraszają na 
, najnowszą 
Panowie komedję p. t. 


Mežowiei żony 


Rr. 73 


otrzymał najnowsze modele paryskie na sezon wiosenny i letni 
i przyjmuje wszelkie zamówienia po cenach b. przystępnych. 


] 


$z. Łodzianki i Łodzian na jutro do kinsteatrów Odeon i Wodewii. 


(zma Uwaga !! | a=, 


Niniejszym mam zaszczyt podać Szan, 
Publiczności 


mój cennik 


na sezon wiosenny 1932 r. 


SALON MÓóD 


Helena Giassówna 


Piotrkowska 61, parter, Tel. 106-47 


po powrocie 


poleca najnowsze modele wiosenne. 


Obuwie damsk. 


Zł. 15— 
20.— 
25— 


ŁÓDZKA ODLEWNIA ŻELAZA 


„FERRUM” 


| Łódź, ul. Kilińskiego 121. Tel. 218-20 

* podaje do wiadomości, że 

gemy na odlewy zostały przez nią 
ponownie obniżone. 


t3 


Obuwie męskie 


Zł. 25.— 
30.— 4 


Obuwie uczniowskie i dziecinne podług 
rozmiarów 


ceny bardzo przystępne. 
Obuwie luksusowe 

| także po cenach zniżonych. 

| Wielki wybór domowych pantofli 

bajecznie niskie ceny. 


Aitea Heine 


tuu Pomorska 25 ==2 


UW AG MIŁE 


PANIE! 


Polecam na święta najnowsze wełny na' modne 
sukienki oraz najpiękniejsze materjały na pi- 
żamy i szlafroczki. 


„Najtańsze Źródło M. BRYD, Piotrkowska 58. 
| Ba ezn OŚ É | Specjalny dział 


OBUWIA dziecinnego 


Pa 7% 


gy 


SALIN MóD 


HELENY CYNAMONOWEJ 


Piotrkowska 189, 
Telefon 144-55 


WKR6TCE 


zostaje otwarty 


Salon Mód 


Heleny Cynamonowej 
zaopatrzony w wielki wybór modeli 
paryskich. 
Ceny bardzo przystępne. 


ZAWIADOMIENIE. 


Niniejszem podajemy do wiadomości Sz. Klijenteli, że 


Cech damskich krawców w Łodzi 


Piotrkowska 64, sprowadził z PARYŻA 


Dernieres crśatlons ! 


Boci r 
ee najnowsze modele 
czy masz na sezon wiosenny i letni, ktore podzielone zostały pomiędzy 
już Buciki od zł. 8,75 ||poszczególnych damskich krawców w Łodzi. 
nmng komisja Organizacyjna, 
momo" ak. | ao)  ||ococóconoconosococnoc000080n0c0000000000 JUDO: EWA 
wlęcą ? 


Dr. med. 


JÓZEF IZYKOOI 


do nabycia u Pantofelki od 8.75 


J. FRYMERA 


MEREROLOGICZN) 


i Lekarzy-specjalistów 
Plotrkoroska Nr. 75 Filja: piotrkowska 112 Zawadzia 1 choroby, uszu, nosa, gardła, 


Przyjmuje od 12—2 i od 5 — 7 
Południowa 9. Tel. 210-75 


- 


czynna od 8 rano do 9 wiedz. 
11— 1 ) przyjmuje 
2— 8 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęi święta od 3—2 pp, 
leczanie chorób 
wenerycznych i skórnych 


PORADA 3 ZŁ. 


Dr. med. 


CL RUTIONII 


nl. Św. Anny 19, tel. 172-00. 


Elektroterapja „LAMPA HELIUM“ 


mim 


| bezpośrednlo wysyła jedynie konce- 
sjonowana firma « 


«PRESTO"” 


Warszewa, ul. Fredry 10. Telefon 707-10 


| AGENTURA W ŁODZI 
| Radwańska 25, m. 10. Tel. 193-60. 
i Obfity wybór paczek świątecznych. 


Dr, mad. 


N. ROZEN 


Stomatolog 
choroby zębów. szczęk, dziąseł, podnie- 
bienla, języka it. d. Regulacja zębów 
Roeantgenodjagnostyka. 
Andrzeja 7. Telef. 216.57 
Godz, przyj od 3—7, 


Wacze zdrowie, Suczęście | powodzenie «| 


celowe, Duże ofiary materjalne 
auleżne są od-jakości towaru. Nie każdy dowolnie 
zachwalany towar, lecz w celągu dziesiątków lat 
w calym świecie ri Epee jakość aasługuje na 
asze zaufanie. 


TYLKO „OLLA“ 


Biuro Przesyłek załatwia przesyłki do 


Pomoc Rosji 


íf Lisfopada 40 PARTENERS 
Instytut 


Kosmetyczny gy $ Ł A WA” 


Czesławy Bornsteinówny, Piotrkowska 175, 
tel. 138-76, parter m. 9. 


Najnowsze metody racjonalnej kosmetyki i higjeny. Pie 
lęgnowanie cery i włósów. Usuwanie wszelkich defek- 
tów cery. Maski radjosktywne. Usuwanie nadmiernego 
tłuszczu z podbródka i karku. Upiększanie dzienne 
i wieczorowe. Helioterapja. Lampa kwarcowa. Solwa. 
D'araonvalizacja. 2223-15 
Ogirze am Sz, Klijentelę, iż nie posiadaray 
0 J żadnej filji. Polecamy na nad- 
chodzące święta duży wybór bombonierek, 
Z poważaniem 


im Dorotea” 


SKLEP CZEKOLADY i CUKRÓW 
Śródmiejska 8, 


OGŁOSZENIE 


Sąd Okręgowy w Łodzi na posiedzeniu 
w dniu 8 marca 1932 r. postanowił: 1) ogłosić 
upadłość firmie „E. Wistehube oraz jej właści- 
cielce Elfridzie Wistehube, 2) chwilę otwar- 
cia upadłości oznaczyć na dzień 29 lutego 1931 r. 
tymezasowo, 3) zamianować Sędzią Komisarzem 
Sędziego Handlowego D-ra Alfreda Kinderma- 
na, 4) xamianować kuratorem upadłości adw. 
Alfreda Cymermana, 5) oddać upadłych pod 
dozór policji, 6) wyrok opatrzyć rygorem tym- 
czasowego wykonania, 7) odpis wyroku zako- 
munikować Prokuratorowi Sądu Okręgowego 
w Łodzi. 

` Za zgodność 


Kurator masy upadłości 
Alfred Cymerman, adwokat, 


Na zasadzie art. 476 K. H. wzywam wio- 
rzycieli masy upadłości „E. Wistehube', aby 
w dniu 22 marca 1932 r. stawili się osobiście 
lub przez pełnomocników w Sądzie Okręgowym 
w Łodzi, przy Placu Dąbrowskiego Nr. 5, po- 
kój Nr. 16 o godz. 12 w poł. w celu wysłu: 
chania sprawozdania kuratora i wyboru kan* 
dydatów na syndyka tymczasowego. 

Sędzia Komisarz 


(-) Dr. Alfred Kinderman 
a a 


URZĄD CELNY w ŁODZI 


podaje do publicanej wiadomości, że w dniu 21 marca 
1932 r. o g. 10 rano odbędzie się w magazynie kolejo- 
wo-celnym Nr. 1 i magazynie towarów zatrsymanych 
przy st. Łódź-Kal. Karolewska 53, oraz dnia 22 marc 
r. b. o hę» rano w składach wolnocłowych firmy: (ko- 
lejno) „Warant” (Wodna 1), „Półn. T-wo Transp. i 
Eksped.* (ul. Jerzego 8) i „Bank Depozytowy* (ul. 11 
Listopada 95. 


Sprzedaż z licytacji 


~ towarów niepodjętych w przepisanym terminie, skonfi- 


skowanych oraz zajętych, a mianowicie: 

Maszyny, silnik, gramofony, rowery, wyroby stalowe 
i żelazne, wyżymaczki, akumulatory, porcelana, konser- 
wy (homary), śledzie, śliwki suszone, olej roślinny, 
skórki futrzane, pończochy używane, poduszki, odzież, 
przędza i tkaniny bawełniane, jutowe, jedwabne, roes- 
niki, obrusy lniane i t. p. 

O ile w dniu 21 i 22 marca towary nie zosteną 
sprzedane odbędzie się | ażkęaiei licytacja w dniu 4 i 
5 kwietnia rb. o godz. 10 rano. Spia szczegółowy towa. 
rów wystawionych na licytację, będzie wywiesgoty w 
Urzędzie Celnym, przy st. Łódź-Kaliska w wymienionych 
magazynaeh i składach wolnocłowych najpóźniej 14 
marca‘ 1932 r. 

Kierownik Urzędu (—) Cietplcki insp. celny 


Nr. 73 13 IN — ..GŁOS PORANNY” — 1932 18 


URZĘDNICY! PAMIĘTAJCIE, ZE E NASIEL$KI 2 RZGOWSKA 9 


WIG KIJRGW = >. 8 TELEFON 143-08. 
M E z l. a NA NAJDOGODNIEJSZYCH WARUNKACH 
ROBOTNICY! lej dieżeki 


UWAGA! Na składzie wielki wybór łóżsk metalowych 
gwarantowane po cenach konkurencyjnych kupicie tylko w firmie oraz wyrobów tapicerskich. 


| GABINET HIGJENY KOSMETYCZNEJ 


LADY” 
9) 
Cegielniana 7, m. 8 fr, tel, 209-18 
RO h [3 R wW $ Z Q d Z E D D Y r4 A 4 Ł A D Wsselkie zabiegi wchodzące w zakres 
racjonalnej kosmetyki: 
K A A wW 4 E £ K i Ceny umiarkowane. 
SERWIS NET TYTIETPOP ZRT EWĘ 


instytut Kosmetyki Lekarskie] 


© i Gabinet Fizykalnej Terapji |. 
46 M. Markusówny 
EMana „MIMAR p. fach. kierown.lek. 
| zaw a ul. Narutowicza 9, I p. fr. 
>: WETO ONE Tel. 122-09. — Gods. przyj. 11—2 


1 4—8. W niedz, i święta 11—2. 
AOP - I. Dział — leczenie i usuwanie 
został przeniesiony wad skóry, cery, włosów, brode- 


wek i t, p. Masaże. Maski. 
do nowego lokalu A 


Ko RSS S A Il. Dział — leczenie elektrycz- 
Dźwąkowo Kino Tg na ul. PALA CAL 111, 
| | nuje się z polecenia lekarzy Inst. 


nością, światłem i ciepłem. (Gal- 
y CZA oraz z ordynacji obcych lekarzy. 


wanizacja, Farad. Elektroliza. 
KILINSKIEGO 178 "AN W DOKSI apaci: Przyj od A5 


MAROKKO KOTYLIONY NA KARNAWAŁ |;SANATO” 


Tekład Położniczo - Chirnrgiczny 


Kaustyka, d'Arsonwal. Kwarc. 
Sol, i Vitalux. erae: Parów. 
ftri: 


Zabiegi w zakr. Fiz. Terap. wyko- 


Wampi Ra miętowy wołać pó KSU w największym wyborze po cenach bardzo niskich dostarcza w komis Ogrodowa 10, tel. 213-57 
dźwięk k b h bard kich 4 k 
wieśc „WVigny p. t? „Am Y 37 m a a À 3 
faan glu Garry Cooper mo MB Ra dzieci g 99 Łódź, Narufowizza 34, Talat. 192-55. li M klasa 
ne Dietrich, Adolt Menjou. KM | 39 l e y UWAGA: Na miejscu wielki wybór «o Oddział 
Nadprogram Tygodnik Paramountu. e 


najrozmaitszych zabawek, gier towarzyskich i klinika lalek. połośniezo-ginekologiozny 
Początek seansów: w dni powszednie = Dr. med. Sz. Eigərowa 
o g. 4, w soboty, niedziele i święta Dr. Reitler Kurjańska 


o g. 2. Ostatni seans o godzinie 9.15. A a a Dr. d. J. B 
aisits | Dr, Ludwik Falk Masz przeprowadzkę? 2 TS 
el 


lista chorób sk ; 
Następny program: Harry Piel w FR O ONINO zaysh Cena porodu na II kl, wraz 
obrazië pod tyt. „ON ALBO JA”, KF Nawrot 7, tel. 128-07 zadzwoń 206-900 . z zabieg ami 200 zł, 

z eT z z od 10—12 i od 5—7 Opieka nad dzieckiem 


Dr. med. J; Polakow 
w sprawie wszelkiego rodzaju innych transpor- 


Dr. med. iri S Kantor | 
J, K ah ame tów telefony 208-31 I 106-49 
ohoroby wewnętrzne spso, serca ROBERT THOMAS i $- -ka 


godz. przyjąć 1—3 pp. 
Radwańska 4. tel. 187-27. repr. firmy Bron. Seidel i S-ka 
Przyjmuje od 5 do 7 w. S. z o. o. Warszawa. 


KUPUJCIE Z I-go ZRÓDŁA 


WIELKI WYBÓR 


Wózków | Materatów 


dziecinnych spręs$ynowych 
PATENT" 


„NYGIENĄ” 


Łódź, Andrzełla 1. 


Przyjmuje wszelkie roboty, wshodsy 


ae w sabres czysuozania 987b, frote 
rowania, cyklinowania i dzutowania 
posadseh. Spraątante biur i miasninń 
oras cęyseczanie okien fabrycznych w ~ 
budynkach piętrowych i parterowych 
(t. zw. Szedowych) oraz pakowanie 
drzwi i oklen na zimą, 
Ceny nis«ie. Tel. 105-47 (pryw.) 


Łóżek | Wytymaciot 


metalowych amery kańsktich 
Nabyć mona w FABRYCZNYM SKŁADZIE 


„DOBROŁOL Łódź, Piotrkowska 23, 


01, w podwórzu. 


ZAWIADOMIENIE. 


BIURO EKSPEDYCYJNE 
SALOMON BIRZŻ 


Piotrkowska 44, tel. 101-86 
Fabryka LISTEW do RAM przyjmuje małe przesyłki za zaliczką i bez, które codziennie zostają wysyłane DOCENT 


OPRAWA OBRAZÓW bagażem z Łodzi do Wiina, do przedstawiciela É Dr. mel. Alili Falkowski 
Z. ZAGAŃCZYK, Łódź | J. Wileńczyka, Wilno, Rudnicka 25O m ne 


Łódź, Św. Anny 9-11. Tel. 231-91. ||na najdogodniejszych warunkach. m. $.'w pońladsialki środy, platki 
Dy Dażał: Ceny fabryczne. || punktualna dostawa do domu. Informacji udziela się bezpł. 


od g. 4-ej do 6-ej. Tel, 102-62: 


Dźwiękowy Kino-Teatr | Dziś i dni Sasteoanchi Ulubienies kobiet 


RAKIETA | Henri GARAT” 
99 

Sienkiewicza 40. w najnowszym szampańskim filmie 

4 dźwiękowym produkcji francuskiej 


Początek w dni powsz. o g. 
n adri e o t 2, Sagesse pizo; e Paryża odśpiewa HENRI GARAT 


pźwiękowy kwoteer, || Ostatnie 2 dni! EL a E 2 
„Przedwiośnie Si dziej Miłości: 
i 


W rolach głównych Blanche Montel i Henry Garat. Nadprogram ciekawe aktualności i wesoła komedja 


Początek seansów w dni powsz. o g. 4 p. p, w niedzielę i święta o g. 2- p. p., ostatni seans o godz. 10 wiecz. 
Ceny miejse: I 1.30, 11 90 gr, III 60 gr. Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 60 gr. 


Następny program: „Niebieski Motyl“ w wykonaniu Emila Janningsa i Marleny Dietrich. 
Zeromskiego 74-76 Kupony ulgowe po 75 gr. na wszystkie miejsca ważne we wszystkie dni z wyjątkiem sobót, niedziel i świąt 
zóg Kopar=*a Uwaaa: Passe-partouts | bilety wolnego wejścia w niedzielą i świeta bezwzględnie nieważne. 
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IsT. 75 


Noeweoiworzony Fabryczny Skład Towarów FIedwehbmiuych 


pi $. i M. Weinfeld W Krakowie Odzie W LO(Z!, niz. Piol KOWSKIE; 22 


poleca na nadchodzący sezon osfafnie nowości w jedwabiach gładkich i 


HURT. 


0000000 OGŁOSZENIA DROBNE evee 


Nauka | wyshowanie 


T MADEMOISELLE MARIE 
enscigne anglais, francais alle- 


maud, lruugutta nr. 2, I etg. 
008-1 

—x—— c LMM 

UDZIELAM lekeji w cenie przy- 


stępnej w zakresie szkół średnich. 
Wiadomość: ul. Żeromskiego 77, 
m. 7, 

a m i ee e 
NIEMKA (Reichsdeutsche) udziela 
lekeji niemieckiego (konwersacja, 
gramatyka, literatura) po cenach 
niskich, Juljusza 20, mieszk, 24, 
róg Nawrot, tel. 143-84, 549—3 


LEKCJI JĘZYKA POLSKIEGO 
udziela dorosłym metodą skróco- 
ną wykwalifikowana nauczycielka. 
Ceny b. niskie. Dzwonić: 161-82. 

3899—ż 


— — 


Ai 


LEKCJI ż korepetycji udziela ru- 
tynowany nauczyciel.  Zapóźnio- 
nym metodą skróconą. Przygoto- 
wuje do egzaminów. Specjalność: 
matematyka, polski. Aleja I Maja 
5, m. 8, front, IN piętro, 


BUCHALTERJI podwójnej nau- 
czam gruntownie w ciągu miesiąca 


metodą praktyczną z. gwarancją |: 


samodzielnego prowadzenia ksiąg 
sznurowanych,  miarodajnych dla 
władz skarbowych. Cena niska. 
Nauka pisania na maszynie (z do- 
kładnem objaśnieniem konstrukcji) 
„w ciągu 4 tygodni zł. 10—, Zapro 
wadzam również księgi i sporzą- 
dzam bilanse. Adres: Wólczańska 
mr. 41, m, 32, 554—1 


BUCHALTERJI gruntownie wy- 
ucza za 20 złotych. Nauka pisania 
na maszynie 10 złotych. Biuro „Ko 
dekspol” Cegielniana 25, 566-1 
BUCHALTERJI podwójnej, amery 
kańskiej naucza zą zł. 20—, Za- 
ległości i bilanse ryczałtowo, 11 Li 
stopada 20, m. 18, 548 
W TRZYDZIESTU lekcjach i pod 
gwarancją wykluczającą absolut- 
nie wszelkie ryzyko, wyucza prak- 
tycznie na samodzielnego buchalte- 
r4 rzeczozn. z wyższem wykształ- 
ceniem i kontrol. syndyk. przemysł. 
Informacje codzienie 7—9 wiecz 
Piotrkowska 183, I p. ofic. 538-2 


POSZUKUJĘ inteligentnej panny 


do dwojga dzieci 5 — 9, władają- 
cej językiem francuskim lub nie- 
mieckim. Dzwonić 223-59, od 2—4, 


DOMY większe i mniejsze, w śród- 
mieściu i na peryferjach, domy d9 
chodowc 4 dobrem  oprocentowa 
niem, PLACE odpowiednie pod bu- 
dowę gmachów mieszkalnych rów- 
nież jako dobra lokata kapitałów 
różnych instytucji poleca Biuro 
„POLRUCH”, Al. Kościuszki 27, 
telef. 141-01, 132-01. 


DOM drewniany i inne zabudowa- 
nia przy ul. Przejazd, w dobrym 
punkcie poleca biuro „Polruch”. 

L. 1515 


p 


PLAC 1-morgowy przy ul. Tkae- 
kiej (okolica Zagajnikowej) poleca 
biuro „Polruch”, L. 1516 


eiamimy szwajcarskie w najnowszych fasonach. 
CENY ŚCIŚLE FABRYCZNE 


DOMEK mały drewn. plac 60x12 
ik, przy ul, Sierakowskiego tanio 
do nabycia poleca biuro „Polrąch” 

Is 1521 
— - 
4 PLACE przy ul. Srebrnej 50x22 
poleca biuro „Polruch”. L. 1523 


DOMEK drewn. 5 mieszkań, komór 
ki, plac 40x70 łk. przy ul.  Błoń- 
skiej poleca biuro „Polruch”, 1524 
DOMEK murowany ną Widzewie 
3 p. z kuchnią, komórki, plac 2675 
ik. kw. poleca biuro „Polruch”. 

L, 1525 


DOMEK na Chojnach, 1 pokój, 
sklep szopa, plac z drzewkami ta- 
nio do nabycia poleca biuro „Pol- 
ruch”. L. 1580 


DOM mur. 10 pokoi, plag 59x42 
m. w końcu ul. Limanowskiego po 
leca w cenie korzystnej biuro 
„Polruch”. L, 1531 


-as 


PLAG przy ul. Anny 40x70 łk, po- 
leca: biuro -„Polrach”. L. 15385 
DOMEK drewn. na Chojnach 9 po- 
mieszczeń, 25x20 m., ogródek owo- 
towy bardzo tanio do nabycia po- 
leca biuro „Polruch”. L. 1552 


PLAC ew. dwa po 1060 m. kw. w 
Juljanowie poleca w cenie przystęp 
nej biuro „Polruch”, L. 1590 


DOM mur, piętrowy, płac 80x40 łk, 
cgród owocowy przy ul. Kowień- 
skiej poleca biuro „Polruch”. 1569 
ZAMIANA składu mebli (egzystuje 
20 lat) w Łodzi na domek lub go- 
spodarkę poleca biuro „Polruch”. 

L. 1604 


SKLEP oraz pokój z kuchnią, dwa 
wejścia, nadający się na każde 
przedsiębiorstwo, ładnie urządzony 
tylko dla chrześcijanina do odda- 
nia. Kłys, Przejazd 34. Pośredni- 
cy wykluczeni. 


SKLEP oraz pokój z kuchnią. 
kolonialny z urządzeniem tanio 
do odstąpienia Zamenhofa 17. 


SKLEP kolonjalno - spożywczy 
oraz 2 pokoje z kuchnia natych- 
miast tanio spezedam. Wólezańska 
166. Wiadomość na miejscu. 
quepa] eeoa 
SKLEP oraz dwa pokoje z kuch- 
nią, nadający się na każdy interes 
obecnie piwiarnia, z powodu wy- 
jazdn oddam bardzo tanio. Składo 
wa 17, m. 3. 


— 


TANIO ODDAM sklep oraz pokój 
z kuchnią, ślicznie odnowiony, na 
dający się na każdy interes, z po- 
wodu wyjazdu. Kilińskiego 77, m. 
10, 


DOM MUROWANY z ogródkiem, 
dochód 3,000 zł. po przyjęciu długu 
za 25,000 zł. poleca biuro  .,Lo- 
kum”, Piotrkowska 62, front, II p. 
telefon 166-15. 


—— 


MŁYN w Sieradzkiem, do sprzeda- 
pia (wraz z 2 domami murowanemi, 
ziemi 2 morgi, ogród owocowy, 
staw zarybiony, po przyjęciu dłu- 
gu za 40,000 złotych gotówką. Ten 
sam objekt może być wydzierżawio 
ny. Poleca biuro „Lokum”, Piotr- 
kowska 62, front, TT piętro. telefon 
166-15. 


BLISKO Łodzi willa murowana o 
16 pokojach dojazd tramwajem 
3.006 zł. dochodu za 20,000 zł. po- 
leca biuro „Lokum”, Piotrkowska 
62, front, II piętro, telefon 166-15, 


W ŚRÓDMIEŚCIU dom, do sprze- 
dania, dochód roczny 27,000 zło- 


tych za 106,000 złotych połowa po | E$ 


leca biuro „Lakum”, Piotrkowska 
62, front, II piętro, telefon 166-15. 
DOM blisko Rynku Bałuckiego, do 
chód 7,500 złotych 
20.000 złotych. Poleca biuro „Lo- 


kum”, Piotrkowska 62, front, II p. | BB 


telefon 1660-15. 


DOM w Łodzi 14,000 zł. dochodu 
za 90,000 złotych, poleca biuro .,Lo 
kum”, Piotrkowska 62, front, II p. 
telefon 166-15. 


PIANINO Bliitnera, 


kasa  ognio- 
trwała, maszyna do pisania, porce- 
lana i inne sprzęty do sprzedania. 
Wiadomość: Gdańska 31-a m. 7, II 
piętro, front, tel. 118-16. 


hl 


MOTORY 


elektrycz. nowe i używane. 


NAJTAŃSZE ZRÓDŁO 


Warszfafy 


REPERACYJNE. 


Budowa kolektorów i rosrusz- 
ników. 


INSTALACJE 


elektryczne wszelk. rodzeju, 


RALA NEONOWE 
lt, 3. REICHER | Hii! 


Południowa 28, tel. 210-00 k 
RZECZ: TONISEE 
SYPIALNIE brzoza, jesion węgier 
ski, róża, orzech, dąb, pokoje sto- 
towe, garderoby, szuły, łóżka kre- 
densy sprzedaje tanio na raty Za 
mienia. Stolarnia. K. Galara. War- 
szawska 16. tel. 231-80, 863—1 


ELEGANCKA kapa i story ręcznej 
roboty do sprzedania. Gutmanowa. 
Cegielniana 28 tel. 193-73. 670—1 
TANIO zakład fryzjerski sprzedam 
Wiadomość telefon 193-61. 571-1 
OTOMANĘ skrzynkową, tap- 
czan, łeżankę, krzes'a dębowe, 
solidnej roboty tanio i na do- 
godnych warunkach sprzedaje 
Przeździecki, Kilińskiego 160. 

555-1 
SOLIDNA nowoczesna sypialka 
do sprzedania u stolarza. Wól- 
czańska 91 m. 22, II podwórze. 

565-1 


. 


DOMEK murowany na peryferji w 
cenie do zł. 20,000 — kupię. Ofer- 
ty sub „Gotówka” do admin. ,„Gło- 
su Porannego". 531—3 


JGABINET męski, elegancki, w 
dobrym stanie, sprzedam , 

zyjnie. Wiadomość u dozorcy 
Piotrkowska 82, 044-1 


WILCZKI rasowe do sprzedania. 
Śródmiejska 39, (Nowo+Oegielnia- 
na 7), front 2 piętro m. 11, 551 


oka- 


— polowa za | FE 


telefon 


166-71 


deseniowych oraz 


DETAL. 


Na sezon wiosenny 


skład ńasz obficie został zao- 
patrzony w ostatnie nowości 


Pleszcze damskie, 
ostatnie nowośsi 
Suknie damskie, 


118.—, 88.—, 58.— 


wełniane i jedwabne 85—, 57,—, 39.—, 28.— 


Palta męskie, 
I kamgamowe 
Garnitury męskie, 


Spodnie męskie, 


90,—, 85,—, 75,—, 57.— 


I straqch- i kamg. 85—, 75.—, 69.—, 48.— 


I strajch- i kamg. 32.—, 28.—, 20.—, 16.— 


Mundurki uczniowskie, palta, ubranka i spodnie 
chłopięce, golfy, paletka i suknie dziewczęce 
po cenach najniższych. 


Pończochy i skarpetki znanej 
jakości f-my Eisert i Schwei- 
kert po cenach fabrycznych. 


Obuwia damskie, męskie i 
dziegięce tmy A. Heine 
po cenach reklamowych. 


Bielizna damska i męska, krawaty, kołnierze, szelki, 
kołdry, pledy, firanki, ręczniki, bielizna trykotowa 
it. p. po cenach konkurencyjnych. 


Ceny we wszystkieh oddziałach zostały do 50% zniżone 


i klijentela nasza jest w stania za mały pieniądz obii- 


cie zaopatrzyć się na święta w dobry towar. 


Prosimy zwrócić uwagę na okna wystawowe i ceny f-my. 


Nowoczesne farbowania 
włosów przez zwykłe mycie 


(r. enf-lenna-Shampoonen 


10 kolorów 


od jasnega blond do czarnego, w tem 
modne kolory: złoto blond, tycjan 
i mnhoń., Wszędzie do nabye.s. 
Kto chce mieć piękne włosy, niech 
nadeśle 2.— zł, w znaczkach i poda 
kolor. 


Gen. Przedst. na Polskę: 


FL. Bogacz, Bydgoszcz, Dworcowa 14, 


Do trwałego farbowania brwi i rzęs 
polesam „Maja”, do odbarwienia lub 
pojaśnienta włosów „Rose-Henna”. 


SAMOCHODY 

i motoeykle używane. Kupno. 
Sprzedaż, Komie. Zamiana. 

Auto-Agencja, Gdańska Nr. 82, 

tel. 189-38. 588—19 


MEBLEI 
modne i starożytne, dobre 
a tanie nabyć można tylko 
u A. Wajcmana, ul. Sien- 
kiewicza 23, tel. 1891-00 m. 
prywatne przy sklepie. 
Uwaga: Kupuję używane 
moble, dyweny, maszyny 
do szycia i do pisania, fu- 
tra i garderobę. 3537 


MOTOCYKLE naprawia, części 
dorabia, cylindry szlifuje. Zakład 


ślusarsko-mechaniczny 8. Do 
miniak, Piotrkowska 116. 
' 3603—9 


CEGLARSKA PRASA ślimako- 
wa o wydajności 1200 szt. na 
godz. nowa do sprzedania. Wiad. 
Łódź, Senatorska 22, 936-3 


| e 


| 


JUZ Rozner, Snadkok. 


Łódź, Piotrkowska 98. 


Do akt, Nr. 285/82 
Osłoszenie, 

Komornik Sądu Grodakiego w Do- 
dzi, rewiru 2, zamiosukały w Łodzi, 
przy ul. Gdańskiej 38 na zasadzie 
art, 1030 U. P. O. ogłasaa, że w dn. 
24-go marca 1932 r od godz. 10r. 
w Łodzi, przy ul. Rokicińskiej 5% 
odbędzie alq apraedań z prnotorgu 
publicznego ruchomości należących do 
firmy „Adolf Wagner i S-ka” i skla- 
dających się z pianina i mebli osza- 

cowanych na sumą Zł. 1500— 

Łódź, dn. 29.2.32 r, 

Komornik F. Harasimowicz 


POCO śpicie na słomie, gdy od 
5 złotych tygodniowo możecie 
dostać materace, otomany, tap- 
czany i krzesła. Setki klijentów 
przekonało się już, iż w firmie 
P. Wajs, Łódź, Sionkiewiczą 18 
jest najmocniejsza i najsolidniej- 
sza robota, przekonaj się zatem 
też osobiście i zwróć się tylko 
do firmy: P. Wajs, Sienkiewi: 
cza 18, 15-4 


PRZYJMĘ 
lub kesjerki. 
pod „Młoda i rzetelna” 


posadę  biuralistki 
Łaskawe oferty 


POTRZEBNA gospodyni do star- 
szego samotnego pana. Wymagana 
dobra kuchnia i świadectwa lep- 
szych domów, Wiadomość w admi- 
m.stracji „Głosu Porannego” pod 
„L. 22561". 543—1 
POSZUKUJE się pracownie do ro- 
boty point-lace. Piotrkowska 90 
m. 2 567—1 


Nr. 73 


13 I[.— „GŁOS PORANNY” — 1932 


, Nadszedł wielki transport 


SOW 


SREBRNYCH 


UWAGA: Przyjmuje się płaszcze futrzaue 
i futra męskie na obstalunek. 


SKŁAD 
KUTER 


oryginalne kanadyjskie w CENIE 330.- zł! 


i polecam na sezon wiosenny i letni wszelkiego rodzaju futra 


po cenach konkurencyjnych!! 


HAJMAN TUROBINER ” 


OTRKOWSKA 


TELEFON 190-24, 


SALON 
Mó BB pi 


„ii BELLE $AI$ON" 


PIOTRKOWSKA 98. 


Telefon 107-21. 


warowym p. 
Roznera) 
poleca 


(w domu to- wielki wybór modeli zagranicznych kopi i własne kreacie 
E RET TEE WT YTY O TZP KET TU TTTTZ EA 


CENY BARDZO UMIARKOWANE. 


CC OOT ZADAC Z Z — 2 ł 
E Różne | 
BACZNOŚĆ! 

Uwaga! Ne, 47 - Kilińskiego - 
Nr. 41. Tanio. Tapicor i dekora- 
tor. Majster dyplomowany i ce- 
chowy; przez minisetorstwo za- 
twierdzony w roku 1905-ym, 
Przyjmuje ważelkie tapicerskie 
i dokoracyjne roboty i reparacje 
po bardzo niskich cenach. Uwa- 
ga: Proszę mnia zawiadomić li- 
stownie. 8. Karabanow, 47 Ki- 
lińskiego 41. Mistrz dyplomo- 
wany i cechowy. ob 1 
POŻYCZKI na nieruchomości. 
położone w obrębie Łodzi, 20— 
30—50—70 tysięcy złotych po- 
szukuje Biuro „POÓLRUCH” Al. 
Kościuszki 27 tel 141-01, 132-01 


BIELIZNĘ damską i męską wyko- 
nuje solidnie i tacjio Ela Klige- 
równa, Zielony Rynek 6, m. 18. 


SPÓLNIK do kupna domu z li- 
cytacji w Łodzi, przy bardzo 
ruchliwej ulicy w centrum, po- 
trzebny, oferty pod „40.000 zł. 
gotówką”. 


ADMINISTRACJĘ domów przyj- 
muje siła pierwszorzędna, wy 
kwalifikowana administracyjnie 
i sądownie. Łaskawe oferty do 
adm. „(Głosu Porannego* -sub. 
M: GA: dż 


35 WARSZTATÓW 36- i 44 cal 
kolorówki i gładkie do wydzierża: 
wienią na lon. Oferty do „Głosu 
Porannego” pod „Foważny re- 
flektant'. 


+ 


WSPÓLNIK z kapitałem 10,009 zł. 
do nowoczesnej piekarni i cukierni 
poszukiwany, lokal: ul. Piotrkow: 
ska, wynajęty, fachowość nieko- 
jięczna. Gwarancja pierwszorzęd- 
na. Oferty pod „Pewny zysk”, 


POSZUKUJĘ znajomości z ładną, 
wysoką i zgrabną, natomiast mło- 
dą i skromną panią do lat 22, któ 
rej zależy na dyskrecji. Dorywcza 
pomoc materjalna nie wykluczona, 
dyskrecja. (zapewniona. Nieamoni- 
niowe oferty pod Wł. Sowiński, Po- 
ste Restante, Łódź nr. 1.  550—1 
WYWIADOWCA prywatny: spra- 
wy osobiste, handlowe, fabryczne, 
dyskretnie. Zgłoszenia: Łódź, 
skrzynka 435. 547—1 


— — m e, eya BR MJ 


CZYSZCZĘ: Sufity, tapety i ściany 
malowane suchym  sposcbem, nie 
kurząc, po bardzo niskich cenach. 
Szefner, Sienkiewicza 102, im. 11, 
tel. 126-68, 553—1 
TŁUMACZ przysięgły przy sądzie 
okręgowym łódzkim  Silberschiitz 
przyjmuje wszelkie tłumaczenia. 
Zakatna 80 m. 11. 560 


PRACOWNIA sukien. Ceny niskie. 
Południowa 4 m. 18. 557—1 


FOTOGRAFUJCIE SIĘ w Za- 
kładzie Fotograficznym „Salon 
d'Art". 6 pocztówek artystycznie 
wykonanych od 4 zł. Konstan- 
tynowska 2. 076—5 


|PIERWSZORZĘDNY 


Mieszkaniowe Centralne Ogrzewanie 


DAJE: 


Niezależność i wy- 
godę, do 40%; osz- 
czędności na opale. 


Stosować można do 
wszystkich nowych 
i etarych domów, 
gdyż nie wymaga- 
ją piwnic. 


Koszt instalacji nie większy niż pieców kaflowyc: 
Zakładają wszyscy koncesjonow ni instalatorzy. 
W Polsce czynnych ponad 2000 instalacji ESWU. 


dl. WEIGT I S-ka w Łodzi, 


Senatorska 22. 


ZA TRAFNE przepowiednie du-, 4 — 5-POKOJOWE mieszkanie w 


żo podziękowań i uznanie zdo- 
była słynna Chiromantka z Ga- 
licji Andrzeja 32-11. $ 


25 — 40 TYS. ZŁP. poszukuję na 
I nr. hipoteki. Procent od umowy. 
Oferty sub „J. K.. 530—3 


DYWANY perskie krajowe recz- 
ne i maszynowe reperuje artystycz 
nie H. Milgrom, Kilińskiego 18, 
m. 10, 390—4 


— 


damski 
zakład krawiecki M. ROSEN- 
OWAJG ul. Piłsudskiego nr. 40 
poleca na sezon wiosenny mo" 
dele paryskie. Za kostjum 40 
zł, za palto 30 zł, Wykonanie 
solidne. 576—1 


2 POKOJE umeblowane na binrJ 
vis a vis poczty do wynajęcia. 
Przejazd 19, m. 15, front, I p. 


3 POKOJE umeblowane w willi, 
w ogrodzie do vdnajęcia. Gdań 
ska 94, od 8 do 8. 


LOKAL fabryczny 500 — 600 m. 
kw. parter lub I piętro, możliwie 
ze składem na wyroby trykotowe 
w okolicy nl. Północnej poszukiw: 
ny. Oferty pod „Lokal fabryczny” 


1—2—3 ładnie umeblowane poko- 
je, łazienka, telefon, wejście nie- 
krępujące do wynajęcia od zaraz. 
Zachodnia 57, m. 4, front, 3 pię- 
tro, od 3 do 5. 
PIĘKNY pokój frontowy, lub dwa 
słoneczne, świeżo odnowione, wej- 
ście z korytarza, odnajme małżeń- 
stwu, z używalnością kuchni i wy 
gód. Żeromskiego 77, m. 7 w godz. 
1—12 i 2—5. 

ELEGANCKI pokój umeblowa- 
ny, centralne ogrzewanie, tele- 
fon, winda, ew. z utrzymaniem, 
do yynajgcia, Piotrkowska. 175, 
m. 8, 


śródmieściu, nie wyżej drugiego 

piętra poszukiwane. Łaskawe ofer- 

ty do „Głosu Porannego” pod 
ZS” 


POKÓJ umeblowany s pościelą 
wynajmę tanio panu. Piramowicza 
nr. 5, m. 7, front, I piętro ad 3,30. 
KILIŃSKIEGO 105, m. 84, poprz. 
II p. wynajmę pokój umeblowany 
osobie pojedyńczej tanio. 

POKÓJ umeblowany ew. z ntrzy- 
maniem tanio odnajmę. Al. I Maja 
5, m. 4, front, I piętro. 


PIĘKNY pokój umeblowany tanio 
odnajmę. Śródmiejska 27, m. 7. 

——N—NNFL—LLeeL ZN 
DUŻY pokój parterowy, na biuro, 
biurowe urządzenie, maszyna do 
pisania, telefon do odnajęcia. Po 
łudniowa 42, m. 17, prawy parter. 


3 — 4 - POKOJOWE komfortowe 
mieszkania poszukiwane. Oferty 
do admin. „Głosu sub „Frantowe” 


DWUOKIENNY frontowy po- 
kój odnaimę solidnemn panu. 
Karola 18, m. 10. 


MIŁY, ciepły pokój umeblowany 
centr. ogrzewanie,  pojedyńczej, 
kulturalnej osobie odnajme. Piotr- 
kowska 56, m. 8. winda. W godz. 
2—83 
ELEGANCKI pokoik numeblo- 
wany tanio odnajmę. Śródmiej- 
ska 32 m. 16. 


DO WYNAJĘCIA jeden duży 
drugi mniejszy pokój z pocze- 
kalnią, bez mebli. na biuro oraz 
rokój umeblowany od 1 marca. 
przy ul. Piotrkowskiej 97 m. 6, 
od 12 — 18-ej, 


POSZUKIWANE 2 — 8 pokojowe 
mieszkanie, niedaleko centrum, z 
wygodami. Oferty do admin. sub 
„Od 1 kwietnia”, 


ZŁ. 50.— pokój umeblowany ew. 
częściowo umeblowany  odnajmę. 
UL. Śródmiejska 29, m. 6. 


SYPIALNY pokój umeblowany, 
bardzo ładny, słoneczny, frontowy, 
cw, z całodziennem utrzymaniem 
odnajmę od 15 marca małżeństwu. 
Majsterowa, Gdańska 31a, front, 3 
piętro, m. 9. 


JEDEN ew. 2 komfortowo ume- 
blowane pokoje z telefonem, od- 
najmę małżeństwu lub osobom 


||pojedyńczym, Południowa 24 


prawy front, II piętro, m. 4. 


d—— — 


POKÓJ (lub dwa) elegancko ume- 
blowany lub bez mebli, ciepły, sło- 
neczny, front I piętro, z niekrępu- 
jącem wejściem, również odpo- 
wiednie dla lekarza lub adwoka- 
ta, do wynajęcia zaraz. Kopernika 
19, m. 4 od 9 dv 12 rano. 
POKÓJ ładnie umeblowany, wszel 
kie wygody, telefon z utrzyma- 
niem lub bez odnajmę. Nawrot 2, 
m. 31, front II piętro, 3 brama. 


POKÓJ z telefonem, centralne o- 
grzewanie, wszelkie wygody, front 
I piętro do wynajęcia. Radwańska 
4, m. 4, tl. 181-92, w godz. 5 — 7. 
LOKAL handlowy przy ul. Piotr- 
kowskiej poszukiwany. Oferty do 
„Głosu” pod „Parterowe”. 

MAGAZYN obszerny do wy 
dzierżawienia. Piotrkowska 199 


Goldberg. 

i PRZ 
WIĘKSZY lub mniejszy pokój 
umeblowany, zł 50 lub 40 z 
atrzymaniem lub bez, wejście 
niekrępujące do wynajęcia. Orla 
23, m. 22, l-sze piętro, telefon 
181-78. 
UL. NOWOMIEJSKA 'w dalszyc. 
Lumerach poszukiwane 3 — 4-no: 
kojowe frontowe mieszkanie. Ofer- 
ty do „Głosu Porannego” pod „Le- 
karz”. 
ELEGANCKI pokój z niekrępują- 
cem wejściem, korzystanie z kąpie- 
li i telefonu odnajmę tanio. Al. 1 
Maja 14 m. 5. 


= 


Z KLATKI schodowej pokoju po- 
szukuje solidny, wypłacalny mło- 
dy człowiek. Oferty do „admin. 
„Głosu” sub „Na stanowisku”, 


DO WYNAJĘCIA obszerny lokal 
na 1-em piętrze, front, przy ul. 
Piotrkowskiej 90, nadający się na 
biuro, skład hurtowy, lub konfek- 
cję. Wiadomość w magazynie „Se- 
terja", Piotrkowska 90, tel. 208-36 


4-POKOJOWE mieszkania z wszel- 
kiemi wygodami, I, II piętro, «el. 
Piotrkowska 3,600 zł, luksusowe 
pałacowe 4,500 zł, przy PIL. Da- 
browskiego 3600 zł, Napiórkow- 
skiego 2400 zł, Wierzbowa 4060 
zł, bez odstępnego za roczne ko- 
morne poleca biuro „Lokum”, ul. 
Piotrkowska 62, front, II piętro, 
tel. 166-15, 


MIESZKANIE, składające się z jed 
nego pokojn o 2 oknach do wyna- 
jęcia. Ul, Wodna 38 m. 28 527 


MIESZKANIA 4 — 5 pokojowe, 
lokale, sklepy oraz pokoje umeblo- 
wane z klatki schodowej za komor 
ne miesięczne poleca biuro „Ge- 
guz”, Piotrkowska 81, tel. 105-39. 
ZA KOMORNE miesięczne zł. 140 
3-pokojowe mieszkanie, łazienka, 
wygoda, ulice Śródmiejska i Al. 
Kościuszki poleca biuro „Geguz”, 
Piotrkowska 81, tel, 105-39. 


ZA KOMORNE miesięczne zł. 125 
-pokojowe mieszkanie, łazienka, 
wygoda, służbowy, I piętro, ul. 
Pomorska i inne poleca biuro „„Ge- 
guz”, Piotrkowska 81 tel. 105-39. 


BALKONOWY frontowy duży sło- 
neczny umeblowany pokój do wy- 
najęcią. Ul. Gdańska 20, II piętro, 
m. 11, 546—2 
ŁADNY pokój z meblami lub bez 
przy inteligentnej rodzinie do wy- 
najęcia. Gdańska 27, I piętro, 
front, m. 6. 552—2 


ELEGANCKO umeblowany pokój 
oddzielne wejscie, front, pierwsze 
piętro, do wynajęcia. Zamenhofa 
nr. 6, m. 7. o 
UMEBLOWANY pokój do od- 
dania, słoneczny, frontowy, z 
wygodami, Nawrot 38a, I piętro 
m. 6. 559--1 


BEZ ODSTĘPNEGO mieszkanie 
4 pokojowe z wygodami do 
odnajęcia. Wólezańska 23, Do- 
zorca wskaże. 995—2 


PIĘKNIE umeblowany pokój fron- 
towy, pierwsze piętro, telefon do 
wynajęcia. Piotrkowska 128, m. 2. 
5343 
SALE fabryczne na I piętrze z siłą 
i ogrzewaniem ze znajdującym się 
kablem sieci elektrycznej w podwó 
Tzu, natychmiast do wydzierżawie- 
nia. Wiadomość na miejscu przy 
ul. Długosza 43 lub telefon 140-33, 
Tamże ogród owocowy i warzyw- 
ny ze stawem do wydzierżawienia, 


558—1 
Do akt. Do akt. 
Nr. 3214 1930 r. Nr. E. 4371—32 
Ogłoszenie | Ogłoszenie. 
Komornik Sądu Komornik Badu 
Grodzkiego Grodskiego 
w Łodsi rewiru | w Łodsi, rewiru 6 


5-go za- 
mieszkały w Łodzi 
przy ul. 
11 Listopada 51 
na zasadzie art. 


zam, w Łodzi 


przy ul, 
Narutowicza 10 

DA ZAEA” 
dzie art. 1080 U, 


1050 U. P. C. P. O. ogł ź 
ogłasza, że w dn. w dn. ai 
23 marca 21 kwietnia 
1952 r. od godz. | 1982 roku, od go- 

10 rana 


dziny 10-ej rano, 
w Łodsi, przy ul, 
Fiłaudskiego 72 
odbędzie się 
sprzedaż s% pree- 


w Łodsi, przy ul. 
Narutowicza 9 
odbędale się sprze 

dat z przetargu 


publicznego targu publiesnego 

ruchomości, ruchomości 
należących. do. należących do 
firmy „Kgiński Dawida 

i Liberman“ Krenic kiego 


i składających się 
z 20)-tu sstuk to- 
waru welnianego 


i składających się 
z mebli i maszy- 
ny do szycia firmy 


na damskie „Singer* 
płaszcze OsEGóoWBNych na 
oszacowan go Naj sumę zł. 740.— 
sumę zł. 5400.— | Łódz, 10.3.1932 r. 
taas, rf 32 Komornik 
i 
PM. Kulak (-) Leon Wąsowski 


RG 


13.1 — .GUOS PORANNY" — 1932 


UMEBLOWANY 


76, róg Narutowicza. Dozorca 


wskaże. 


— 


DUŻY wybór mieszkań BEZ 
ODSTĘPNEGO, pokoi ume- 
blowanych od 30.- zł., skie- 
pów, lokali biurowych i fa- 
brycznych na dogodnych 
warunkach — poleca Biuro 


„ALFA, Piotrkowska 73, 
tel. 217-16. 4068—1 


ZAMIANY mieszkań większych 
na mniejsze i odwrotnie uskutecz- 
nia najszybciej i najkorzystniej bin 
ro „Lokum“, Piotrkowska 62, frónt 
II piętro, telefon 166-15, 


Z KLATKI schodowej, pokoje u- 
meblowane z wszelkiemi wygoda- 
mi I, IT piętro za komorne miesięcz 
ne od 30 zł. poleca biuro „Lokurm” 
Piotrkowska 62, front, 
telefon 166-15. 


II piętro, 


6, 7, 8-POKOJOWE mieszkania z 
wszelkiemi wygodami luksusowe, 
komfort. I, IL piętro w centrum po 
leca biuro „Lokum” Piotrkowska 
62, front, II piętro, telefon 166-15. 


5-POKOJOWE mieszkania, z 
wszełkiemi wygodami, li II pię 


tro, komorne kwartalne 
ul. Piramowicza , 500 zł. 
„ Zawadzka 460 i 550-4 
„ Piotrkowska 470 i 600 , 
„ Śródmiejska 580 „ 
a Kilińskiego (luksus.) 600 „ 
„ Bkwerowa 630 , 
i wiele innych w centrum mia- 
sta poleca Biaro „Lokum“, 


Piotrkowska 62, front, II piętro, 
tel. 166-15, 


4-POROJOWE mieszkania z 
wszelkiemi wygodami [i lI pię- 


tro. komorne kwartalne 
ul. Orla | 280 zł. 
„ Mielczarskiego 312 „ 
„ Śródmiejska 400 i 450 „ 
„ Wólczańska 400 „ 
„ Narutowicza 276 i 400 „ 
„ Piotrkowska  400i 450 „ 
„ quljusza 450 a 
w Sienkiewicza 440 , 
„ Zeromskiego 400 „ 
„ Gdańska 430 y 
i wiele innych we wszystkich 


dzielnicach miesta, poleca biuro 
„Lokum“, ul. Piotrkowska 62, 
front, IL piętro, telefon 166-15, 


3-POKOJOWE mieszkania 
wszalkiemi wygodami, 
komorne kwartalne 


z 


ul. Piotrkowska (luksus.) 532 zł. 
„ Narutowicza (luksus.) 466 „ 
„ Piotrkowska 400 y 
„ Cegielniana 305 „ 
„ Zakątna 286 „, 
„ Orla 240 p, 
„ Śródmiejska 280 ,, 
„ Zachodnia 275 „p 
„ Juljusza 297 p 
„ Wólczańska 299 ,, 
„ Zeromskiego 300 ,, 
Poleca biuro „Lokum“ Piotr 
kowska 62, front, II piętro, 


telefon 1660-15. 


5.POKOJOWE mieszkania, I i 


IL piętro, _ komorne kwartalne 
ul. Limanowskiego 80 zł. 
„  Wolborska 100 „ 
„ Andrzeja 138 , 
„ Gdańska 163 , 
„ Pomorska 159 „ 
„Kilińskiego 166 „, 
„ Piłsudskiego 166 4 
„ Narutowicza 168 „ 
„ Radwańska 169 , 
„ 6 Sierpnia 169 , 
„ Piotrkowska 198 „ 


oleca biuro „Lokum“, Piotr- 
towska 62, front, LI piętro, te- 
efon 166-15. 


Peemamierafa | 


4Qqroezy. 2 pruesy a poGatewa W 


pokój w elegan- 
ctkim domu, w śródmieściu do wy- 
najęcia dla pana. Telefon, centr. 
ogrzewanie, winda, Piłsudskiego 


miesiączna „Głosu Porannego” ze wszystkiemi dö- 
datkami wynosi w kodsi m. 400, ża odnoszenia — 
Iweju — s. (= zamranicą — zł 9. 


11.POKOJOWE, pokoje z kuchnią, 


na bardzo dogodnych warunkach w 
różnych punktach miasta, poleca 
biuro „Lokum*, Piotrkowska 62, 
front, II p. tel. 166-15. 


I piętro, ul. Piotrkowska za komor- 
ne miesięczne poleca biuro „Lo- 


kum”, Piotrkowska 62, front, II p. | 


telefon 166-15. 


miarów, budynki na składy, gara- 
że, warsztaty poleca biuro „Lo- 
kum” Piotrkowska 62, front, II P, 
telefon 166-15. 


SKLEPY przy ul. Piotrkowskiej 
z1 —- 2 wystaw. okna, resturacyj- 
ne, eukiernie, spożywczo - kolonjal 
ne, galanterja, fryzjerskie, masar- 
nie, składy apteczne we wszyst 
kich kierunkach miasta poleca bit 
re „Lokum” Piotrkowska 62, fr 
TI piętro, telefon, 166-15. 


10005 
MIESZKAŃ, & OKALI 
SKLEFÓW 


WE WSZYSTKICH _DZIELNI- 
CACH MIASTA 


od najtańszych do najbardziej 
komfortowych 


PRZESZŁA 


600 
POKOJÓW UMEBLOWANYCH 
z klatki schodowej poleca 


JEDYNE yganizasyjnym BIURO 


organizacyjnym 
w ŁODZI 


„POLRUCH'" 
Al. Kościuszki 27, front, parter 


Tel. 141 03, 132-01 | i 


PANU na dobrem stanowisku 
odnajmę umeblowany pokój. 
Wszelkie wygody. Piotrkowska 


67, prawa oficyna, m. 10. 
575—2 


= 


ODNAJMĘ lub oddam 2 pokoje, 
kuchnia, wygody, śródmieście, ko- 
morne niedrogie. Wiadomość tele- 
fonicznie 172-64 od 9 do 12. Tam- 
że sprzedam stół duży krawiecki. 

569-1 


POKÓJ ładnie umeblowany, miły 
odnajmę inteligentnej osobie. Śród 
miejska 28 m. 10, I piętro. - 
527—1 


1—2 ELEGANCKO umcblowa- 
ne pokoje z wszełkim komfor- 
tem, front I p, centrum Piotr- 
kowskiej, do oddania. Wiado- 
mość: telefon 217-48. 561-1 


GOSPODARKI większe i mniej 
sze z zabudowaniami, z inwen- 
tarzeia żywym i martwym po- 
kea: Biuro „Połruch*, Al. Ko- 
ściuszki 27, tel. 141-01, 132-01. 


DOMY, DOMKI małe w Alə- 
ksandrowie, Konstantynowie, Zduń 
skiej Woli, Ozorkowie, w Poddębi- 
cach, Łasku, Żakowicach, Brzezł 
nach, Chojnach, wsi Kały, Tuszyn- 
ku, Zgierzu poleca biuro „Polruch” 


30 MÓRG ziemi w całości lub po- 
dzielone, nadające się na letnisko, 
sanatorjum, stawy, lasy, teren gó- 
rzysty, koło Stawek gm. Rąbień 
poleca biuro „Polruch”. L. 1518 


-w 


PLAC 2200 m. kw. po 3 zł. 50 gr. 
za mtr. kw. w Poddębiu poleca bia 
ro „Polruch”. L. 1545 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 


Redaktor: Eugenjusz Kronman. 


LOKALE handlowe, biurówe, front |Ę 


LOKALE fabryczne, wszelkich roz i 


Za wydawnictwo „Paŝa“, Wydawnicza ap. z ogr, odp.: Eugeniusz Kronman, 


Sfowarzyszenie Komiwojażerów £. ©. HE. P. — 


Najmiższe 


we wszystkich nasz 
zaopatrzonych działach. 


GENY PRZEDŚWIĄTEGZNE 


ch bogato 


Dla przykładu podajemy 


e ceny 
eleg. damska Koszuła dzienna 5.60 


z nansugu z haft. Toledo 


wytw. męska koszula 


z 2 kołn. w eleg. deseniach 


j 


PRZY 


ROKICIŃNSKA 54: 


PENSJONAT, składający sią z 2 
budynków piętrowych, 24 ubikacje 
umeblowane, kuchnia, werandy, w 
Inowrocławiu do wydzierżawienia 
ewentualnie spólniczka do prowa- 
dzenia poszukiwana, poleca biuro 
„Polruch”. L, 1512 


30 MÓRG ziemi  żytnio = kartofl. 
bez zabudowań po 600 zł. morga 
4% mórg lasu sosnowego, część olszy 
ny do 50 - letniej po 1500 zł. za 
morgę w pow. łęczyckim poleca biu 
ro „Polruch”. AR L. 1518 
PARCELACJA 60 ha. lasu w pobli 
żu wielkiego majątku, parcele od 
2 — 6 ha. w cenie 3 do 5000 zł. za 
ha. — okolica zdrowa, górzysta = 
las cześciowo zagajnik, większa 
część 50) — 70-letnia sosna, nadajo 
ię na  Banatorjum, w okolicach 
Puczniewa, niedaleko od nowej li- 
nji Herby — Gdynia poleca biuro 
„Polruch”. h. 1603 


zł, 


12.50 


P. S. Pomimo ukończenia BIAŁEGO 
TYGODNIA ceny na płótna i znanej 


akości towary GDHM niepodwyższone. 


WIDZE WSK IEJ MANUFAKTURZE” S.A, 


" Dołazd Tramwajami 10i16 


W KOLUMNIE place 1850, 2700 
6425, 8000 metrów kw. oraz różne 
wille okazyjnie poleca Biuro „POL 
RUCH”, AL Kościuszki 27, tel. 
141-01, 132-01. _; 


| a a | OS E a L 
W ZGIERZU: PLACE pod budo- 
wę domów oraz ziemię orną w róż 
nych wielkościach i cenach, domy, 
domki poleca biuro „Pólruch”. 


WILLE w Głownie, Żakowicach, 
w Poddębiu, Rogowie, Kałach., A- 
delmówku, Wiśniowej Górze, w 


Kolumnie poleca Biuro „POL- 
RUCH» 


W RUDZIE PABJANICRIEJ 
Domy, wille, place w różnych 
Jake i korzystne kupna po- 
eca Biuro „POLRUOH”. 


DZIERŻAWY gruntów, większe 
i mniejsze obszary poszukuje biuro 
„Polruch”, Łódź, AL kościuszki 27. 


T| glasra, że w dniu 


Wielki Bal Jubileuszowy 


Moe atrakcyj i niespodzianek. —Bufet tani. —Dwie orkiestry. — Bilety w cenie 5 zł. do nabycia w kancelarji Stowarzyszenia, 


Nr. 78 


Z okazji 25-letniego awegó istnienia urządza w sobotę 19 mar- 
ca r. b, o g. 22 w lokalach własnych Sienkiewicza 3/5 


akt. 


LECZNICA SE wow. 


LEKARZY 
SPECJALISTÓW 
PIOTRKOWSKA 45. 


Gabinet elektro - 
światłoleczniczy. 
Roentgen, Anolizy 


Operacje. Opatrun- 


hl. Wizyty na mia- 
sto. Gabinet den- 
tystyczny, 


Dr. Itelson 

„ Jelenkiewicz 

Spiro 

„ Uryson 

„ Halborn 

„ Mandelsowa 

. Eljasberg 

. Neuman 

„ Wajs 

Dr. Wajnbergówa 
r. Gotlib 

Dr. Hamet 


= | Dr. Mazur 


Dr. Lipski 

Dr. Łagunowski 
Dr. Żurkówski 
Lek. Dent. Halper- 


nowa 
Lek. Dent. Geco- 
wowa 


na zasadsiė àrt. 
1080 U. P. C. 6- 


22 marca 
1932 r. 
ód godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. 
Miljonowej 37 
odbędzie się 
*nrzedaź z prze- 
łargu publicznego 
ruchomości, nale- 


è kasy ogniotrwa- 
łe 


oBżncowihej na 
sumę Zł. 510.— 


Łódź, d. 8.3.38 v. 
Komornik 
(-) L. Naborowski 
| 0 „RADO EJ 


swetrowe i. ręka- 
wicznicze reno- 
mowanych fabryk 
sprzedaje ze skła- 


Ogłoszenie 


Komornik Sądu 
drodzkiego 
w Łodzi 
rewiru 6 
samiesskały 
w Łodzi pray ul. 
Narutowicza 10 na 
zasadzie art, 1050 
UPC. ogłaszh, të 
31 kwietnia 
1952 r. o godz. 10 
rano w 
Łodsi przy ul. 
Piłsudskiego 72 
odbędzie się 
sprzedaż z prze- 
targu publicznego 
jeże! nale- 
cych do 
Dawida 
Krenickiego 
i składających się 
z pianina firmy 
„Rónńisch* 
OStKCOWANOŚO NA 
sumę zł. 750,— 
Łódź, 10.3,32 
Komornik 
(-) Leon Wąsowski 


eanan Do akt. 
Dò akt Nr. 357 | 32 
Nr. E. 434 | 38 Ogłoszenie. 
Komornik Sądu 
hę frezy * Grodzklego 
Sądu w Łodsi 
Grodzkiego ZR? 
w Łodei, rewiru 1 zamiesrkóły w 
zam, w Łodzi, przy ie „przy il 
ul. Głównej 17 łównaj 17, na 


aasadsie art. 1080 
Ust. Post Cyw. 
ogłacna, ġo w dh. 
22 marca 1932 
od godz. 10 rańo, 
w Łódni, pray ul 
Rzgowskiej 4 
odbędzie się sprze- 
daż przez lióytację 
ruchomości, nale- 


OSZAGOWANEGO NA 
SUMĄ zł, 1 80 
Łódś, 3332 r 

Romornik 
C) L. Naborowski 


KQUACITE 5U 
z. GARAK 


E 


du fabrycznego Pradw (ars 
wyjątkówo tanio 10C0/6-wa rioś ¿ 
gortait Dostać „e $ 
feinhauer, Ĉe- Baz w apta 


gielniana 37, lewa 
ofleyna, 2 wejście 
3 piętro. 


Telefon 164-54. 


kach, składach 
aptecznych i 
optycznych. 


ETYCE AR A TZT T EE FIE TRE AYO E 
m Skład Blachy Miedzianej i Różnych Metali 


włacdcysiaw RATNER 


Łódź, ul. Sienkiewicza Nr. 29. 
Poleca W. P. P. ze swego składu: 


BLACHY) miedziase, mosiężne, alpakowe (neusilbrowe), ołowiana i aluminiowe 

i TAŚMY) (gładkie i deseniowe) normalnych wymiarów wszelkiej grobości. 

RURY, PRĘTY, SZYNY i DRUTY miedziane i mosiężne oraz KOLBY miedziane. 

GYNĘ w blokach i prątkach, 

CYNK, OŁÓW, ANTYMON i ALUMINIUM hutnicze. 

METALE BIAŁE ŁOŻYSKOWE w blokach ð gwarantowanym stopie. 

WALCE DRUKARSKIE miedziane, PŁYTY do opalarki (3aengeplatten) miedziane, 

BLACHY MIEDZIANE wymiarowe i fasonowe oraz wszelkie inne metale dóstar- 

czam podług zamówień szybko z walecowni i hut krajowych i zagranicznych, 

ü a Jednocześnie komunikują W, P. P., że kupuję za gotówkę każdą 
WAJ ilosć ziomu (ermelcu) miedzianego. 


za wiersz milimetrowy 1-szpaltowy (strona 5 szpalt): |-sza Btrona 2 žl; Reklamy tekstam 

redakcyjnym zł. 1.50; w tekście: z zastrseżeniam miejsca na stronie od 3 do 7 włącznie 60 gr. 

bèz zastrzeżenia miejsca 50 gry nadesłane od strony B-ej do końen tekstu 40 gry nekrologi 40 gr. Zwyczajne 

(str. 10sspalt) 12 gr. Drobna 15 gr. sa wyraź, najmniejsza ogłoszenie m. 1.50, Poszukiwanić prac 10 gr. ża wy: 

raz, najmniejsze zł 1.20, 4 ad A zaręczynowe i zaślubinowe 12 sł, Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są 
Y 


o 500/ drożej, firm zagr. 10 Za ogł. tabalaryczne lub fantaz. dodatk. 50%, Ogł. dwukolor. o 50%, drożej 
W drukarni własnej Piotrkowska 101 


| Ogłoszenia 


SLOS PORANNY “S~ 


DODATEK SPOŁECZNO-LITERACKI 


Łódź, dn.13-go marca 


1932 roku. 


RAFAŁ LEN 


Państwowa nagroda literacka dla K. 


Państwową nagrode literac- 
ką otrzymuje się zasadniczo za 
pewne dzieło. Rozumie się jed- 
nak, że bierze się tu pod uwagę 
także osobę i ca ą twórczość li- 
terta. Zwykle oba te miemiki 
pokrywają się jakoś ze sobą. 
W roku bieżscym nagrodę tę 
oirzymał Karol Hubert Rostwo- 
rowski za utwór dramatyczny 
p. tyt. „Niespodzianka“, I trze- 
ba przyznać: setnie adznac”ć.- 
no tu poetę i jego dzieło. Nagra 
dza się tak, jak „nas“ stać. 
„Trudno — odpowie gremjum, 
rozdające nagrodę — wydoby* 


wać co rok genjusza, kiedy 
brak nawet talentów“, Ale w 


tym roku sprawa przybrała tak 
znamienny i fatalny charakter, 
że nie podobną kłaść tego wszy 
stkiego na kartę wyjątkowego 
pono dziś w literaturze „bezry 
bia“. Nia pomogą tu żadne po 
dobne argumenty, 


W zeszłym roku, kiedy tę sa- 
mą nagrodę otrzymał Jerzy Sza 
niawski, poeta zaświatów, obło 
ków, impresji i nastrojów, ©% 
wianych subtelnym dymem, ro- 
zumie się, najdroższych cygar, 
za swego podobnie eterycznego 
„Adwokata i róże“ — uderzyla 
już ta dziwaczna napozór nie- 
współmiermość. Z jednej stro« 
ny, groźna, coraz bardziej mę: 
cząca, obejmująca coraz szer- 
sze masy, rzeczywistość — z 
drugiej, odznaczenie i wydoby 
cie w ten sposób mna powierz- 
chnię, pisarza i utworu, jakmaj- 
bardziej, zdaje się, odległych od 
tej rzeczywistości 4 współcze- 
sności. 


Powtórzenie się jedńak tej 
historji i powtórzenie w sposób 
poprostu wyzywający — wy- 
raźnie demaskuje rolę i znacze- 
nie takiej nagrody i wyróżnie- 


nia. Kryje się tu bowiem najgo- 
retsze życzenie, a zarazem naj- 
surowszy rozkaz. Rozkaz klas 
kierujących, oficjalnych czynni 
ków (jaką jest bezwątpienia ko- 
misja przyznająca państwową 
nagrodę), skierowany do litera- 
tury. „Taka tylko jesteś mi jesz 
cze potrzebna! Taką literaturę 
będę nagradzać i popierać! Ta- 
ką więc masz być!" 

Nie można bowiem posądzać 
tu kogoś o nieświadome działa- 
nie. Przeciwnie, świadomie z 
cyniczną otwartością — wyra- 
żono tu swoje nastawienie i ten 
dencje w dziedzinie literatury. 
Po raz drugi — odznaczono 
podobłocznego, oderwanego od 
rzeczywistości pisarza, Po raz 
drugi — przedstawiciela kon- 
serwy i najezarniejszej reakcji, 
jednego z bohaterów ostatniego 
zjazdu pisarzy katolickich, na 
którym m. iv. tak stanowczo za 
protestowano przeciw nowej u- 
stawie inalżeńskiej  Nagrodzo- 
no zaufazego pisarza narodo- 
wej „opozycji. Na froncie kul- 
turalnym znikają jednak te ró- 
żnice. Przecież odznaczono 
najwyższą państwową odznaką 
literucką pisarza potrzehnego i 
zasłużonego čla państwa, A 
przytem pisarza, który calą swo 
ją twórczością, ideologją, pocho 
dzeniem należy do najbardziej 
zgniłych, najbardziej reakcyj- 
nych warstw, 

Bo jaką rolę odgrywa w lite- 
raturze Karol Hubert Rostwo- 
rowski i cz”m jest popisuwy je 
go numerek:  „Niespodzian- 
ka“? i g 

Restworowski wszedł do lite- 
ratury jeszcze dlugo przed woj- 
ną. W czasie największego roz- 
pasania epigonów i grafomań- 
skich naśladowców. „Młodej 


Z wystaw warszawskich 


Ksawery Dunikowski: Eneak dekoracyjny dla fasady Banku Go- 


spodarstwą 


Krajowega 


Polski“ — najbardziej niebez- 
pieczpych i zbanalizowanych 
wplywów zsgranicznego dekan 
detyzmu i rodzimej „przyby- 
szewszczyzny* w najgorszem 
wydaniu, 

W pierwszych więc „ogólno- 
ludzkich * — niemożliwie pate- 
tycznycu poezjach Rostworow- 
skiego, roi się od tak modnych 
wtedy „Lęków, Cudów, Pogar- 
dy“ — przez duże litery — nie 
brak cystern, władyków, zmę- 
czonych warg... 

Wspominamy te poezje — po 
nieważ ścisa ich zależność od 
chwilowej mody literackiej, ich 
sztuczność, symbalika, napuszo 
ność pozostają znamienne i dla 
calej późniejszej twórczości dra 


matycznej K. H. Rostworow- 
skiego. 

Po „Żeglarzach*,  „Echu”, 
„Bratnich  Dvszach*, pierw- 


szych sztukach teatralnych Ro- 
stworowskiego, które szybko 
i bez echa przeszły swego <zasu 
przez scenę krakowską — wy: 
stąpił Rostworowski z „Juda- 
szem* i „Maligulą'*. 

Nie będziemy tu wchodzili w 
szczegółową ocenę tych utwo- 
rów. Bezwątpienia są one napi 
sane. a wlelką kulturą i dużą 
znajomością sceny i zacięciem 
dramatyczneru. Nie o to jed 
nak idzie. Bo przy wszystkich 
zaletach i wartościach tych w 
tworów o jednem trzeba pamię 
tać. Są one doskonale niewspół 
czesne, obce dzisiejszej tematy: 
ce, formie, stosunkom społecz 
nym i kulturalnym. 
Ogólno-ludzkość tych utwo- 
rów nie przetrwała krótkiej na 
wet próby czasu. Patos, symbo- 
lika; „naga dusza“, z jej zbana- 
lizowaną, wyświechtaną g gbią 
wiecznych“ spraw. Zagadnie- 
nia „niezmiennej“ etyki, ' Li- 
tość, Ból, Cierpienie — znowu 
przez duże litery — nie mogą i 
nie znajdą dziś oddźwięku, am 
na senie, ani w czytaniu. 
Porównywano Rostworowskie- 
go z Wyspiańskim. Być może 
jest tu coś podobnego. (Przede- 


|wszystkiem w formie, w sposo- 


| 
| 


spoieczny 


bie wierszowania i t. p.j, Ale 
przecież Wyspiański przy całej 
swej symbolice, przy wszyst- 
kich dziwactwach treści i for- 
my był jednak żywym, czuj- 
nym pisarzem wielkich spraw. 
Satyrykiem politycznym w „We 


selu“ — politycznym myślicie- 


EIEEEI EPEE, "TIE SKASKTNY - "100 > 29 


Następny dodatck literacko - 
„Głosu Porannego“ 


będzie cakowicie poświęcony 


osobie i twórczości 


genjalnego 


pisarza, Goethego, którego 100- 


rocznica śmierci 


Ez 


przypada w 
22 marea r. b. 


i grody 


DDZIANKA, JAKICH MAŁO 


lem w „Wyzwoleniu”, który po 
trafił mówić już nie o Polsce 
niepodległej, ale o Polsce wiel- 
kiej pracy. A przytem — po- 
stawmy go na swojem miejscu 
— nawet Wyspiański należy da 
swojej epoki, a ostatnie próhw 
wskrzeszenia żo w stolicy, skoń 
czyły się naogół niepowadze- 
niem. 

Ogólno-ludzkość „Judasza“ i 
„Kaliguli“ — od lat już nie 
zmusia żadnego teatru w Pal- 
sce do pokazania tych utworów 
na scenie. 

Pokazano zato. i tu dochodzi 
my do powojennej twórczości 
Rostworowskiego oraz jego na- 
pokazano „Niesno- 
dziankę* i dalszy ciąg tego wi- 
dowiska p. t. „Przeprowadzka”. 

Pamiętamy przecież te ponu- 
ze chryje z łódzkiej sceny. 

Mord, siekiera, rabunek, no- 
wikłanie i komplikacje rodzinne 
osnute na prawdziwem tle, więc 
gwarancja prawdy psychologicz 
liej i odpowiedniej sensacji. 

Gest w psychologji a la Do- 
stojewski, życie z perspektywy 
wykolejeńców, zbrodniarzy, de- 
generatów, wyrzutków i... hra- 
biów, i znowu wieczne, nieprze- 
mijające cechy ludzkości == 
rhciwość, Żądza pieniędzy. Za- 


wiść (rozumie się przez duże 
litery). 
Każdy, kto przypomni sobie 


dziś te sztuki. zdziwi się. „Jakże 
— więc tu niby załamuje się 
dzisiejsza rzeczywistość *?! 
Niechże się iednak zbyt długo 
nie dziwi. 

Nagredzenie takiej literatury 
i takiego pisarza, to tylko pra- 
gnienie takiego właśnie, na- 
wskroś niezgodnego z prawdą 
-— załamania się rzeczywisto- 


ści w sztuce. To tylko sztuką 
fałszująca rzeczywistość, od- 
wracająca uwagę. Nie żywa, 
walcząca literatura szerokich 
mas, z ich zagadnieniami so- 
cjalnemi, nowemi ideami i za- 
daniami. Yo najgorszy rodzaj li 
teratury mieszczańskiej — płyt 
ti dekadentyzm, „fin de siecle“, 
Dawno i szybko przebrzmiałe u 
twory wraz ze swoją epoką, któ 
rą nie już nie wróci do życia. 

Mimo i wbrew nagrodom i 
udznaczeniom, 


A jeszcze na zakończenie. Na 
grodzuńo dramaturga — ale 
przecież także arlystę, myślicie 
lą, człowieka, który wypowiada 
się również w wierszach.  O- 
bwórziay ostatni tom wierszy 
K. H. Rostworowskiego p. tyt. 
„Zygzski*. Na str. 9-ej taka oto 


perła: „Była sobie Krowa 
(wciąż jeszcze przez duże K) 
wystawowa. Dojna, dostojna, 


æ ma u pyska, nie za wyso- 
ka, nie za niska“, a z tego taka 
tn wypływa sedłencja; „bo na 
tym świecie, sby wyjść na swo- 
iem, trzeba pogodzić się uawet 
z unojem, i trzeba z krową, któ 
ra nawet bodzie, żyć w znojnej, 
gnojnej, ale dójnej zaodzieś, 

Oto nauki moralne ortatnich 
ufwarów, laureata państwowej 
aagrady. 

Oto, co pisarz zaszczycony naj 
wyższą odznaką literacką pań- 
stwa, może powiedzieć o współ- 
czesności. 

Gito literatura nagradzana j 
iaka ma byćl 

Warte. doprawdy, zastamo- 
wić się nad tem, pamiętając, że 
to nie przypadek,. nie brak ta- 
lnntów, ale linja, program, mo- 
żliwości... 


somer: r eA 


Uroczystości ku czci Hauptmanna 


Uroczystości ku czci „Hauptmanta z okazji 70 rocznicy urodzin pv 


cty, rozpoczną się wystawieniem nowej sztuki Haupimanna 


„Przed 


wschodem słońca”, w reżyserjj Maxa Reinhardta. Na ilustracji wi- 
dzimy sędziwego poetę (na lewo) przy naradzie reżyserskiej z Roim- 
khardtem (na prawo). 


PIOTR 


18. [II — „GŁOS PORANNY" — 1932 


za OBŁĘD WIEKÓW 


Kr. m 


Legenda o szatanie. Szatan i iego moc. Średniowieczne pro: 
cesy wiedźm i czarodziejów. Miliony ofiar tej strasznej legendy 


Procesy wiedźm 
oskarżonych o miłosne 
stosunki z djabiem 


Ciężkiem przestępstwem 
wiedźm był stosunek płciowy z 
djabłem. Na zasadzie zeznań o- 
skarżonych było ustalone, iż 
diabeł chętniej wstępuje w 
związki miłosne z zamężnemi 
kobietami, znajdując podwójne 
zadowolenie: w upadku kobiety 
i w obrazie sakramentu małżeń- 
stwa. I rzeczywiście praktyka 
sądów duchownych stwierdza, 
iż djabeł dla stosunków  picie- 
wych chętnie wybiera zamężne 
kobiety; zamężnyeh kobiet, ska 
zanych na śmierć za płciowe ob- 
cowanie z djabłem, było znacz- 
nie więcej, aniżeli dziewic. I co 
najdziwniejsze, jak wzmianku- 
ją protokuły sądów, kobiety te, 
zamiast ukrywać ten ohydny sto 
sunek, opowiadają najdrobniej- 
sze szeżególy stosunku swego z 
djablem z takim bezwstydem i 
wesołością, jakby to im sprawia- 
lo najwyższe zadowolenie, i nie- 
tylko nie prumienią się i nie wsty 
diza, ale, przeciwnie, zmuszają 
do rumienienia się sędziów, któ- 
rzy je badają I słuchają ich gnu- 
śnych opowiadań. 


Biedni sędziowie! Takie nie- 
winiątka, takie czyste dusze? 


Sędziowie byli bardzo ciekawi 

I każdej oskarżonej o stosunki 
* płciowe z djabłem zadawali nie- 
słyciranie szczególjowe pytania. 


Odpowiedzi były różne, w za- 
Jeżności od temperamentu i fan 
tazji kobiety. 


Ciekawe pytanie pozoztaje do 
rozstrzygnięcia: czy sędziowie 
byli obłędnymi fanatykami czy 
też najpodlejszymi a najpodlej- 
szych ludzi? 

Przecież setki tysięcy ich o- 
fiar były dziewicami, biony któ- 
rych nie były tknięte. Była i na 
to odpowiedź: djabeł przez swe 
sztuczki djabelskie obsuwał bio 
nę aż do macicy, bynajmniej 
błony nie przerywając, przez co 
doznawał jeszcze więcej razko- 
szy. 

Oskarżenie o stosunki płcio- 
we z djabłem było ulubionym 
punktem oskrżycielskiego ma- 
terjału przeciwko  wiedźmom, 
hez różnicy ich wieku, jak prze- 
riwke starym kobietom, tak i 
przeciwko podlotkom - dziew- 
<żętom. 

W Tulonie w 1475 roku zosta 
ła spalona 68-letnia staruszka 
Lahart, skazana za stosunki 
płciowe a djakłem, owocem któ- 
rych był potwór z wilczą głową 
I wężowym ogonem, Dla karmie 
nia potwora matka kradła no 
nocach małe dzieci. 

W Inshrukn w 1652 roku sąd 
skazał na śmierć przez spalenie 
jedną dziesięcioletnią dziewczyn 
kę, która przyznała się, iż ob- 
cuje płciowo z djabłem i ma od 
niego dwaje dzieci, a ohecnie 
również od niego jest w ciąży. 

W Insbruku w 1652 roku 
sąd skazał na śmierć przez spa 
Jenie jedną _- dziesięcioletnia 
dziewczynkę, która przyznała 
się, iż obcuje »łeiowo z dia- 
h'em i ma od nieza dwoje dzin- 
ci, a ckecnie również od njega 
jest w ciąży. 


Proces królowej 
wiedźm 


Arnuletta Defrane 15 Intego 
1603 roku w Vałencienne zosta 
ła pociągnięta do odpowiedzisi 
ności, iako oskarżona o popel- 


nienie różnych przestępstw, 4 
w pierwszym rzędzie o stosun- 
ki płciowe z djabłem. Nie zwa- 
żując na najstraszniejsze tortu 
ry, Arnulefta bohatersko sie 
trzymała, nie nroniła ani jednci 
łzy (co też było poszłlaka, gdyż 
znaczy, że djabeł dodawał jej 
sił) i tylko ciągle krzyczała, 1ž 
jest niewinna. Gdy następnego 
dnia tortury zostały wznowin- 
ne, umęczoną dziewczyna, czu- 
jąc. iż dalszych tortur nie wy 
trzyma, przyznała się do wszy 
stkich zarzucanych jej czynów. 
a przedewszystkiem do tego, iż 
jest wiedźmą. 


Zapytana, od jakiego czasu, 
odpowiedziała, iż minęło już 12 
lub 15 lat, gdy pewnego razu 
zjawił się jej djabeł w postaci 
eleganckiego młodego człowie- 
ka i zapytał, czyby nie zecheia 
ła zostać jego kochanką, na ca 
ena dała przychylną odno- 
wiedź. Wtedy djabeł pokazal 
jej czapkę, pełna pieniędzy 3 
spędził z nią w łóżku mniej 
więcej godzinę, w ciągu której 
rozmawiał z nią, jak rwykle 
rozmawiają kochankowie, przy | 
»zom stosunek pieiowy odbyl 
trzy razy, a każdy stosunek 
trwał nie dłużej, jak kilka se 
kund, Odchodząc, dał jej do 
zrozumienia, iż jest djahłem, i 
nazwał siebie Verdele. 


Nieszczęsna dziewczyita przy 
zuinła się i do tego, že zepsuła 
Kałarzynę Rombeaus, w na: 


W 1728 r. nicjaka Anna Ma- 
rja Rosental, mieszkająca w 
V iriembergu, była pociągnnię- 
la do odpowiedziakiości, jako 
oskarżona o stosr.aki płciowe z 
djahłem.Oskarżenie było oparte 
na sluekach, iż Rosenfalowa kil 
kakratnie była w stani? oinn 
Rym, leez za każdym razem a 
wnnyrodzone dziecko gdzieś zni 
kalo. Wobec tych słuchów, 16 
lutego 1728 roku była przesłu- 
chaua miejscowa akuszerka, 
której polecono zbadać Rosenta 
jowa, Zgo.uie z poleceniem, a- 
kuszerka zbadała eskarżoną, 
stwierdziła r. niej ziqżę i dodat 
kowo zeznzja, iż oskarżona pra 
siła j., aby nikomr nie mówiła 
o jej ciąży, ponieważ ona musi 
oddać nowonarodzone dziecko 
swemu .aężowi, zabójcy i zło- 
dziejowi, który odwiedza ją w 
sposób niewidzialny. 


Wkrótce potem Marja Rosen 
tal zbauzna została przez chirur 
ga Biirgera. Bürger zeznał, iż 
skonstatował u niej ciążę, przy 
czem madmienił, iż Rosentalo- 
wa z płaczem mu oznajmiła, iż 
dziecko po nszyjściu na świat 
musi umrzeć, ponieważ mąż 
jej, będąc niewidzialnym, przy- 
chodzi do niej, odbiera dziecko 
i pożera je. 

Wobec takich zcznań akuszer 
ki i doktora, władze nakazały 
sresztować Rosentalową, przy- 
kuć ją za jedną nogę do ściany 
i mocno strzec, aby można było 


stępstwie czego ta zaczęła wy: (należycie obserwować poród. 
pluwać z ust ogniste robaki, t, Akuszerka odwiedziłą oskarżo- 
Że nasłała na nią taką wielką 142 w więzieniu i znalazła ją ea 
ilość wszy, że siedziały n niej|!2 we krwi. Rosentalowa przy- 
nawet na paleach. |znała się jej, że pobiła została 


4 

Zeznała również, że obsypa- 

ła czarodziejskim proszkiem w- 

branie męża wspomnianej Ka- 

tarzyny Rombeaux, od czego ' 

ten ciężko zachorował i po 
eśmiu miesiącach umart. 


Wobec takich zeznań (wymu 
szonych torturami), Arnuleita 
zastała skazana na śmierć, uđu 
szona, a następuie spalona, 


Motywowany wyrok sadu | 
opiewał, jak następuje: „Roz: | 
patrzywszy sprawę, wszczęłą ' 
przeciwko Arnulecie Defrane, 
biorąc pod uwage zadawane 
ljej pytania i jej a:powiedzi, z 
których wynika, iż wyrzekła się 
boga, świętej dziewicy, święte- | 
go sakramentu chrztu, 
ostać wiedźmą, iż kilka razy 
była na nacnych orgjach, do 
kąd przenosił ją djabeł, jej ko- 
chanek, którego oma nazywałą 
Verdele, że zapomocą dijabel 
skich sztuczek zepsuła Katarzy 
nę RombeauX, a męża jej otrula 
<zarodziejskimi proszkiem, któ- 
rym obsypała jego ubranie, że 
prócz tego, powracająe z saba- 
tu, tym samym proszkiem za- 
truwała zboże i zapomocą spe- 
cjalnych zaklęć sprowadzała 
hurze z rozkazu wspamnianego 
Verdele, jej kochanka, sąd po 
stanawia: za te wszystkie stra- 


ażeby | 


przez swego niewidzialnego mę 
ża, przyczem pokazała dwie 
pokrwawione koszule, schowa- 
ne przez nią w słomie na łóżku. 


Następnego dnia straż wię- 
zienna dała znać prokuratoro- 
wi, iż oznaki ciąży u eskarżo- 
nej nagle zniknęły. Odkomen- 
derowany przez prokuratora 
doktór Birger szczegółowo zba 
dał oskrżorą i stwierdził, iż cią 
ży u niej niema, Wtedy zagro- 
żono Rosentalowej torturami i 
pokazano jej narzędzia tortur, 
aby wydebyć od niej prawdzi- 
we zeznanie. 


Oskarżona dała następujące 
wyjaśnienie: do tego czasu dja- 
beł zabronił jej mówić prawdę, 
ale teraz może to uczynić, po- 
nieważ się wyspowiadała, Mąż 
jej jest rzeczywiście djabłem. 


Trzynaście lat temu spotkała 
ona w pola żołnierza, który za- 
proponował jej wyjście za niego 
zamąż, ale z warunkiem, aby 
zaprzedała mu swą duszę, za 
cw otrzyma dużo pieniędzy. O- 
na odmówiła, ale po trzech 
dniach znów się zjawił, w posta 
ci takiegoż żołnierza, pokazy- 
wał jej zlote pieniądze, przezna 
czone dla niej, ale dodatkowo 
Żądał, aby wyrzekła się boga i 
świętych apostołów. Tym ra- 


złe był przy niej i uczył ją. co 
ma mów'ć, a gdy chciała ze- 
zuzć prawdę, to ściskał jej gar 
dto i zabraniał mówić cokol- 
wick 6 swiązku z nim. 


Na znsadzie tego materjalu 
sąd przystapił do rozpatrzenia 
sprawy Anny Marji Rosentala- 
wej i wyznaczył jej ebrońcę dr. 
Weissa (pierwszy wypadek wy 
znaczenia obrońcy w  procc- 
sath wiedźm). 


Prokuralor w mowie swej 
zaznaczył, iż zeznania świąd- 
ków, akuszerki i chirurga, slu- 
Żu za niczbity dowód winy o- 
skwżonej, a gdyby nawet uznać 
te dowady za niewystarczające, 
to w iukich akropnych spra- 
wach, w których oskarżenie u- 
dowadnia stosunek uniłosny 
wiedźny z djabłem, dla ustale- 
nia corpus delicti najzupełniej 
wystarcza samo podejrzenie. 
Wobec tego uważa winę oskar- 
żonej za dowiedzioną i wnosi o 
wydanie wyroku śmierci przez 
spalenie. 


Obrońca na początku swej o- 
brony zaznaczył, iż nie wątpi, 
że jest możliwy stosunek płcia- 
wy z djabłem, ale pragnie wska 
zać na niedostateczność dowo- 
dów, jakie posłużyły za podsta- 
wę oskarżenia. Obrońca jest 
zdania, że dla ustalenia milo- 
sneęgo stosunku z djabłem brak 
w sprawie objektywnych da- 
nych, dlatego że wszystkie oko 
liczności, stwierdzone przez ze 
znania świadków i majace sła- 
nowić ohiektywny fakt, dają 
się objaśnić naturalnym sposo- 
bem. Nakoniec, jeżeli związek 
oskarżonej z djabłem i miał 
miejsee, to w danym wypadku 
musi być nznany za nieważny, 
dlatego że oskarżona, choc% 
ten związek istniał, nie wyra- 
kła się boga i świętych, a ta 
fakt z konieczności sprzeciwia 
się samej treści takiego związ- 
ku. Biorąc pod uwagę wszyst- 
kie te okoliczności, a również i 
pełną ekspiację oskarżonej, o- 
brońea prosi sąd o okazanie jei 
miłosierdzia i wyznaczenie jej 
umiarkowanej kary, Raprzy- 
kład — zamknięcie w więzie- 
niu na przeciąg sześciu miesię- 
cy. 

Sąd udał się na naradę. Na- 
„radą trwała kilka godzin. Prze- 
|wodniczący sądu, członek arns- | 
beryskiego ewanzelickó - augs- 
burskiego kollegjium, 20 wrze- 
śnia 1728 roku ogłosił wyrok 
następujący: 


„My, niżej podpisani, człom- 
kowie kollegjum ewangelicko - 
augsburskiega, stanowiący | 
skład sądu nadzwyczajnego, 
zwołanego dla sądzenia sprawy 
Anny Marji Rosental, oskarżo- 
nej o uprawianie czarów i sta 
(sunki miłosne z djabłem, ogia- 
'szamy wyrok następujący: pa 
należytej ocenie wszystkich ze- l 
hranych w tej sprawie dowo- 


o ZEEARZNE KE "| A 


|w calej ksiażee 


Zakończenie 


Rezprzykładny w dziejach 
'ndzkości obłęd, panujący nad 
umysłani w przeciągu całych 
czterech stuleci, pod wpływem 
którego podupadły wszystkie 
nauki, miał zbył głębokie ku- 
rzenie, aby reakcja przeciwko 
niemu miaia się ujawnić śmia- 
ło i energicznie. Przytem rze- 
ha było posiadać dużo odwagi 
cywilnej, aby podnosić głos 
przeciwko prześladowaniu pa- 
dejrzanych o uprawianie eza- 
rów, gdy za największą herezję 
uważano — „opera malefica- 
rum non ceredere* (nie wierzyć 
w czarodziejskie czyny 
wiedźm). Pierwszy hojownik, 
który ośmielił się wystąpić = 
protestem przeciwko prześlado- 
wania wiedźm, był Kornejjusz 
Agrippa Netesheimski, adwo- 
kat w Metzu. Dzielo jego p. tyt. 
„De occulta philosophia“ wyda- 
ne zostało w Paryżu w 1581 ro- 
ku i narabila dużo wrzawy, cho 
ciaż autor nie zaprzecza istnie- 
nia djabla i wiedźm. 


Ale uczeń  żege Tohann 
Weier, który jake lekarz osiadł 
przy dworze proicstanckiego 
księcia Wilhelma IV w Diissel- 
doriie, objawił wyjątkową od- 
wagę i wydał w 1563 roku dzie 
ło p, t „De praesiigiis daemo- 
mum, w któr, z energją i śmia 
łością występuje przeciwko nie 
ludzkiemu prześladowaniu 
wiedźm i dowodzi niesprawie- 
dliwości tych eskarżeń, 


Należy wspomnieć profesora 
uniwersytetu w Insbruku, Ada- 
ma Tannera, który w roku 
1626 wydał swą pracę p. t. „Uni 
versa Theologia“, w której go- 
rąco potępia śledztwo i prze- 
wód sądowy w procesach 
wiedźm. Ale największy roz- 
głos zyskało dzieło Fryderyka 
von Spee, wydane w roku 1631 
p. t. „Cautio eriminalis seu de 
pracessibus conlra sagas liber“, 
Von Spee żąda, aby procesy 
przeciwko wiedémom były pro- 
wadzone zgodnie z wymagania- 
mi prawa i żeb” wyroki, nico- 
narte na przepisach prawa, by- 
ły uznawzne za nieważne. Gló- 
wną załetą tej książki, dzięki 
której zyskała ona tniehywałą 
popularność w Zachodniej Eu- 
ropie, było głębokie humanitar- 
ne uczucie, które się przelewa 
i przebija w 
niej żywemi, gorącemi tyrada 
mi, 


Lecz prawdziwą walkę prze- 
ciwko samej wierze w czary, 


[diabla i wiedźmy, wytGczył sla 


wny pastor amsterdzmski, Bal- 
tazar Bekker, którego dzieło p. 
tyt. „Świat zaczarowany“ wyda 
ne zostało w roku 1694 i prze- 
tlomaczone ną wszystkie zacho 
dnie - europejskie języki. Mo- 


że głównie dzięki tej pracy król 


pruski Fryderyk Wilhelm I, 
pierwszy z panujących, w roku 


*zne i okydne zbrodnie wypro- zem umowa została zawarta i 
wadzić na rynek, przed miej- oskarżana całkowieie oddała 
skim ratuszem i tam na szafo-|się djabłowi, ale nie wyrzekła 
cie, w tym celu postawionym, , się boga i jego świętych i dia 
udusić ją i natychmiast spalić. tego ma nadzieję, iż znajdzie 


dów uważamy za sprawiedliwe. |3714 wydal ukaz, na mocy któ- 
| ażeby oskarżona Anna Macja rego wszystkie decyzje o podda 
| Rosental za swój glęboko grze- níu torturom i wyroki śmierci 
szny djabelski tryb życia, dO zą uprawianie czarów musiały 
czego sama się przyznala, P% być przesyłane do jego kancela 
niosła zaslużoną karę, t. į po piii bez jego koufirmacji usna- 


2 marca 1603 roku. Następuja |u boga dla siebie zlitowanie. 


Od tego czasu miała częste 
stosunki płciowe z djablem, 
lecz nigdy nie rodziła prawdzi- 
wych dzieci, a tylko nieforemne 
kawały mięsa, Oberena jej elaża, 


podplsy*, 


Anna Marja Rosental 


Kraje protestanckie również 


nie były wolne od tej obłędnej|po odbyciu przez nią krótkiej 


zarazy, i w krajach protestane- | sporviedzi, zapewne 
sądy ferowały wyroki |zuiknęła, a głównie przez to, iż 
śmierei na wiedźmy i czarodzie | djabeł od niej obeenie odstąpii, 


kich 
jów. 


zupełnie 


gdyż przedtem w wiezieniu cią- 


uprzedniem ścięciu głowy, aby 


wane za niewseżne, 


elało jej zostało spalone, dla pa I” 
strachu I przykładu dla innych. Na chwalę kleru katolickiego 
Jednocześnie nakazujemy, aby W Polsęc Irzeha znznaczyć, IŻ 
wyrok został wykonany w meo- Polska, za małymi wyjątkami. 
żliwie prędkim czasie i proto- PrOcesóv o uprawianie czarów 
kul o wykonaniu kary został Nie znała, ivm Samem stosy he- 
nam przesiany, Oddajemy się retyków, wiedźm i czarodzie- 
w ręce boskie”, (następują pod-,jów w Pol-ce nie płonęły. 


pisy). Łódź, w styczniu i lutym 1932. 
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Stanisław Rumszewicz 


IlASTO REYMONTA 


Autor „Chłopów* spedził dzieciństwo, jako syn organisty, w Tuszynie 


Pierścieniem borów otocza- 
ne. w mgły moczarów spowite, | 
nad błękitną wstęgą Lobrzynki, 
dopływu Neru położone, drze- 
mie ciche, senne miasteczko Tu 
szyn. 

Ruchliwy trakt z Łodzi do 
Piotrkowa je przecina, z Łodzią 
łączy tramwaj elektir., które- 
go szmaragdowa harwa waga 
nów. w odróżnieniu od hłękit 
nej barwy tramwajów pabjanie 
kich, dziwnie harmonizuje ze 
szmaragdcwą harwą lasów, oka 
lających zwartym pierścieniem | 
miasteczka Tuszyn. 

W tej to mieścinie dziecjń- 
stwo sielskie, anielskie spędził 
jeden z największych pisarzy 
świata, laureat Nobla, jeden z 
dwuch nagrodzonych literatów 
polskich, twórca jedynej w 
świeeie epopei chłopskiej, ge- 
njalny pisarz Władysław Sta: 
nisław Reymont. 

Przeszłość Tuszyna ginie w 
pomroce dziejowej. Według Ie- 
gendy w puszczy tuszyńskiej on 
gi polował sam król jegomość 
wraz ze swoim Synem. 

Geniąe za zwierzem młody 
królewicz zginął gdzieś w kniei. 
Długo szukano młodego pana, 
wreszcie ktoś z otoczenia uj- 
rzał panicza i krzyknął grom- 
ko: „łu syn! tu syn!“ 

Król na pamiątkę znalezienia 
syna nazwał to miejsce Tusy- 
nem, 

Pierwszą wzinianka a Tuszy- 
nie sięga XIII stulecia. 

Kazimierz, książę łęczycki i 
kujawski w Tuszynie (Tusine) 
w v- 1260) potwierdza klaszioro- 
wi Ssulejowskiemu posiadanie 
wsi Straszków (Kodeks dypl. 
Wielkop. nr. 336). 

Król Władysław Jagiełło, wł- 
dząc, że Jla olbrzymich borów i 
piaszczystveh gruntów osadni- 
cy niechętnie zaludniają Tu- 
szyn, poleca wiernemu i uko- 
chanemu rycerzowi Dobkowi 
Kobyle z Żar (de Zarji), staro- 
ście pobiedzkiemu, posiadaczo- 
wi tutejszej królewszczyzny, by 
na gruntach wsi Tuszyna, w 
ziemi sieradzkiej położonej, ery 
gował miasto Tuszyn. 

W dekumencie, wydanym w 
Wiśliey w dniu 16 sierpnia r. 
1416 król Jagielto rowoutworzo 
ne miasto Tuszyn przenosi z 
prawa polskiego na magdehur- 
skie, zwalniające wójtów, karcz- 
marzy,  młynarzy,  wgrodni- 
ków i wszystkich wogóle mie- 
szkańców ad jurysdykcji woje- 
wodów, kasztelanów i staro- 
stów. Odtąd wszyscy mieszkań- 
cy Tuszyna mają być sądzeni 
tylko przez wójta, który znowu 
podlega sądowi kasztelana, 'al- 
ho też stawać mają przed kró- 
lem, lub z jego ramienia wy- 
znaczonymi sędziami. 


Wszystkich, którzy się w Tu- |inentu tego wynika, 
i będą 1439 pleban 


szynie zecheą osiedlić 
karczowali lasy i gaje, zwalnia 
na Jat 16 ad wszelkich cięża- 
rów i podntków; karczujących 
saś dąbrowy — pzez lat dzie- 
sięć, 

Zsprowadza w każdy wtorek 
targi, zapewniająe wszystkim 
przybywającym wolność han- 
dłu. 

Dokument ten poiwierdzali, 
dodająe misstu newe przywile- 
ite królowie polscy Zygniunt 
Aumst w Niepołomicach dnia 
29 marca r. 1560, Zygmunt III 
w Warszawie dola 7 czerwca r. 
1599, Wiadysław IV w Krako- 
wie dn. 25 marca r. 1638, Jan 
Kazimierz w Krakowie na seji- 
sie koronacyjnym dn. 4 lutego 
r. 1649. Michał Korybut, Jam 
Sobieski w Warszawie du., 21 


niaja r. 1681, August II pona-;widać z Księgi Nadań Jana Ła-, Przy tym to kościele od v. 
wia i zatwierdza na sejmie dn. skiego, lum. II, str. 163, przy-|1867 był organistą ojciec wiel- 
9 stycznia r. 1723, August ITI w | pisek, tenże pleban tuszyński kiego pisarza Reymonta, mie- 
Warszawie dn. 20 lipca r. 1750.|Piotr ma analogiczny zatarg z Szkał zaś Reymont wraz z rodzi 
wkońcu ostatni król polski Sta |Peregrynem, prohoszczem trze-|ną przy zwaliskach starego dre 
uisław August Poniatowski w | meszeńskiego klasztoru kanoni-| wnianego kościoła św. Witali- 
Warszawie dnia 11 lutego r.|ków regularnych, który rościł 
1767 jak widać z aktów magi- | pretensje do dziesięciny ze sta- 
statu m. Tuszyna. rych ról we wsi Tuszynie i z 
Tuszyn, pobudowany z drze-|nowo erygowanege miasta te- 
wa, ulegał częstym wielkim po- | goż nazwiska, 
żarom. Jak widać z Vel. I nrj W Księdze Nadań Jana Ła- 
1825 Matrieularum Regni Polo- | skiego z r. 1523 w tomie II na 
niae Summarią, skutkiem poża- | sitr.163 nadmicenia się o kościele, 
ru w r. 1484 Kazimierz Jagie- |nołożonym we wsi Tuszynie 
lończyk zwalnia zaieszkańeów |pod miastem tegoż nazwiska, 
Tuszyna na lat 4 ad wszelkich | dościół w Tuszynie pod wczwa- 
ciężarów i podatków. nieg św. Wiłalisa; prawo pa- 
Nędza skutkiem peżaru W T.|trona tu należy do króla. Pro- 
1543 skłania Zygmunła Starego | hoszezem jest (w r. 1528) ks. 
do zwolnienia mieszezan od po Maciej Górecki, kłóry ma da 
datków przez lat pięć (Vol. IV|„omocy dwuch wikarjuszów 
vr. 7525 Malrieularum Regri|.„ex antiqno*. 
Poloniae Summaria). Jak widać| W dniu 26 maja r. 1762 pali 
z metryk koronnych 114 fil. 57 | się kościół i plehanja w Tu- 


SB. 

Stary kościół stał tuż przy 
miasteczku Tuszynie na teryto- 
rium wsi Tuszyn, była przy 
nim stała plebania i zabudowa- 
nia gospodarskie, sad i pole de 
prohestwa należące. Nowy ko- 
ściół stanął na wydmie pia- 
sęzystęj bez plehanji i zabudo- 
wań. Proboszcz ks. Józei Rze- 
wuski nie chciał się przenieść 
z nabożeństwem da nowego ko- 
ściołae, a gdy mieszczanie tn- 
szyjtscy postarali się o zamknię 
cie starego kościeła, ks. Rzewu 
ski w dniu 30 października pn- 
ku 1865 uzyskał od hiskuqia roz 
porządzenie, by wsrelkie poslu- 
gi religijne z wyjątkiem nako- 


nędza, powstała skutkiem na | >ynie, żeństw niedzielnych, odbywaiy 
żaru całego miasta w m 1576,] W trzy lata później w r. 1765 | się w słarym kościeie. 

zmusza mieszkańców do uda |prepczyłt trszyński ks. Józef| Dopiero następca ks. Rrze- 
nia się do Stefana Batorego, |Jciita Strzelecki buduje nowy | wuskiego, kuzyn wielkiega pi- 
przebywającego w sąsiednim: kościół i niehanję. sarza Władysława Reymonta. 
Wielborzu, z prośbą 0 pomoc| W r. 1800 kościół w Tuszy- |ksiądz Szymon Kupezyński, 


złóry w dniu 1 marca r. 1867 
przybył z parafji Kobiele Wiel- 
kle, powiatu radomskowskiega, 
miejsca urnizeniła Władysława 
Reymonta, przenasi nahsyżeń- 
stwo do cheenie istniejzcej świa 
tyni. 

Wraz z ks, 


Uzyskują zwolnienie od podat- 
ków na lat eztery. 

Pomimo nędzy mieszczanie 
tuszyńscy dbają ©  oświnię 
swych synów. Jak widać z księ- 
gi Nadań Łaskiego tom II, str. 
381 w r. 1397 Wojciech z Tu- 
szyna jest plebanem w Pabjani- 
each, w początkach XVI wieku 
Maciej z Tuszyna plebanem w 
Łodzi. A więe Tuszyn promie- 
niuje na sąsiednią Łódź. 

Mieszczanie wysyłają synow 
na wyższe studja do akademii 
w Krakowie. 

Pad r. 1493 zapisano tam 
Mikołaja syna Andrzeja de 
JThuschyn; pod r. 1518 Ji- 
na syna Stanislawa de 
Tussin (tom H sir, 20 i 186 
Alkam studiosorum Universita- 
tis Cracoviensis), w r. 1577 Cy- 
prian syn Zygmunta Sulikow- 


nie ma irzy a'iarze, wielki ol- 
tara z różnych kawałków sła- 
rych ottarzy złożony jest bar- 
dzo lichy, ma piekny obraz Mat 
ki Boskiej Różańcowej firanka- 
mú ałlnusowemi i różnemi sre- 
hrnemi czdohani przybrany, 
boczne gitarze św. Anny i św. 
Tekli tak liche, że przy nich 
msze św. nie ofrrawia Sie. 
Kościół ten, jako nienadalą- | zo, alciee wieikiega 
cy się do reparncji, zastał ra- wrsz z rodziną. 
zebrany i na jego miejsce w r Gonjalny pisarz wraz z ro- 
1808 ówczesny proboszcz tu- dzieami pozostaje w "uszynie 
szyński ksiądz Wojelech Jasiń-: aż do śmierci swego kuzyna, 
ski, brat sławnego generała | *daje się wujka, ks. Szymona 
wcjsk polskich Jakóba, buduje | Kupczyńskiego, który zmarł w 
nerwy kościół drewniany, Pa- | Tuszynie w dniu 5 mają rokn 
przedni kościół stał w kierunkn | 1878 i tutaj pochowany zostal, 
od południe ku północy; ks. Ja| Wiadysław Reymont wriz z 
siński buduje kościół w innym rodzieami przebywał w Tuszy- 
kierunku, ze wschodu na za- uie ed dnia 1 marca r, 1867 do 
chód. dnia 5 maja r. 1878, a być może 


skiego, wójla tuszyńskiego i| Przy ruinach wzniesionego troszeczkę dłużej, a więc bez 
w. in, przez ks. Jashiskiego w rokn | mała jedenaście ist. 

Już w XIV stuleciu powstaje |3808 kościoła mieszkał, jako| Dzieciństwo sielskie, aniel- 
w 'fuszynie parafja; świadczy a syn organisty, Władysław Sta- skie spędził w Tuszynie, mie- 


srkając wraz z rodzicami i sło- 
strami w maleńkim, drewnia- 
nym domku parterowym, t zw. 
wikarjatcć, przy starym koście- 
le św. Witalisa, w którym nma- 
beżeństw juź nie odprawiano. 

Z drugiej strony kościoła sita 
rego mieściła się  plekanja, 
gdzie mieszkał wujek Reyman- 
tą, ksiądz proboszez Szymon 
Kupczyński, 

Ks. prohoszez  Kupczyński 
przenosi ostatecznie nabożeń- 
stwa do 
świątyni, obecnie istniejącej. 

W tej to świątyni grał na or 
ganach podczas nabożeństw oj- 
ciee Reymonta, zaś rzewne to- 
ny ojcowskiej muzyki unosiły 
duszę młodego artysty po nad 
poziom szarej tuszyńskiej rze- 
czywistości, hen daleko w za- 
światy; muzyka wiodła go w za 
czarewaną piękną krainę, 

W ściany tuszyńskiego ko- 
Ścioła, tak ściśle zwiazane 2 
dzieciństwem Reymonta, warta 
by wmurować skromną choćhy 
tablice ku ezci wielkiego pisa- 
rzą. LJ 

Ze starego kościoła Za eza- 
sów Reymonta pozostały ściany 
bez okien I drzwi eraż poprze- 
walane słupy. Od szczytu ied- 
nej ze ścian na wysokości kil- 
ku metrów od ziemi zwisały 
belki. Na belkach tych wróble, 
czując się bezpieczne, slaty 
swe gniazdka, 

Pad to belkowanie miody, ©- 
nergiczny Władysiaw Reym?nat 


tem sprawozdanie z wizytacji | pistaw Reytaont. 

kościoła tuszyńskiego w r. 1779) Kościół powyższy już wr. 
przez ks. Stanisława Kaszew-|1827 potrzebuje znacznej repa- 
skiego, proboszcza brzezińskie- | racji, której jednak nie przepro 
go, w którem powiedziano, Że | waczeno. 

„Bulla S-imi BD, P. Clementis W r. 1845 narafjanie fuszyń- 
VI zupełnie się zachowuje W sey uchwałają pobudowanie na 
calości“, Bulla ta odnosiła SiĘ | wego kościoła juž w samem 
zapewne do ertkcji paratji (u- | miońcie Tuszynie, dotąd kościół 
tejszej, ponieważ papież Kie- był pad miastem. 

mens VI rządził kościołem od r.| W r, 1860 kosztem właścicie- 
1342 do 1352, w tym okresie ||ą sąsiedniego majątku  Żero- 
powstać musiała paratja tuszyń | min, p. Plodowskiego, przysta- 
ska. O starożytności parafji tu- | piono do budowy murowanego, 
szyńskiej Świadczy dokument, |abecnie istniejacego kościoła, a 
umieszczony w Kodeksie dyp. | wy r. 1861 pokryto mury da- 
Wicikop. Piekosińskiego w (0 | chem. 


mie V-ym na str, 623. Z doku- 
*Piow| Gerkarf Haupimann 
w Ameryce 


tuszyński Piotr 


miał zatarg z wikariuszem z 
Korczewa ks, Aleksym 0 dzie- 
sięciny, | 

Ks, Aleksy eskarżył plebana 
tuszyńskiego przed oficjałem łę 
czyckim, ten zaś obłożył pleba- 
na tuszyńskiego cenzurami ko- 
ścielnemi. 

Po rozpairzeniu sprawy Arey 
biskup gnieźnieński ks, Wincen 
ty Kot w dniu 10 grudnia roku 
1439 powiadamia -wikarjuszőw 
w Tuszynie, Szadku, Widawie, 
Rozprzy i Pioirkowie, by ogło- 
sili w swoieh kościołach, że pie 
ban Piotr jest zwolniony z cen 
zur gościelnych. Oskarżyciela 
ks, Aleksego wzywa, by stawił BAZE b 
się w Gnieźnie dla wysłuchania 'hy] przyjmowany po przybyciu 
wyroku: ; do N. Yorku przez nadburmi- 

W rok później, w r. 1440, jak! strza Walkera (na prawo). 


wraz ze swoim rówieśnikiem 
żyjaeym jeszcze ks. Józefem G. 
wspinalł się i wyhierali gniazda 
wróble. 

Eskapada te. mogła się skoń- 
czyć tragicznie. Inicjatorem był 
zawsze Reymont, żywy, pelen 
iniejatywy i dzięki temu kieru 
jacy swym mazgajowatym ki 
legą, rie mającym odwagi da 
śmiałych przedsięwzięć. Przy 
domku,  zajnowatym przez 
Reymonta, była maleńka sto- 
dółka, Koto tej stodółki żywia- 
ławy, peien tes:peramentu Rey- 
mont ze swojemi siostrami ha- 
wil się z wyższym od siebie 
wzrostem swym rówieśnikiem 
Józefem G. Flogmətycezny Józef 
G, zawsze uznawał supremacjg 
ruthliwego, skionnego do kar- 
koł .mnych, brawurowych 
przedsięwzięć Reymonta. 

Wielkiego pisarza nie zdobi- 
ja wówczas bujna czupryna, z 
którą spotykamy go na partre- 
tach. 

W Trszynie poznal Reymont 
szłacttę rzepetką, pochadzącą 
ve wsi Rzepki pod Tuszynem, z 
uaraftji Srecko, którą uwiecznił 
v swem arcydziełe „Chiapach”, 

utaj poznał również włościan 7 
Hedley, a kiórych w „Chła 
pach wspomina. 

$» * # 

Następca ks, Szymoza Kup- 
czyńskiega, ks. Jan Motylewski, 


Kupczyńskim | który w sierpniu r. 1878 pray- 
przybywa do Tuszyna jako or-/ był do Teszyua, rozebral stary 
ganista, kuzyn ks. Kupszyńshie kościćl i przylegie budynkię- z 
pisarza | rze 


noc. rGdzyet40 -E -TOZE- 
branczo starego Lościoła, zbu- 
dowa! plehanję, zaś z płebanji 
I wikszyjzi o jednej izbie w 
bardzo lichym stanie, będącej 
prawdopodobnie domkiem orga 
nisty Reymanta, stawia budyn- 
Ki gospońarcze. 

Z domku Reymonta nie posg 
stato ani sladu’... 
E ù m 

Dziś, by dojść do miejseg, 
gdzie przed laty Reymone za- 
maieszk*"ai, trzeba wkroczyć na 
ulicę Kościelną -i Starokościel- 
ną. 

Za posesja Kowalskiego, pa 
prawej stronie ulicy Ńtaroko- 
ścielnej, ciągną się grunta orne, 
należące do probostwa w Tuszy 
nie. 

Na prawo od ulicy Staroko- 
śeielnej ifzie Szosa da sanato- 
trium kasy chorych. 

W srodku gruntów probo- 
Szcżowskich na niewielkiem 
kwadratowem wzniesieniu gę- 
sto murawą porosiem na miej- 
seu starego kościoła pod wezwa 
niem św, Witalisa, wznosi ku 


nowowybudowancj, niebu ramiona olbrzymi, zanur 


szały krzyż. 

4 obok na malej sadzewce 
ślizgają się dzieci z tuszyńskiej 
szkoły powszechnej, nie wie- 
dząc, iź tu przed półwiekiem 
bawił się chłopczyk w irh wie- 
ku, dzisiaj jeden z najwię: 
kszych pisarzy świstm 

Za snadzawl.ą kilka chatek 
Tuszyna; sine pasmo lasu za: 
myka horyzont. 

Za szosą do sanatorjum wie 
dać stary dworek starostwa © 
olbrzymim kasztanem, ozdobio- 
nym kapliczką. ` 

Wprost ga ulicą Starokościel- 
ną dwa wiatraki, niby olbrzy= 
my z bajki, na horyzoncie dzier 
ac Siraż, bez ustanku macha 
ige skrzydiami, niby miecznimi, 
w lewa zaś porad domami Ta- 
szyna, wznoszą się wieże para- 
fjalnego kościoła, fak ściśle 
związanego z dzieciństwem Rey 
monta, oraz wieża magistraska 
— symhole współczesnego Tu- 
SZYNA, 


St. LUCK 


Kąpiel nad kąpiele 


Bylem brudny. Od kilku mie 
sięcy ciało moje, zjadane bez- 
litośnie przez wszy pokryte stru 
pami i rankami od ustawicz- 
nych zadrapań i zczerniałe od 
kurzu i biotz, nie zaznało roz- 
koszy kąpieli. 


Marzyłem o tem, by się po- 
rządnie wymyć i włażyć czystą 
bieliznę, którą kupiłem od jeń- 
ca i którą od kilku tygodni no- 
siłem w plecaku. 


Jakiegoś wieczora zakwatera 
wano mnie w biednej, nawpół- 


po ączonych ubikacji: w jednej | 
mieszkali ludzie, a druga hyla 
jednocześnie stodołą, oborą i 
chlewem. 


Na piecu tej części chałupy, 
która była przeznaczona na po- 
mieszczenie dla ludzi, zauważy- 
łem wielki garnek żelazny, w 
którym golowała się woda. O- 
bok — w drugiej połowie — 
staa krowa i kwiczały świnie, 
uwijające się koło wielkiego ce 
pra, skąd z glośnem chlupa- 
niem wyjadalły przyrządzoną 
dla nich strawę. 


Zorjentowałem się, że bu mo 
gę mieć sposobność do urzeczy 
wistnienia moich marzeń o ką- 
pieli i niezwłocznie zamieniłem 
myśli w czyn: zaproponowałem 
gospodyni austrjacką koronę za 
oddanie do mojej dyspozycji 
wielkiego garnka z gorącą wo- 
dą wraz z cebrem, dooko.a któ 
rego tłoczyły się świnie. 

Gospodyni zgodziła się na 
moją propozycję. 

Rozpocząłem przygotowania 
do kapieli. Odpędziłem świnie, 
zlałem ceber strumieniem zi- 
mnej wody, by go nieco oczy- 
Ścić z brudu. Hostawiłem go za 
krową; mia'a ona pełnić funk- 
cje parawana, aby mnie zasło- 
nić przed oczyma ludzi, znaj- 
dujących się w mieszkalnej czę 
ści domu. Przyniosłem wiadro 
zimnej wody i przy pomocy go 
spodyni ulokowałem na ziemi 
ów wyszachrowany garnek z 
gorącą wodą. Wszystko ustawi 
łem koło świńskiego cebra — i 
kapiel była gotowa. 

Zdją'em wierzchnie ubranie, 
zerwałm z siebie resztki podar- 
tej, nieydyś białej, a teraz czar- 


ERICH EBERMAYER 


rozwalonej chacie, która składa | me zrażało mnie to wcale, że 
ła się z dwuch razem ze sobą | | krowa 
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NASI BIJA” 


nej, jak smoła, bielizny i staną | 
tem w stroju Adama w zaimpro 
wizowanej przez siebie wannie. 

Miałem dwie kwarty. Jedną 
zanurzy.em do połowy we 
wrzątku, drugą dolałem zimnej 
wody i dość gorącą mieszaniną 
złałem całe ciało. Przyjemność 
niewysłowiona — jakbym zrn 
cał z siebie starą zużytą skórę 


Wymydliłem się skrupulatnie 
kawa kiem mydła, które oddaw 
na chowałem ze specjalnem 
przeznaczeniem "na uroczystą 
chwilę kąpieli. Pluskałem się w 
mojej balji jak małe dziecko i 


kilkakrotnie 7aezepiła 
nogą o ceber i o mało zo wraz 
z zawartością, t. j. ze mną, nie 
wywróciła. 


Po wylamiu na siebie ca'ego 
zapasu wody, wytarłem się sta 
rannie ręcznikiem i z prawdzi- 
wą rozkoszą wiożyłem czystą 
bieliznę. 


Żadna najbardziej aromatyc7 
na kąpiel w wannie z alabastru 
nie jest w stanie zrobić nikomu 
większej przyjemności, niż 
mnie sprawiło prymitywne wy- 
mycie się w chłewie w karycic 
przeznaczonem dla świń. 


Rekwizycja bydła 


Mój znajomy, Manberg, któ- 
ry dźwigał w orkiestrze wielki 
bęben, a w życiu prywatnem — 
pokaźny brzuszek, był g'odny. 


Od kilku dni „menu“ na- 
szych obiadów było fatalne. Zu 
pa - woda, zaprawiona śmiecia 
mi, «oszącemi szumną nazwę 
włoszczyzny i kości z kawałka- 
mó żylestych ochłapów nie do 
zgryzienia, co było zachwalane, 
Jako tłuste porcje świeżego mię 
sa; zamiast chleba wydawano 
nam suchary, gnijące od kilku- 
dziesięciu lat w rosyjskich ma- 
gazynach wojskowych; suchary 
tylkc dlatego zachowały się w 
całości, że zatruły swoją stę- 
=nlizaą wszystkie szczury i my- 
szy, które — nieświadome ich 
faktycznej wartości odżywczej 
— zdołały się przedostać do ma 
gazynów z prowiantem, 


— Słuchaj — rzekł Manberg 


| 


do mnie na stronie, — chciał-. 


bym skonsumować coś konkret 
aego. 


ŚMIERĆ 


Dziecko śpi. Noc przykuenę- 
ła niemo tuż przy jego łóżku. 
Okna są zamknięte, ponieważ 
jest zima, a dziecko mogłoby 
się łatwo przeziębić. Ma skłon- 
ności do zapalania migdałków, 
jest jedynakiem. 

Rodzice są na „przyjęciu“, 
jako ludzie z towarzystwa, cho- 
dzą w zimie na przyjęcia. Przy- 
jęcia — to dla dziecka nudna 
kolacja z Emmą,  piastunką, 
wczesne pójście do łóżka i rezy 
gnacja z modlitwy przed spa- 
niem przy pomocy mamy. Ale 
dziecko jest rozsądnem dziec- 
kiem i tak zasypia rychło. Po- 
zatem w takie wieczory ma ono 
JESZCZE przed Sobą radość: 
wśród nocy obudzą dziecko po- 
ca'mnki i lekka pieszczota, mar 
moladka ze statu wślizgnie się 
w zaspane usła dziecka i tam 
pysznie się rozplynie, a na noc 
nym stoliku dziecka uszykuje 
zię na jutro, na przebudzenie. 
pięć albo sześć pralinek, owinie 
tych w bibułkę. 

Dziecku powodzi się dobrze. 
Wszyscy ie kochaja. Jest naj- 


szczęśliwszem dzieckiem na 
świecie. 


& + . 


Dziecko budzi się ze stra- 
chem. Pocałunki muskają jego 
twarz. To oni? „Tatuś? Mamu- 
sia?*, szepce w ciemności. Nie 
ma odpowiedzi. Co to tak szem 
rze ną kołdrze? Mucha. Poza- 
tem nic się nie rusza. Na wszel 
ki wypadek wo'a dziecko raz 
jeszcze: „Tatusiu...“ Nic. 

Nagle noc opada ciężko na 
piersi dziecka. Wie, że nie trze 
ba się bać. Nie wie wogóle, co 
to lęk. Wszyscy są dla niego 
dobrzy. Kto je widzi — 'uśmie- 
cha się i je pieści. W jego ży- 
ciu niema ch'osty, ani kary. A 
więc niema też lęku, ani oba- 
wy. 

Dziecko czai się w ciszy. Mru 
czek szemrze w górze na kol- 
drze. Z lewej strony, ohok nie- 
go, na długość ramienia jrsi 
kontakt do światła, z prawej 
pod  niskiem łóżkiem nocni 
czek. Wszystko jak zwykle. 
Wkrótce zajedzie auto, hamul- 


ce zazgnzytają, trzasną drzwi. 


— Nie draźnij odpowiedzia- 
‘em niechętnie. 


— A jednak ja mam pewien 
plan. Nie pytaj narazie o nic, 
włóż pas, nabij rewolwer i scho 
'aj go do pochwy. 


Znałem Manberga, jako spryt 
tego chłopca, n że kiszki mi 
marszą grały i nie miałem nie 
do stracenia — uwierzyłem mu 
i zastosowałem się dọ jego 
wskazówek. Za kilka chwil ze- 
szliśmy się znuwu.  Manberg 
niósł pod pachą worek dużycch 
rozmiarów, co jeszcze bardziej 
upewniło mnie w jego poważ- 
nych zamiarach. 


Poszliśmy w stronę maleń- 
kiej wioski, oddalonej od miej- 
sca, gdzieśmy się snajdowali, o 
parę kilometrów: 


Manberg skądś wywąchał, że 
w tamtej wsi nie było dotąd na 
szych żołnierzy, i że nikt nie 
zakłócił jej spokoju. 


Po godzinnym marszu zaśnie 
żoną drogą — była zima — do- 
szliśmy do celu naszej wędrów- 
ki. Wchodzimy śmiało do pier- 
wszej » brzegu chaty. 


— Jak się macie, matko — 
przywi'ał się Manberg ze starą 
kobieto, która przestraszona 
podniosła się na nasz widok, — 
a gdzie jest maż, "lbo syn? 


— Wszyscy, panie, poszli na 
wojnę — odrzekła. 


«— Bardzo to przykro, że was 


1932 


Nr Ta 


samą zostawili, ale nie na to 
nie możemy poradzić. Tembar- 
dziej nam przykro, że będzie- 
my musieli was skrzywdzić, 
choćbyśmy tego doprawdy nie 
chcieli. Przysłano nas do wa- 
szej wsi, żeby spisać bydło. Sły 


szeliście pewnie, że każdy, kto; nać, 


szemy! Ale zato, że nie spełnia 


my swoj:go obowiązku, że =z 
dobroc': rrea na'eżamy się dh 
was na wielką karę, musicie nas 
chdzielić kawalkiem chleba i 
masła, jakąś kurką, albo czemś 
innem, byśmy się mogli przeke 
że i wy dla nas jesteście 


ma ponać jedną krowę, będzie i życzliwi i że nie widzicie w nas 
musiał nadwyżkę oddać dla na | wrogów, a bliskich sobie lndzi, 


szego wojska. Dosłaniecie za to 
kwit, za który wam później 
nasz rząd zapaci pieniądze. 


Baba w płacz: — Zlitujcie się |stko przyniosę. 
Mam | was 


nademną, nieszczęśliwĄ. 
dwie krowy, ale obie dają tak 
mato mleka, że mi na życie nie 
wystarcza. Nie zabierajcie mi 
bydlęcia; będę się za was mo- 
dliła, byście cało i szczęśliwie 
wrócili do domu. 


— (w zrobić, matko, kiedy 
taki *ozkaz, a wiecie dobrze, co 
to jest na wojnie rozkaz: nie 
spełnisz — śmierć! Chociaż mó 
wię wam szczerze, że mi was 
szczerze żal. Męża i syna macie 
pa wojnie, a was tu, jedną, zo 
stawili bez opieki: musicie sa- 
mi myśleć o sobie. Czy macie 
jeszcze mniejsze dzieci 


— Tak, pamie, 
pięcioro: trzy dziewczyny i 
dwuch chłopców. 


jest jeszcze 


— No i jak tu wam zapisy 
wat krowę: 

Mamberg  doszedł'do mnie 
i coś ze mną poszepta!: 

— Niech już będ”ie! Nie zap 


Tne * AE WOEYTRYRZPOZADOZETETETETNEPPSTZEASYPE CET WĘY a 


Ś. p. biskup Bandurski na łożu 


śmierci. 


Głosy. Światło w sieni. To ro-| umrzeć. D'aczeęgo? Poco? Co 


dzice. Poca'unki. 
nuś* — „Śpij dalej, mój skar 
bie“. „Tutaj — pręciutko kac 
melek“, — Przykryj się piç- 
knie“, 


„Grzeczny sv 


u 

„Niel“, krzyczy teraz dziec- 
ko. Wstaje z łóżka. Zrywa sie 
wysoko jakby męczone dzikim 
bólem. Uderza w powietrze 
ahciałoby w próżni coś uchwy- 
cić, pragnęłoby krzyczeć, a nic 
może, przerażenie obezwładnia 
tego głos, szuka dotykiem św'% 
tła, niema kontaktu, niema 
ściany, wszystko  odsunicte, 
wszystko poszło precz. Stoi wy- 
prostowane w łóżku, kołdra za 
plątała się u jego nóg, zatac7n 
się, wpada w otaczającą pustą. 
czarną jamę 

Lek dłuwi dziecko. Lęk 
co zn nędzne słowo! Strach, 
przerażenie, odrętwienie opano 
wuje  szewęśliwe dziecko. -— 
I'mrzeć! --- szaleje w niem. 
Śmierśj Ja muszę kiedyś 
'mrzić Fe wszystko nie pst 
na zawsze Rodzice nie są na 
zawsze, ani Emma, ani pokój, 
-Al kaseta z motylami, ani pu- 
dełko 7 klockami, Nic nie zosta 
nie, Wszystko przestanie ist 
nieć. Umrzeć. Ja muszę kiedyś 


— maa 


zotem? Balxia umarła, co się 
z nią teras dzieje? Gdzie jest? 
Co to znaczy umrzeć? A żyć? 
Cóż to jest życie — — ? Czyż 
nikt mi uie pomoże — — 
Dziecko załamuje się. Teraz 


płacze. Ale cicho, zagrzebuje w |. 


poduszkach g'owę, ponieważ 
wstydzi się naprawdę zawodzić. 
gdy mu nic nie jest, gdy go ani 
brzuch ani zęby nie bolą. tidy 
zawoła -— przydzie Emma. Ale 
poco — w czem może mu ona 
dopomóc? Oną mu nie może 
nomóc. Nikt nie może mu po- 
móc. Świeże przerażenić, nowe 
fale lęku, zalewają dziecko. 
Nikt nie nioże mu pomóc prze- 
"iw śmierci, przeciw zanikowi, 
przeciw przymusowi odejścia. 
nawet rodzice. Nawet tatuś, 
który dotąd we wszystkiem 
mógł pomóc. Ponieważ i on mu 
si umrzeć. Czyż to nie zmienia 
wszystkiego? I jego kiedyś nie 
hedzie, i on kiedyś nie wróci. 
Czy on wie o tem? Dlaczego w 
lakim razie nie odczuwa lęku. 
dak on może żyć, gdy wie, że 
nie jest na zawsze? Dziecko nie 
może dłużej żyć. I nie chce też 
dłużej żyć. ź 


Mijeją godziny. 


Dziecko ci- 


Kobieta była uszczęśliwiona: 
— Niechaj Bóg was błogosławi, 
dobrzy ludzie. Zaraz wam wszy 
Mam tylko do 
jedną nrośbę -— zostawcie 
mi kartkę, żeby już inni krowy 
nie zabierali. 


— Dobrze — i tu Manberg 
rozkazującym tonem zwrócił 
się do mnie: — ja pójdę na kon 


ole do następnyca chat, a ty 
wydaj kartkę i weź to wszyst- 
ko, co dla nas wyszuką gospo- 
dyni! No, bywajcie zdrowi, mat 
col — I wyszedł. 


(ihłopka zakrząłała się po 
swojem gospodarstwie i przy- 
niosła w koszyku wielki boche- 
nek chleba, osełkę mas'a i thu- 
stą kurę, Wpakowa em ta wszy 
stko do worka, słóry wzięliśmy 
z sobą i zostawilem  kobiccie 
kartkę naastępr ącej treści: 


„Krowy przeglądałem. Proszę 
nie nie zabierać  Padpisałaim 
nieczytelnie, Moglo to tyle po- 
móc, co umarłemu kadzidło, 


Pożegnałem babinę i jazda 
do następnej chaty, gdzie Mam- 
berg już kończy! taką samą ko 
medję, jak w pierwszej, z ta- 
kim samym epilogiem. 


Ostatecznie obesz! "my około 
aśmiu chat -— więcej ich we 
wsi nie było — i worek nasz 
po brzegi wypelnił wię różnemi 
zapasami. 


źmierzchało, kiedyśmy wró- 
cili do swego oddzialu, ukrę- 
ciwszv uprzednio po drodze 
ihy kilku kurkom, które nale- 
żały do naszych „pajwińkszych 
trofeów. 


Byliśmy zaopatrzeni na dłuż- 
szy przeciąg czasu we wszyst- 
ko, o czem żolądek mógł zama- 
rzyć. Prowiant swój z!ażyliśmy 
na wozie u znajomego furma- 
na, który za to przyjmował u- 
uział w naszych codziennych 
ucztach, urządzanych w wiel- 
kim sekrecie. 


EE JEZ IZWT TEZ DE AETA 


cho poplakuje. Wielkie przera- 
żenie przeszło. Jest dzieckiem 
rozstdnem, bez lęku, wie, że 
krzyk i borykanie się nie mają 
eelu. A jednak — płakać będzie 
się już teraz chyba do końca ży 
cia.. 

Gdy auto zajeżdża i zbliżają 
się kroki, dziecko zrywa się do 
miednicy, chodzi i osusza 
twarz wślizguje się z powro- 
tem do łóżka, przymyka oczy i 
udaje, że śpi. Biedni rodzice, 
którzy muszą umrzeć, npodcho- 
dzą z uśmiechem do łóżka. 

„Syneczku, popatrz..." mówi 
ojeiec i łaskocze dziecko cukier 
kiem pod nosem. 

„Dzieciak śpi znowu jak su- 

sel“. Mama całuje dziecko w 
azolo. Z jej włosów uiatuje ci- 
downy zapach. Pochylają sie te 
ráz oboje nad dzieckiem, pod- 
nieceni, rozgrzani, szczęśliwi i 
dziwnie pachnąc sworacem i 
ludźmi. 
] Dziecko mruży oczy do świa- 
ta. Chce być odlod dla meh 
grzeczny i kochać ich — myśli 
sbie dziecko z uśmiechem. O- 
ni miisza umrzeć 1 nie wiedzą 
o tem Nie moga mi pomóc. Od 
tej chwili wszystko jest inaczej, 
Ale nie powinienem dać tego 
po sobie poznać, 


